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"ORGAN WK i ŁK POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 


ROK II (V) 


CZWARTEK 22 GRUDNIA 1949 ROKU. 


Nr 851 (1275) 


POZDRAWIAMY STALINA 


Wodza i Sztandar wszystkich prostych ludzi 


na kuli ziemskiej 


es do G lissimusa Józefa Stalina — uchwalony 
az deja ody arszawie w dniu 20. 12. 1949 


na uroczystej akademii w W 


Do 


Józefa Stalina 


EBRANI na uroczystym po- 

siedzeniu w stolicy Polski 
Ludowej przedstawiciele polskiej 
klasy robotniczej, chłopstwa pra- 
cującego i inteligencji, przedsta- 
wiciele Polskiej Zjednoczonej 
Partij Robotniczej, Zjednoczone- 
go Stronnictwa Ludowego, Stron 
nictwa Demokratycznego i Stron- 
nictwa Pracy, przedstawiciele 
władz naczelnych Rzeczypospoli- 
tej Polskiej i Wojska Polskiego— 
POZDRAWIAMY CIĘ, w 70 RO 
CZNICĘ TWYCH URODZIN. 


Pozdrawiamy Stalina, WIER- 
NEGO DRUHA LENINA i nie- 
złomnego kontynuatora jego dzie 
ła, bohatera i przywódcę WIEL- 
KIEJ REWOLUCJI PAŻDZIER- 
NIKOWEJ, która ludziom wyzys 
kiwanym i uciskanym wskazuje 
drogi wyzwolenia, która naszej 
Ojczyźnie dwukrotnie przywróci- 
ła niepodległość, polskiej klasie 
robotniczej dała przykład, wiarę 


isiłę w „walce o lepsze socjali- 


styczne jutro mas pracujących i 
narodu. 


Pozdrawiamy Stalina, sternika 


i pierwszego przodownika budo- 
wnictwa socjalizmu i komunizmu 
w Związku Radzieckim. 

Epokowe dzieło narodów ra- 
dzieckich, dokonane pod wodzą 
PARTII LENINA - STALINA, 
otworzyło nowy, wspaniały okres 
rozwoju ludzkości i toruje dziś 
drogi postępu i wolności CZŁO- 
WIEKA. : 

To dzieło było nam i jest po- 
mocą i przebogatą skarbnicą nauk 
i doświadczeń dla klasy robotni- 
czej i całego ludu pracującego 
Polski, w niepowstrzymanym po* 
chodzie ku przekształceniu naszej 


Ojczyzny z kraju, wczoraj jeszcze 
dławionego przez wyzysk kapita- 
styczny, pełnego ruin i zgliszcz, 
dziś — wrącego życiem i twórczą 
pracą — na kraj pełnej sprawie- 
dliwości społecznej, nieograniczo 
nego rozkwitu, dobrobytu i kultu 
ry, na kraj SOCJALIZMU. 


Pozdrawiamy Stalina, wodza i 
organizatora zwycięstwa nad fa- 
szyzmem, które uratowało ludz- 
kość, człowieczeństwo i istnienie 
milionom Polaków, które przynio 
sło naszej Ojczyźnie wyzwolenie, 
ludowi -pracującemu władzę. 

Pozdrawiamy Stalina, iniejato- 
ra i twórcę historycznego przeło- 
mu, który naród polski zespolił 
WIECZYSTĄ PRZYJAŹNIĄ z 
narodami Związku Radzieckiego. 

Pozdrawiamy Stalina, WODZA 
I CHORĄŻEGO ŚWIATOWEGO 
FRONTU POKOJU wszystkich 
ludzi i narodów, walczących prze 
ciw imperializmowi i jego sprze- 
dajnym sługom, o pokój i suwe- 
renność. 

Sprawa pokoju, postępu i so- 
cjalizmu, związana nierozłącznie 
z imieniem Stalina — wielka spra 


wa ludzkości jest dla każdego z 
'|nas sprawą naczelną i najbliższą, 


sprawą przyszłości naszego na- 
rodu, przyszłości -naszej kultury, 
sprawą przyszłości naszych miast 
i wsi, przyszłości naszych rodzin 
i dzieci. Tej sprawie oddamy 
wszystkie nasze siły i każdy dzień 
pracy. j 

Uzbrojeni w naukę Lenina i 
Stalina, wzbogaceni doświadcze- 
niami narodów radzieckich, wyko 
namy 6-letni Plan Budowy Fun- 
damentów Socjałizmu, tak, jak 
wykonaliśmy zwycięsko Trzyle- 
tni Plan Odbudowy, 


/ Będziemy ze wszech sił wzmac 
niać władzę ludową i przewodnie 
two klasy robotniczej, bronić jej 
przed  wszelakimi knowaniami 


“wrogów ludu i zdrajców narodu. 


Rodziny hitlerowskich zbrodniarzy 


otrzymują majątki — zagrabione 
- na okupowanych terytoriach 


BERLIN (PAP), — Jak donoszą 
z Monachium, ministerstwo finan- 
sów prowincjonalnego rządu bawar 
skiego zakomunikowało — «wdowie 
Goeringa, że cały skonfiskowany 
majątek tego zbrodniarza. wojenne- 
go:zostanie jej zwrócony. Równo- 


cześnie toczą Się rozmowy z rodzi- 
nami innych hitlerowskich zbrod- 
niarzy w sprawie zwrócenia tym ro 
dzinom olbrzymich majątków, za- 
grabionych w większości przez hitle 
rowców z okupowanych w czasie 
wojny terytoriów. 


WBRZDRPOZAWANONENSHONEKZYNENANANEKNANYSZORNĄNANODENANAPOZEZAOORWZADODANERONOCAEORURYNENKCEREWEPNO" 


(Załoga ZPW Nr3 wykonała przed terminem 


swe Stalinowskie zobowiązania 


Jeszcze w listopadzie załoga nasza postanowiła uczcić dzień 
urodzin Towarzysza Stalina, przesuwając termin wykonania ro- 
cznego planu produkcji na dzień 21 grudnia. Cała załoga wraz 
z kierownictwem zakładów stanęła z zakasanymi rękawami do 


tej wielkiej kampanii produkcyjnej. 


Dzięki temu plan został 


wypełniony nie tylko w terminie, ale nawet o dzień wcześniej 
tj. w dniu 20 grudnia o godz. 19,30. Do końca zaś roku załoga 
nasza wykona jeszcze ponad plan 40.000 metrów tkaniny go- 
towej, przysparzając naszemu państwu 58 milionów zł oszczęd- 


ności. 


S. Warcikowski 


koresp. fabryczny PZPW Nr 3 


+ZWWKORRKERYRONADNUNNAKOREKONESZCYWASORNNYEANARNRNNORSNN„ARODAZZKARNRNNZNAARARNARARAANNNAPOONYNETA> 


Będziemy strzec czujnie jednoś 
ci obozu pokoju i demokracji, wo 
kół jego straży przedniej i siły 
głównej — wokół kraju socjaliz- 
mu, i 
Pozdrawiamy Stalina, WODZA 
I SZTANDAR WSZYSTKICH 
PROSTYCH LUDZI NA KULI 
ZIEMSKIEJ, przewodnika wszyst 
kich uciśnionych i wyzyskiwa- 
nych, wszystkich wolnych ludzi i 


narodów, walczących o lepszy, 
sprawiedliwy i pokojowy Świat, 

W DNIU TWOICH URODZIN, 
GORĄCO POZDRAWIAMY CIĘ, 
— NASZ NIEZŁOMNY PRZYJA 
CIELU. WRAZ Z CAŁYM NARO 
DEM POLSKIM ŻYCZYMY CI 
Z CAŁEGO SERCA WIELU LAT 
ŻYCIA I PRACY DLA DOBRA 
CAŁEJ PRACUJĄCEJ LUDZ- 
KOSCI. 


H ŻYJE JÓZEF STALIN— 
JACIEL NARODU POLSKIEGO 


Generalissimus Stalin 
odznaczony orderem Lenina 


MOSKWA (PAP). — Jak donosi 
agencja TASS, Prezydium Rady Naj 
wyższej ZSRR wydało następujący 
dekret: 


W związku z 70 rocznicą urodzin 
Towarzysza J. W. Stalina, biorąc pod 
uwagę jego wyjątkowe zasługi na po 
lu wzmocnienia i rozwoju Związku 
Socjalistycznych Republik Radziec- 
kich, budownictwa komunizmu w na- 
szym kraju, rozgromienia najeźdźców 
niemiecko - faszystowskich i japoń. 
skich imperialistów, jak również na 


| polu odbudowy i dalszego rozwoju go 
spodarki narodówej ZSRR w okresie 
powojennym, postanawia się nagro. 
dzić Towarzyszą J. W, Stalina orde- 
rem Lenina. 


Przewodniczący Prezydium Rady 
Najwyższej ZSRR - : 
(©) Szwernik 
Sekretarz Prezydium Rady Naj. 
wyższej ZSRR 
i (—) Gorkin. 
Moskwa, Krem], dnia 20 grudnia 
1949 roku. 


- Stalinowskie 
Nagrody Pokoju 


MOSKWA (PAP) 
Prezydium Rady Najwyższej 
postanowiono: ' 
1 Ufundować Międzynarodowe Na 

grody Stalinowskie „Za działal- 
rość na polu utrwalania poźoj1 mię- 
dzy narodami*, 

Nagrody te będą przyznawane oby_ 
watelom którezrokolwiek kraia świa- 
ta, niezależnie od ich poglądów poti- 
vycznych, wierzeń religijnych i róż. 
nic rasowych, za wybitne zasługi na 
polu walki przeciwko podżzwaczon1 
wojennym i o utrwalenie pokoju. 

2 Osoby, odznaczone Międzynarodo 
wą Nagrodą Stalinowską otrzy- 
mają: a) dyplom laureata Międzyna- 
rodowej Nagrody Stalinowskiej, b) 
złoty medal z wizerunkiem J. W. 
Stalina, c) nagrodę pieniężną w kwo- 
ei> 100 tysięcy rubli. 
3 Międzynarodowe Nagrody Stali- 
nowskie „za działalność na polu 


Dekretem 
ZSRR 


utrwalania pokoju między narodami* 
przyznawane będą corocznie w ilości 
od pięciu do dziesięciu przez specjal 
ny Komitet Międzynarodowych Na- 
gród Stalinowskich, powoływany 
przez Prezydium Rady Najwyższej 
ZSRR spośród przedstawicieli sił de 
m orazyczkych różnych krajów świa 
a. 
4 Nagrody przyznawać w rocznicę 
urodzin J. W. Stalina — 21 grud 

nia każdego roku. 

Pierwsze nagrody przyznać w 1950 
roku. 

Przewodniczący Prezydium Rady 
Najwyższej ZSRR 

(©) Szwernik. 

Sekretarz Prezydium Rady Naj. 

wyższej ZSRR ż 
(—) Gorkin. 

Moskwa, Kreml, dnia 20 grudnia 

1949 roku. 


Stalin-twórca epoki socjalizmu 


otoczony jest czcią i miłością narodu polskiego 


Przemówienie Prezydenta RP Bolesława Bieruta — wygłoszone na uroczystym posiedzeniu 
Ogólnopolskiego Komitetu Uczczenia 


Obywatele i Towarzysze! 

Z głębokim wzruszeniem zebrali- 
śmy się w tej sali, aby złożyć w imie 
niu naszego narodu najgorętsze': po- 
zdrowienia Józefowi Stalinowi w 
dniu Jego 70-lecia. Uczuć narodu wy- 
razić słowami, które by odzwiercie- 
dlały te uczucia z dostateczną głębo- 
kością.i mocą — niepodobna, choć- 
by to były słowa kunszłowne. Bez po 
równania lepiej odzwierciedlają u- 
czucia naszego narodu czyny. Polska 
klasa robotnicza wyraziła swe uczu- 
cia dla Towarzysza Józefa Stalina 
czynem twórczej pracy, przyśpiesza- 
jącej urzeczywistnienie w Polsce- Je- 
go nauki o zbudowaniu  społeczeń- 
stwa socjalistycznego, Polskie masy 
pracujące przekazały Józefowi Sta- 


linowi dla uczczenia 70 rocznicy Jego., 


urodzin tysiące podarunków, które 
zawierają w sobie bez porównania 
doskonalszą wymowę uczuć, niż: naj- 
kunsztowniejsze słowa. Nie brak 
zresztą wśród tych darów, po mi- 


strzowsku przez naszych poetów uję- 
tych w słowa uczuć nurtujących lud 
polski, jak również ujętych w słowa 
proste, choć nie mniej wymowne, u- 
czuć ludzi pracy, którym nie łatwo 
jest się wysłowić. , Setki tysięcy li- 
stów indywidualnych i zespołowych, 
listów dzieci I uczonych, listów ro- 
botniczych 1 chłopskich, listów wzru- 
szających ' swą  prostołą, jak list 
chłopki Reginy Mazur czy chłopki 
Marii Iskry, i listów, wzruszających 
głębią uczucia, jak listy naszych poe- 
tów i znanych powszechnie pisarzy— 
wszystkie razem odzwierciedlają prze 
życia i twórcze przeobrażenia, które 
się dokonują w naszych Qczach, 
Każdy % przedmiotów, listów, wier- 
szy oliarowanych Towarzyszowi Sta- 
linowi przez polski lud pracujący — 
to nie tylko wyraz jednostkowej czy 
grupowej inicjatywy, twórczego ta- 
łentu i osobistego wysiłku, ale równo 
cześnie wyraz czci i uwielbienia ca- 
łego narodu, 


Żyć i działać tak — jak żyje i działa Stalin 


„„Jak uczcić Twoją wielkość — 
[za pamiętne słowa 
Poparte czynem: Polska niech 
[będzie śpiżowa! 
I za warszawskich dzieci 
[roześmiane twarze!” 


Oto pytanie, wyrażone trafnie 
przez poełę, lecz nurtujące w nas 
wszystkich, którym twórcza myśl i 
braterska dłoń  Towarzysza Stalina 
pomogły tworzyć Polskę śpiżową i ra 
dować się naszych dzieci roześmiany- 
mi twarzyczkami. 


„I na pytanie to 
dniu dzisiejszym w naszych  fabry- 
kach, hutach, kopalniach i* budo- 
wiach wielotysięczne  „Słałlinowskie 
Warty, przekuwające uczucia nā- 
szego narodu w tysiące łon węgla 
i żelaza, w miliony metrów ikg przę 
dzy i tkanin, w niezliczone formy 
twardej jak stal, ale gorącej jak krew 
serdeczna, pracy robotniczej. Za przy 
kladem robotników płyną zobowiąza- 
nia uczonych, profesorów, nauczy- 
cieli, artystów, urzędników, chłopów, 
uczącej się młodzieży, aby przez 
wzmożoną pracę dla Polski przyśpie- 
szać zwycięstwo nowej stalinowskiej 
epoki wyzwolenia człowieka, zwy- 
cięstwo wolności ogólnoludzkiej — 
ZWYCIĘSTWO SOCJALIZMU, 


Ze wszystkich stron naszego kraju 
— z inicjatywy młodzieży polskiej— 
biegły sztafety młodzieńcze, aby zło- 
żyć Towarzyszowi Stalinowi meldun- 
ki o pracy, o nauce, o swych zobo- 
wiązaniach do wałki o to, aby słowo 
„człowiek' zawsze i wszędzie brzmia 
ło dumnie, do walki o nowy, socjali- 
styczny ustrój społeczny, którego 


odpowiadają w 


wzór dał ludzkości Towarzysz Stalin. 


Biegły sztafety od polskiego morza i 
od ziemi śląskiej, biegły sztafety mło 


ULU UN UTTTOT UWM 


70 Rocznicy Urodzin 


dzieńcze od granicy na Odrze i Nysie 
Łużyckiej, biegły poprzez wsie i 
miasta—jak Polską długa i szeroka— 
aw 25tysiącach miejsc czekała na nie 
zgromadzona w łącznej liczbie z górą 
2 milionów młodzież, aby zameldo- 


a 


Józeła Stalina. 
wać Towarzyszowi Stalinowi o swych 
osiągnięciach f o swym najwyższym 
zobowiązaniu, które pozostanie naj- 
szczytniejszym zobowiązaniem wielu 


pokoleń: żyć i działać tak, jak żył I 
działał Stalin. 


- Stalin — źródło twórczych natchnień 


Źródłem twórczych natchnień był nych dla tego celu materiałów, np 
Towarzysz Stalin dla przodujących | z węgla, soli, cukru itp. oraz modele 


ludzi nauki, techniki, sztuki i kaltury- 
radzieckiej, natchnień, które poma- 
gały pokonywać przeszkody bohater- 
skim zespołom ludzkim i poszczegól- 
nym konstruktorom, wynałazcom, u- 
czonym, jak również zwykłym, pro- 
stym ludziom w ich niełatwych zma- 
ganiach i walce. Źródłem twórczych 
natchnień stało się dziś imię Towa- 
rzysza Stalina dla setek polskich kon- 
struktorów, wynalazców, artystów, 
malarzy i plastyków, jak również mło 
docianych jeszcze twórców, którzy w 
swe podarunki dla Towarzysza Sta- 
lina wkładali swe tęsknoty i pierw= 
sze, czasem może nieudolne, próby i 
twórcze poszukiwania nowego wyra- 
zu dla nowej epoki. Ileż gorącej żar 
liwości zawierają wykonane przez 
robotników rzeźby z najmniej dogod- 


KEoRane przez 


ich fabryk lub maszyn. Ileż wzrusza- 
Jącego uczucia mieszczą w sobie, wy 
4 chorego. na. gruźlicę 
chłopca, sceny z plasteliny lub wzru- 
szające swą naiwnością podarunki 
dzieci. Ileż pomysłowości, wytrwało- 
ści 1 zapału wyrażają wykonane 
przez chłopów polskich z zadziwiają- 
cym pietyzmem: obraz Kremla ze sło- 
my, emblematy z ziarnek zbożowych, 
lub portret wykonany ręcznie przez 
cieniowanie liter tekstu Konstytucji 
Stalinowskiej, Nie sposób jest jed- 
nak ani ocenić, ani dokonać ściślej- 
szego przeglądu tego mnóstwa uiwo- 
row, przedmiotów i przejawów, któ- 
rymi polski lud pracujący pragnął 
uczcić Wielkiego Przodownika Ludz- 
kości, Twórcę nowej-epoki, Wodza 
(Dalszy ciąg na str. 2-ej) 
saan 


Na cześć Towarzysza Stalina 


wspaniałe rekordy produkcyjne 
munrue uzyskali najlepsi w Łodzi przodownicy pracy "urn 


"Nie ma trudu, nie mą zobowią- 
zania jakiego by robotnicy nie 
podjęli dla uczczenia Towarżysza 
Stalina. W ciągu trzech dni, Dni 
Stalinowskiej Pracy, postanowili 
jeszcze bardziej zwiększyć swą 
wydajność, jeszcze bardziej pod- 
nieść jakość, 

Uważniej niż zwykle pochyliły 
się nad warsztatami i” maszynami 
głowy młodych i starych tkączek, 
prządek, szwaczek, z większą za- 
ciętością, nie odchodząc ani na 
chwilę od maszyn, pracowali ślu 
sarze, tokarze, formierze. 

Wielu z nich przeszło: samych 
siebie, pobiło wszystkie swe dotych 
ZWS rekordy. Oto ich nazwi- 
Ska: 

W Ośrodku Konfekcyjnym nr 4 
tow. Alicja Grabowska, praso- 
waczka, przekroczyła swój dotych 
czasowy rekord o 12 procent. 
Tow. Maria Frączak, rozkładacz- 
ka, zwiększyła swe dotychczaso- 
we wyniki o.25 proc. Druga roz 
kładaczka, tow. Krzysztopolska, 
która dotychczas osiągała do 109 
procent, w dniu 20 bm, wyrobiła 
117 procent. a w dniu 21 do 125 


procent. 
szwaczka, przekroczyła swą bazę 
o 20 procent wykonując 160 proc. 
planu. 

Sześć tkaczek biorących udział 
w Dniach Stalinowskiej Pracy w 
PZPB Nr 2 także osiągnęło bardzo 
wysoki procent wykonania nor- 
my. Ob. Zawadzka, która wyko 
nywała dotychczas 103 proc., o- 
siągnęła 110 proc, tow. Marczy- 
kowski podniósł swe wyniki do 
117 proc., tow, Zagozda — ze 103 
na 110, ob, Szkopiak — ze 100 
proc. na 110 proc. ob. Mamrot — 
z 82 na 120 proc, ob. Banka — 
z 78 proc. na 102 proc, 

W Zakładach Metalowych im- 
Strzelczyka podjęło poważne zo- 
bowiązania 5 robofników. Dwaj 
tokarze ob. ob. Kowalczyk i To- 
karz wyrobili 300 procent swych 
baz produkcyjnych. Trzej ślusa- 
rze Kępa, Menkel i Lid osiągnęli 
do 250 procent normy. 

_W „Wełnianej Dwójce" wyróż- 
niło się podczas Stalinowskich Dni 
Pracy trzech robotników; snowacz 
Jóźwiak, tkacz _Hreniewiecki 
(wzrost ze 102 proc. do 110.vroc.) 


Bezpartyjna ob. Pokora, | i tkacz Linczewski (ze 102 


proc: 
do 110 proc.) 

„W PZPB Nr 3 najlepsze wyni- 
ki przy pełnieniu „Wart Stalinow 
skich“ osiągnęli tkacze: Kazimier 
ski, Kaczmarek i Pluskota, prze- 
kraczając znacznie swe dotychczą 
sowe bazy produkcyjne. W przę 
dzalni zaś pobili rekord: Kape- 
wicz, Derendas, Augustyniak, Da- 
wieka, Krasucka, Kolczyńska i Za 
łoba. 

.W PZPB im. Józefa Stalina wy 
różniły stę prządki: Kucharska, 
Skórka i Zagozda, które przekro- 
czyły o kilka procent swe dotych 
czasowe wskaźniki produkcyjne. 

W PZPB Nr 16 na wyróżnienie 
z ry tow, tow. Lisowska i Son 
ag. 

W PZPW Nr 1 tow, Terpilako- 
wa, a w zakładach gumowych tow. 
Regina Goździńska. 

Wszyscy ci rekordziści, którzy 
w pamiętne Stalinowskie Dni Pra 
cy zdobyli się na tak wielk; Wy- 
siłek i którzy w tak piękny spo- 
sób uczcili rocznicę urodzin Towa 
rzysza Stalina zasługują na naj- 
wyższe. uznanie opinii publicznej. 


` 
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(Ciąg dalszy ze str 1) dą pokolenia ludzkie” — pisali wraz 
z młodzieżą naszą pisarze i uczeni 
polscy. Nie można lepiej uczcić pięk- 
nego i wspaniałego Życia Towarzyszą 
Stalina, jak tylko biorąc je za wzór 
i przykład, 


Życiorys, który uczy miliony ludzi, 


jak żyć i jak walczyć 


Wzór i przykład życia Towarzysza 
Stalina porusza dziś serca setek mi- 
Honów ludzi na wszystkich obszarach 
naszego globu. Obraz życia i walki 
Towarzysza Stalina budzi gorącą falę 
uczuć w milionach serc, roznieca za- 
, pał twórczy wśród wszystkich przo- 
dujących warstw naszego społeczeń- 
stwa. Jedną z "najpopularniejszych 
foim uczczenia 70 rocznicy urodzin 
Towarzysza Stalina stało się pozna- 
wanie Jego życiorysu przez dziesiąt- 
ki i setki tysiecy Judzi pracy, przez 
młodzież pracującą i ucząca Się, przez 
robołników, chłopów 1 inteligencję, 
przez wszystkich przodujących i po- 
stepowych ludzi naszego kraju bez 
wzgledu na ich wiek i płeć. 

Poznanie tego wielkiego życia peł- 
nego walki i zmagań z przeciwno* 
ściami, nieodparta, urzekająca siła 
płynąca z jego twardej, męskiej i jak 
że głęboko ludzkiej postawy w chwi- 
lach najtrudniejszych dla naszego po- 
kolenia, czyni Go szczególnie drogim | ju całej ludzkości, która odsłania no- 
i bliskim. we możliwości twórcze w życiu każ- 

Poznanie życia i walki Józefa Sta- | dej jednostki, 


Twórca nowej ery ludzkości 


W życiu i działalności Towarzysza | nieugiętych 1 najofiarniejszych bo- 
Stalina stopiły się w zdumiewającą | jowników, stojących twardo na grun- 
jedność najwyższe osiągnięcia przo=|cie rewolucyjnych zasad marksizmu, 
dującej myśli ludzkiej i najwyższe o-| walczących nieubłaganie z oportuni- 
siągnięcia rewolucyjnych przeobra-| zmem, ugodą klasową i wpływami 
żeń społecznych. m zo E burżuazji na klasę ro- 

Przez tysiąclecia, rodząc niedolę | Dofniczą. procesie tworzenia tej 
cierpienia, rozwijał się proces pogłę:| Partii Lenin spotkał niebawem nie- 
biania się przeciwieństw społecznych. | złomnego  współtowarzysza i przyja- 
Tęsknota człowieka ku wolności roz- | dela — Józeła Stalina. 
bijała się o zmienne, lecz wciąż bru- Wspominając o pierwszym zetknię- 
talne formy tyranii klasowej. Praca] ciu Się z Leninem Towarzysz Stalin 
— Źródło twórczego postępu człowie- mówi o tym w sposób szczególny: 
ka — stała się podstawą jego ucie- wZaznajomienie się z działalno- 
miężenia i niewoli, Gromadzenie bo- ścią rewolucyjną Lenina z końca 
gactw przez klasy : posiadające: stało łat dziewięćdziesiątych 1 szcze- 
się przyczyną wydziedziczenia i nę-| ' gólnie po roku 1901, po wydaniu 
dzy ludu pracującego, Na schyłku „iskry”, dało mi przekonanie, że 
kapitalizmu zdobycze wiedzy i tech-| Ww osobie Lenina mamy człowieka 
niki zamieniały się w katastrofę gło- niezwykłego, Nie był on wów- 
du i bezrobocia dla klasy robotniczej. czas w moich oczach zwykłym 
Nierównomierność rozwoju ekonomi- kierownikiem partii, był jej fak- 
cznego pogłębiała rywalizację kapi- tycznym twórcą, kierownikiem 
tału na arenie międzynarodowej, po- wyższego typu, orłem górskim, 
grążając świat raz po raz w katastro- nie znającym lęku w walce i 
ię wojen i zbrodniczej zagłady milio- śmiało prowadzącym partię na. 
nów istnień ludzkich. Nienawiść roz- przód po niezbadanych drogach 
dzielała narody, a idea braterstwa rosyjskiego ruchu rewolucyjne- 
była tylko ukrytym marzeniem przo* go". 
dujących ludzi i nieziszczalną tęskno-| W tym samym wspomnieniu, wy- 
tą mas wyzyśkiwanych. powiedzianym przed 26 laty, Towa- 

I dopiero marksizm  uzbroił idee | T7Y5Z Stalin mówi jeszcze o Leninie: 
społeczne w potężny oręż przodującej „Tylko Lenin umiał o najbar- 
nauki i w niezawodną rewolucyjną pra zawiłych sprawach pisać 
metodę walki. Posługując się tym orę sze daję i jasno, tak zwięźle i 
żem klasa robotnicza rosła w siły | „ gdy każde zdanie nie mó- 
wśród coraz ostrzejszych walk wi, lecz po prostu strzela”. 
klasowych. Na progu nowego stułe-| Ale w świetle doświadczenia hi- 
cia na czele wielkiej międzynarodo- | sStorycznego minionego półwiecza sło- 
wej armii proletariackiej stanął Le-| Wa: Towarzysza Słalina o Leninie da- 
nin, genialny wódz, uczeń i następca | dzą się całkowicie zastosować do 
Marksa ! Engelsa, twórców socjali-| Niego samego, Możemy dziś mówić 
zmu naukowego. Lenin rozwinął 1i|© Stalinie jako o orle górskim, nie 
wzbogacił teorię marksizmu w no-j mającym lęku w walce i śmiało pro- 
wym okresie kapitalizmu, w którym| Wadzącym rewolucyjny ruch robot- 
uwypukliły się i obnażyły ze szcze- | niczy do szturmu. Przyjaźń ideowa 
gólną jaskrawością wszystkie jego dwóch największych rewolucjonistów 
przeciwieństwa wewnętrzne oraz jego | towego stulecia Lenina i Stalina po- 
pasożytnicze, gnijące cechy. Ten no-| tegowała siłę kierowniczą ruchu ro- 
wy okres nazwał Lenin  imperiali-| botniczego. Przyjaźń ta niewatpliwie 
zmem — ostatnim etapem rozkładu | zabezpieczyła i utrwaliła zwycięstwo 
kapitalizmu, okresem wojen i rewo-| Wielkiej Rewolucji Proletariackiej w 
lucji społecznych. Przygotowując kla- | roku 1917 i bezcenne owoce tego hi- 
sę robotniczą do szturmu na zmur-| storycznego zwycięstwa.. 
szałe twierdze tyranii kapitalistycznei]| Lenin i Stalin umiek „o najbar- 
Lenin tworzył partię nowego typu, j dziej zawiłych sprawach pisać pro- 
partię świadomych, zdecydowanych, | sto i jasno“, ponieważ łączyli w s0- 


mas pracujących całego świata, Czło- 
wieka, Którego czczą i którego ko- 
chają miliony. „Piękne Twe życie 
jest wzorem, na którym uczyć się bę- 


lina pomaga ludziom prostym, często 
ludziom nieoświeconym uchwycić i 
zrozumieć najgłębszy sens, rewolu- 
cyjny i arcyludzki sens nauki marksi- 
zmu-leninizmu, nauki Lenina i Stak- 
ną, rewolucyjny i twórczy sens wal- 
ki klasowej I budownictwa socjali- 
stycznego. 


Gdy słę poznaje- życiorys Józefa 
Stalina, założenia i teorie—zdawało 
by się abstrakcyjne — przyobiekają 
konkretny, bliski, zrozumiały kształt, 
podnoszą człowieka,  uszlachetniają, 
mobilizują do walki o lepsze jutro. 


Ten wielki i głęboko owocny ruch 
masowy poznawania życia, walki re- 
wolucyjnej oraz działalności nauko- 
wej i praktycznej Towarzysza Sta- 
lina —- to najcenniejszy wyraz zrozu- 
mienia wielkości Jego roli w kształ- 
towaniu nowej epoki, która wniosła 
przełom w życie i dzieje wielu naro- 
dów, która toruje nowe drogi rozwo- 


Uroczyste posiedzenie Ogólnopolskiego Komitetu 


Uczczenia 70 Rocznicy Urodzin Generalissimusa Stalina 


dziekanem korpusu, ambasadorem 
ZSRR, W. LEBIEDIEWEM na cze. 


le. 


Warszawa (PAP). W dniu 20 gru. 
dnia br. odbyło się w Teatrze Pol- 
skim w Warszawie uroczyste posie. 


dzenie ogólnokrajowego s Komitetu Przy dźwiękach hymnów narodo- 
Obchodu 70-lecia Urodzin Józefa | wych Polski i Związku Radzieckiego 
Stalina — z udziałem czołowych uroczyste posiedzenie otworzył prze- 


przedstawicieli ludzi pracy miast i 
wsi, Odrodzonego Wojska Polskiego, 
wybitnych przedstawicieli nauki, kul. 
tury i sztuki z całej Polski. 
Przewodniczył uroczystemu posie- 
dzeńiu przewodniczący Komitetu, 
Prezydent R. P. BOLESŁAW BIE. 


wodniczący Ogólnokrajowego Komi- 
tetu Obchodu 70.lecia urodzin Józe- 
fa Stalina, Prezydent Bolesław 
Bierut. 

Zebrani powstają z miejsc. Z tysią 
ca piersi bije potężny okrzyk: „STA- 


4 Ja H 
RUT, — przewodniczący Komitetu | usiane wą w: popiersie Józefa 
Centralnego Polskiej Zjednoczonej Stalina, widniejące w  potokach 


Partii Robotniczej. 

W posiedzeniu wzięli udział człon 
kowie Rady Państwa i Rządu, gene 
ralicja, przedstawiciele naczelnych 
władz Partii i stronnictw politycz- 
nych oraz bohaterowie pracy odzna 
czeni orderem „Budowniczych Pol. 
ski Ludowej i orderem „Sztandar. 
Pracy”. 

Na posiedzenie przybyli członko- 
wie korpusu dyplomatycznego  z-lBie—rut" 


światła na tle czerwieni zwycięskich 
robotniczych sztandarów. 

Prezydent Bierut zaprasza do pre 
zydium ambasadora ZSRR, W. Le- 
biediewa. 

„Znów wz”osi się potężny okrzyk: 
„Niech żyje Wielki Przyjaciel Pol. 
ski, Józef Stalin!“ 

„S:'a—lin, Bie—rut, Sta—lin, 
=  skanduł+ zebrant, 


bie wysoką wiedzę społeczną z nies 
złomnyrma hartem‘ rewolucyjnym i z 
doświadczeńiem organizacyjnym 
międzynarodowego ruchu robotnicze 
go. Nigdy teoria nie rozchodziła się 
u nich z czynem į z doświadczeniem 
praktycznym, W oparciu o doświad- 
czenie rozwijali swe wielkie myśli 
teoretyczne. 
' „Historia — pisał Towarzysz 
Stalin przed 30 laty — zna wo- 
dzów proletariackich, wodzów 
burzliwego Czasu, wodzów - pra 
ktyków, ofiarnych i śmiałych, 
lecz słabych w teorii. Masy nie 
prędko zapominają. imiona tá- 
kich wodzów. Takimi byli np. 
Lassalle w Niemczech, Blanqui 
we Francji Lecz ruch w ogóle 
nie może żyć samymi tyłko 
wspomnieniami, potrzebne mu 
są: jasny cel 'program), twarda 
linia (taktyka). 


Sa ji innego rodzaju wodzowie, 
wodzowie okresu pokojow280, 
silni w teorii, lecz słabi w spra- 
wach organizacji i roboty prak- 
tycznej. Tacy wodzowie są po- 
pularni tylko w górnej warstwie 
proletariatu i to tylko do pew= 
nego czasu, Z nadejściem epoki 
rewolucyjnej, gdy od wodzów 
wymagane są rewolucyjno-prak 
tyczne hasła, teoretycy schodzą 
ze sceny ustępując miejsca no- 
wym ludziom. Takimi byli np. 
Piechanow w Rosji, Kautsky w 
Niemczech. 

Aby utrzymać się na stanowi- 
sku wodza rewolucji proletariac 
kiej i prołetariackiej partii trze 
ba łączyć w sobie siłę teoretycz 
ną z praktyczno-organizacyjnym 
doświadczeniem ruchu proleta- 
riaekiego*. 

(Stalin: Dzieła t. 4, str. 314). 


Stalin — mistrz rewolucyjnej teorii i praktyki 


Cała działalność Towatrzysza Sta- 
lina, jak przedtem działalność te- 
nina. stanowi wzór wiązania teorii z 
doświadczeniem praktyczno =- órga- 
nizacyjnym. Właśnie na podstawie 
doświadczeń stósunków społecznych 
i walki klasowej w Rosji na przeło 
mie. 20-5o stulecia Lenin i Stalin 
rozwinęli dalej marksistowską teo- 
rię o sojusznikach proletariatu i je- 
go -hegemonii w rewolucji byrźna= 
zyjno - demokratycznej, jak również 
teorie o nieuniknionym przerasta 
niu rewolucji burżuazyjno - demo- 
kratycznej w rewolucję proletariac- 
ką w warunkach, gdy hezemonem 
rewolucji jest klasa robotnicza. W 
oparciu o tę teorię, która wniosła 
głęboki przełom w strategię i takty 
kę całego międzynarodowego ruchu 
robotniczego — lenini organizo- 
wał sojusz robotniczo-chłopski i wal 
kę narodów uciskanych pod kierow 
nietwem klasy robotniczej. Strategia 
i taktyka leninizmu polegała na wy 
siłkach klasy robotniczej w kierun- 
ku uruchomienia i skupienia pod 
swym przewodnictwem wielkich re 
zerw rewolucyjnych, które tkwią w 
najszerszych warstwach ludowych, 
w milionowych masach chłopstwa i 
drobnomieszczaństwa, w masach us 
ciskanych i wyzyskiwanych przez 
imperializm, Dopiero teoria i prak- 
tyka leninizmu poruszeniom tych- 
mas nadałą kierunek rewolucyjny, 
jasność haseł i dążeń, jak również 
formy organizacyjne. Rady delega- 
tów robotniczych, chłopskich i żoł- 
nierskich były rewolucyjną koc 
sojuszu robotniczo „ chłopskiego 
zarazem formą dyktatury proletaria 
tu po zwycięstwie Rewolucji Paź- 
dziernikowej. 

Wielkość geniuszu Lenina i Stalina 
wyraża się najsilniej w najściślej- 
szym powiązaniu teorii z praktyką 
rewolucyjną i odwrotnie — praktyki 
rewolucyjnej z teorią. Dlatego wła- 
śnie teoria marksizmu -= leninizmu 
jest taka żywa i twórcza, Nie ma 
w niej żadnego rozdźwięku z życiem 
— rozdżźwięku tak zwykłego w dzia 
łalności nie tylko wielu pseudo -u- 
czonych burżuazyjnych, u kfórych 
ten rozdżwięk wypływa często Z 
wad i błędów metody badawczej, 
ale i u wielu zwykłych ludzi, którzy 
nie doceniają przeważnie znaczenia 
teorii w swej pracy; w swej działal 
ności praktycznej. Przyjął się zwy- 
czaj np. u inteligentów wychąwa- 
nych w dawnych tradycyjnych wa- 
runkach, że po skończeniu studlów 
w uczelni średniej czy wyższej. wy* 
kształcenie swoje uważają oni ża u- 


Stalin — zwycięski wódz epoki socjalistycznej 


Aby nie być „głupiutkimi ofiara= 
mi oszustwa” trzeba poznawać pra- 
wa rozwoju społeczeństwa, prawa 
rządzące zjawiskami i wydarzenia- 
mi społecznymi, ponieważ wydarze- 


Cisza zapada dopiero wówczas, 
gdy przewodniczący Ogólnokrajowe 
go Komitetu Obchodu 70-lecia uro- 
dzin Józefa Stalina, Prezydent R.P. 
Bolesław Bierut — przewodniczący 
KC PZPR rozpoczyna przemówie- 
nie. (Tekst przemówienia podajemy 
osobno). 


Słowa Prezydenta wyrażają uczucia, 
myśli i życzenia całego narodu. Czo- 
łowi ludzie Polski Ludowej z najwyż 
szym entuzjazmem reagują na prze 
mówienie, które odtwarza i głęboko 
analizuje życie i czyny genialnego 
teoretyka i praktyka rewolucji socja_ 
listycznełj, wiełkiego budowniczego 
ustroju pełnej sprawiedliwości sp4- 
łecznej, Józefa Stalina. 


„Niech żyje wieczysta przyjaźń na 
rodów Związku Radzieckiego i naro. 
du polskiego!“ brzmi potężny 
okrzyk, gdy Prezydent Bierut cytuje 
słowa Wielkiego Przyjaciela narodu 
polskiego, wygłoszone z okazji podpi 
sanja polsko - radzieckiego układu o 


kończone i ugruntowane Mmocio I 
trwale. Wyuczone formuły i hipote= 
zy przekształcają oni w dógmaly, 
których nienaruszalność staje się 
dla nich naczelną zasadą, choćby na 
wet rzeczywistość jawnie przeczyła 
ich światopoglądowi. Tego rodzaju 
skostniałe „wykształcenie* jest wiel 
ką przeszkodą w życiu 4 staje się 
twierdzą wszelkiego wstecznictwa. 
Bywa tak i z praktykami, którzy nie 
doceniają teorii: pozostają oni w ty 
le, opóźniają się w rozwoju, stają 
się oporą dla oportunizmu. Oportu- 
nizm czepia się często starych, oder- 
wanych już od życia wniosków i 
twierdzeń, przekształca je w dogma 
ty, trzyma się ich kurczowo nawet 
wówczas, gdy nowę doświadczenia 
dawno już wybiegły naprzód i zro= 
dziły potrzebę nowych uogólnień te 
oretycznych, nowych wniosków, no- 
wej taktyki. Oportunizm — to naj- 
większa tama i przeszkoda w rozwo 
ju społecznym i w rozwoju jeduost 
ki. Marksizm - leninizm prowadzi 
nieubłaganą walkę z oportunizmem, 
sekciarstwem, z rozrywaniem jed- 
ności między teorią i przktyką, mię- 
dzy słowem i czynem. W tym właś” 
nie tkwi olbrzymie źródło siły twór 
czej marksizmy, - leninizmu. „Zeby 
się nie mylić w polityce s mówi 
Tow. Stalin — trzeba patrzeć na- 
przód, a nie wstecz“... „trzeba być 
rewolucjonistą, a nie reformista.. 
„nie należy zacierać sprzeczności u= 
stroju kapitalistycznego, lecz trzeba 
je ujawniać i rozwikłać, nie należy 
tłumić walki klasowej, lecz trzeba 
ją doprowadzać do końca“... Trzeba 
stosować nieprzejednaną klasową 
politykę proletariacką.. a nie ugo- 
dowa politykę „wrastania* kapita- 
lizmu w socjalizm“. 

Żaden ustrój społeczny nie zszedł 
ze sceny dziejowej bez oporu, hez 0- 
strej i śmiertelnej walki. Poglądy o 
samorzutnym, żywiołowym, harmo- 
nijnym i bezbolesnym rozwojn spo 
łeczeństwa są zwykłym oszustwem 
klas pasożytniczych, są obroną ich 
interesów, próbą usprawiedliwienia 
ich panowania, Pogłądom tym prze 
dzy cała dotychczasowa historia roz 
woju społecznego, historia walk kia 
sowych. 

„Ludzie — mówił Lenin — zaw 
sze byli i zawsze będą głapiutkimi 
ofiarami oszustwa j oszukiwania Sa 
mych siebie w polityce, dopóki nie 
nauczą się pod wszelkimi moralny- 
mi „religijnymi, politycznymi, Spo- 
łecznymi frazesami, oświadczenia 
mi, obietnicami, odnajdywać inte- 
resów tych lub innych klas", 


nia tei zjawiska nie są przypadko= 
we, lecz są uwarunkowane ?xreślo= 
nymi przyczynami, Tak jak wszyst 
kie zjawiska w przyrodzie podlega- 
ją określonym prawom, których po= 


przyjaźni, wzajemnej pomocy i współ 
pracy. 

Długotrwała owacja zrywa sę, gdy 
z mównicy padają słowa: „WALKA 
O POKÓJ, WALKA, KTÓREJ PRZE- 
WODZI WIELKI,  NIEZŁOMNY 
STALIN — ZWYCIĘŻY!“ 

Prezydent kończy przemówienie, 
przekazując Generalissimusowi Stali- 
nowi życzenie milionów Polaków: 
„Żyj nam długo w pełni sił i zdre- 
wia, ku radości ludu pracującego ca. 
łego świata, Kochany Nasz i Drogi 
Towarzyszu Stalin!“ 

sOdznaczona orderem  „Budowni- 
czych Polski Ludowej”, w?ókniarsa 
WANDA GOŚCIMIŃSKA odczytuje 
uroczysty adres do Józefa Stalina 
(Tekst adresu podajemy osobno). 

Potężnie rozbrzmiewa śpiew bojo. 


wej pieśni proletariatu — „Między- 
narodówki*. 

Uroczyste posiedzenie zakoficzyła 
część artystyczna, przygotowana i 


wykonana z wielkim  pietyzmem 
przez najlepszych artystów polskich. 


znańie ułatwiają nauki przyrodni- 
cze, również wszystkie zjawiska spo 
łeczne podiegają qkreślonym pra- 
wom rozwoju społecznego, których 
poznanie ułatwia nowoczesna, naj- 
bardziej przodująca nauka społecz- 
na — marksizm - leninizm. Leni- 
nizm opiera się całkowicie na zasa- 
dach marksizmu, ale jest jego dal- 
szym rozwinięciem odpowiednio do 
nowych warunków rozwgju. Leni- 
nizm — to marksizm epoki imperia- 
kzmu i rewolucji proletariackich. 
Towarzysz Stalin rozwinął dalej te 
orię marksizmu-leninizmu »dpowied 
nio do nowych warunków rozwoju 
po zwycięstwie rewolucji proletariac 
kiej, odpowiednio de warunków bu 
dowy nowego ustroju Społecznego, 
odpowiednio do warunków wycię- 
stwa tego ustroju, tj. zwycięstwa so- 
cjalizmu w ZSRR. Towarzysz Stalin 
jest zwycięskim wodzem i *wórcą 
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talin-fworca epoki socjalizmu 
otoczony jest czcią i miłością narodu polskiego 
Przemówienie Prezydenta RP Bolesława Bieruta — wygłoszone na uroczystym posiedzeniu 


Stalina 


nowej epoki — epoki socjalizmu. 
Ta nowa epoka, tą, w narodzinach 
której mamy szczeście uczestniczyć 
czynnie — przyśpiesza nieporówna 
nie rozwój społeczeństwa ludzkiego. 
Dła nas, ludzi tej nowej epoki, jest 
rzeczą wprost nieodzowną  dorów= 
nać swą świadomością jej szybkie= 
mu biegowi, ponieważ epoka różni 
się ” od wszystkich poprzednich, 
że człowiek świadomie i planowo 
wyznacza odtąd kierunek rozwoju 
społecznego, sam świadomie i pla” 
nowo ustala prawa tego rozwoju, 
W epoce socjalizmu człowiek umia 
coraz skuteczniej panować nad ży» 
wiołowością zjawisk i. wydarzeń, 
Zrywa raz na zawsze z wszelką nie 
wolą i przemoca, staje się wolnym 
i świadcmym twórcą dalszego bie- 
gu dziejów społecznych, wyżnacza 


kierunek historii, przestaje raz na 
zawsze być jej bezwolnym, ślepym 
i nieszczęśliwym obiektem. 


Łączność polskiego ruchu rewolucyjnego 
z walką Lenina — Stalina 


Dła całego międzynarodowego ru- 
chu robotniczego teoria i taktyka 
rewołucyjna Lenina i Stalina uwień 
czona zwycięstwem rewolucji prole 
tariackiej miała i ma do dziś dnia 
olbrzymie przełomowe znaczenie, 

Ale dla polskiej klasy robotniczej 
doświadczenia i nauki leninizmu 
były szczególnie ważne. Polski ruch 
robotniczy bowiem nie tyłko rozwi- 
jał się w podobnych warunkach, ale 
od ów swego rozwoju znaj- 
dował się w bliskiej į bezpośredniej 
łączności z rewolucyjnym ruchem ro 
syjskiej klasy robotniczej. Pierwsze 
formy organizacji politycznej kiasy 
robotniczej przypadają mniej wię- 
cej w tym samym czasie w Polsce, 
co i w Rosji. Wzajemne oddziaływa 
nie polityczne tych pierwszych form 
organizacyjnych w obu krajach wy 
ADA Jaang z dokumentów historycz 
nych. Akurat 70 lat temu w 1879 ry 


roku urodzin Towarzyszą Stalina, 


powstała w Petersburgu pierwsza po 
lityczna organizacja robotnicza p. 
n. „Związek Północny Roboiników 
Rosyjskich”, Powstanie tej orsan!- 
zacji „dało robotnikom 
warszawskim do zamanifestowanią 
solidarności swojej z proletariatem 
rosyjskim“, 

Piechanow pisze o tym w naste- 
pujący sposób: 

„Robotnicy warszawscy powitali or 
ganizację petersburską adresem, w 
którym mówili, że robotnicy powin 
ni wznieść się nad waśnie ntrodo- 
wościowe i dążyć do ogólnolidzkich 
celów*. „Związek odpowiedział im 
w podobnym duchu, wyrażając na- 
dzieję rychłego zwycięstwa nad 
wspólnymi wrogami į oświadczając, 
że nie oddziela swojej sprawy od 
sprawy robotników całego świata”, 


Z dokumentu tego przebija głębo- 
ki internacjonalizm i gorące póczu= 
cie solidarności wśród klasy robet- 
miczej obydwu krajów. Klasy posia 
dające rozpałały wzajemną niechęć 
i nienawiść między narodem polskim 
i rosyjskim, Rywalizacja į przeciw- 


„Leninizm dowiódł — pisał To 
warzysz Stalin — a wojna impe 
rialistyczna i rewolucja w Rosji 
potwierdziły, że kwestia naro- 
dowa może być rozwiązana tylka 
w związku z rewolucją proleta= 
rlacką i na gruncie tej rewolu- 
cji, że droga zwycięstwa rewo- 
lucji na Zachodzie prowadzi 
poprzez sojusz rewolucyjny z 
ruchem wyzwoleńczym kołonii i 
krajów zależnych, przeciw impe 
rializmowi, Kwestia narodowa 
jest częścią ogólnego zagadnie- 


(Zagadnienia leninizmu, str. 54). 
Zgodnie z tą teorią już nazajutrz 
po rewolucji marcowej w i917 ro- 
ku Piotrogrodzka Rada Delegatów 
wystąpiłą z inicjatywy bolszewików 
27 em do narodu polskiego”, 
które oznajmiało, że „Polska ma pra 
wo do całkowitej niepodległości pod 
względem państwowo - międzynaro 
dowym*, Zgodnie z tą teorią rozwią 


jednej szóstej części świata, w Zwią 
zku Socjalistycznych Republik Ra- 
dzieckich. . a 
Któż dziś może zaprzeczyć, że ży- 
cie I rozwój wszystkich narodów; 
dawniej uciskanych przez “ayat i 
zecofanych od wieków gospodarczo 
i kulturalnie odbywa się dziś w wa 
runkach, jakich nie posiadają żadne 
inne narody w kapitalistyeznych 
państwach wielonarodowych! W cią 
gu trzech dziesięcioleci narody te 
przebywają olbrzymi skok rozwojo* 
wy. równy stuleciom. Socjalizm u- 


nia rewolucji proletariackiej, 
częścią zagadnienia dyktatury 
proletariatu“, 


zana została kwestia narodowa na 


stawność interesów wyzyskiwaczy, 
ich wzajemne dążenia zaborcze, na 
przestrzeni kilku stuleci były źró. 
dłem i przyczyną podziału, ucisku 
oraz wrogości wzajemnej. Klasa ro- 
botnicza obydwu krajów odrzucała 
basal pasow ościowe, widziała 
wyrą ych wrogów prole- 
tariatu wśród wyzyskiwaczy | tozit- 
miała konieczność ta, 


nas w r. 1879 swoją Służbę pepr Pali 
ną. i 


Polski rewolucyjny ruch robotni. 
czy, który przejął najszlachetniej- 
sze tradycje polskich ruchów demo- 
kratycznych 19-go stulecia i widział 
realizację swych marzeń „w walce 


o waszą wolność j naszą”, połski 
ruth rewolucyjny umacnia na prze 
strzeni dziesięciółeći leb ię więś 


ideową z partią <Lenina "i Stalina, 
Umacniał braterstwo i solidarność 
w wiełkich walkach masowych į na 
barykadach 1905 roku umacniał ją i 
utrwałał — mimo klęsk i nienowo= 
dzeń — w następnych dziesięcicie= 
ciach i w ciężkiej walce z reżimem 
sanacyjno + faszystowskim. Umace 
nial ją i pogłębiał w najtrudniej- 
szych latach okupacji hitlerowskiej. 
Umacnia ją i pogłębia. gdy dzięki 
rewolucyjnej pomocy kraju socjali- 
zmu objął władzę w Polsce i odnosi 
zwycięstwa nad swym wrogiem kla- 
sowym, nad kapitalizmem j buduje 
podstawy socjalizmu w Polsce. 
Dlatego tak głęboko ntrwaliły się 
w świadomości polskich mas pracue 
jących uczucia wieczystego bratere 
nn gryzą a rz Radziec= 
lego, dlatego tak głęboka jest cześć 
i przywiązanie do Lenina | Stalina, 
Stosunki między klasą rob 
obydwu krajów potwierdzają dobit- 
nie słuszność teorii  leninowskiej, 
wiążącej narodowościową walkę wy 
zwoleńczą z rewolucją proletasiace 
ką i łączność tej teorii z doświadu 
czeniem historycznym międzynaro= 
dowego ruchu robotniczego. 


Stalinowski program rozwiązania problemu 
narodowościowego 


sunął przeciwieństwa 1 wyrównuje 
zaległości rozwojowe między posz- 
czególnymi narodami. Oto iak uimu 
je dziś odpowiednio da warunków 
zwycięstwa socjalizmu, zagadaienie 
narodowe Towarzysz Stalin; 


„Ludzie radzieccy uważają, że 
każdy naród — wszystko jedno, 
wiełki czy mały — ma swoje 
jakościowe cechy, Swoją Sptcy- 
fikę, która należy tylko do nie» 
go i której nie mają inne naros 


dy. Cechy 

który 

RA 5 pomnaża go, wzbogaca 
go. W tym sensie wszystkie na- 
rody — į małe 4 wielkie — są w 
jednakowej sytuacji i każdy ña 
ród równy jest znaczeniem któe 
remukolwiek innemu narodowi”, 


O charakterze narodu, o jego sile 
twórczej decyduje ustrój społeczny, 
w którym te narody żyją i rozwijają 
się. Imperializm usiłuje zburzyć 
wsżelką samodzielność i niepodle- 
głość narodów małych 1 podporząd= 
kować je celom polityki imoeriali- 
stycznej. Dla tego celu propaguje 
dziś teorie Kkosmopolityzmu, t. zn. 
wszechylacdzy oligżrchił imperiali- 
stycznój nad potrzebami į !nteresa- 
mi podległych jej narodów, Socja= 
lizm wydobywa i rozwija <specyficz 
ne cechy jakościowe „wszelkie wia- 
ściwości ; wartości kulturalne naro 
dów zarówno wietkich, jak i małych, 
aby pomnażać i wzbogacać wspólną 
skarbnicę kultury ogólnoludzkiej, 


(Ciąg dalszy na str. 5) 


za 
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IASY PRACUJĄCE CAŁEGO ŚWIATA 
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obchodzą z radością Dzień Urodzin 
Generalissismusa Stalina 


Ze wszystkich krańców świata na. 
pływają depesze o > uroczystościach 
ku czci 70-łecia urodzin Generaliszi- 
musa Józefa Stalina. 

Cała ludzkość złożyła hołd Wiel- 
kiemu Wodzowi obozu pokoju, Nau. 
czycielowi mas pracujących. 

Obchody i uroczystości ku czci Do 
stojnego: Jubilata przekształciły się w 
żywiołowe manifestacje setek milio- 
nów ludzi na rzecz przyjaźni z boha- 
terskim Związkiem Radzieckim, prze 
kształciły się w manifestacje głębo- 
kich uczuć miłości i uwielbienia dla 
Józefa Stalina — Wielkiego Bojowni 
ka o pokój i socjalizm. 

„Imię Stalina wyraża wielkość zwy 
cięskiego Związku Radzieckiego i 
prowadzi lady całego świata do wal- 
ki o lepszą przyszłość, 0 szczęście 
ludzkości we wszystkich zakątkach 
świata, We wszystkich językach roz. 
brzmiewają dziś słowa: „NIECH 
ŻYJE DŁUGIE LATA KU RANDOŚ- 
CI CAŁEJ PRACUJĄCEJ LUDZKO: 


"ŚCI WIELKI WóDZ, NAUCZYCIEL 


I PRZYJACIEL JÓZEK STALIN! 


POD MADRYM KIEROWNIC. 
TWEM WIELKIEGO STALINA — 
NAPRZÓD BO KOMUNIZMU!“ 


Mongolska 
Republika Ludowa 
ULAN-BATOR: Prezydium Zgro- 

madzenia Narodowego Mongolskiej 
Republiki Ludowej postanowiło na- 
dać Józefowi Stalinowi tytul- Bona- 
tera Mongolskiej Republiki Ludowej. 
z wręczeniem orderu Suhe-Batora, 


Generał Korczyc 
" mianowany 
„wiceministrem 
. Obrony Narodowej 


WARSZAWA (PAP). — Prezy- 
dent Rzeczypospolitej Polskiej mia- 
nował wiceministrem Obrony Na- 


rodowej szefa sztabu generalnego |. 


gen. broni Władysławą Korczyca, 


Złotej Gwiazdy — Orderu Bohatera. 

Zgromadzenie Narodowe MRL po- 
stanowiło również nadać miano Sta- 
lina Ułan-Batorskiej Magistrali kole 
jowej, Państwowej Bibliotece Central 
nej i 12 jednostce wojsk pogranicz- 
nych, 


Związek Radziecki 
UROCZYSTE POSIEDZENIE 
MINISTERSTWA SIŁ ZBROJNYCH 

f ZSRR i 

MOSKWA: W Centralnym Teatrze 
Armii Radzieckiej odbyło się uroczy 
ste posiedzenie Ministerstwa Sił 
Zbrojnych ZSRR, poświęcone 70.leciu 
urodzin Generalissimusa Stalina. 

W prezydium oraz na sali zajęli 
miejsca marszałkowie Związku Ra- 
dzieckiego, generałowie, admirałowie 
i oficerowie Armii Radzieckiej. 

Posiedzenie zagaił minister Sil 
Zbrojnych ZSRR marszałek Związku 
Radzieckiego Wasilewski. 

Gorące życzenia dla Wielkiego So- 
lenizanta, w imieniu poszczególnych 


broni, złożyli: w imieniu generałów, 


admirałów i oficerów Sztabu General 
nego Sił Zbrojnych ZSRR — generał 
Armii Sztemienko, w imieniu Sztabu 
Głównego i dowództwa wojsk lądo. 
wych — generał-pułkownik Malinin, 
w imieniu Sztabu Głównego i dowódz 
twa wojsk lotniczych — generał-puł. 
kownik lotnictwa Zigariew, w imie- 
niu Sztabu Głównego marynarki wo- 
jennej — admirał Oktiabrski, w imie 
niu dowództwa artylerii — marsza- 
łek artylerii Czistiakow, w imieniu 
dowódetwa wojsk pancernych i zmoto 
ryzowanych marszałek Bogdanow, w 
imieniu Głównego Zarządu Politycz- 
nego —  generał-pułkownik Kuźnie- 
cow. j 

Wéród ogromnego entuzjazmu przy 
jęto tekst depeszy powitalnej do Jó- 
zefa Stalina. 

WYKONANIE ZOBOWIĄZAŃ 
NAJPIĘKNIEJSZY PODARUNEK 

NARODU RADZIECKIEGO 

DLA JÓZEFA STALINA 

MOSKWA: W dzień urodzin Józe- 
fa Stalina masy pracujące Związku 


podsumowały wyniki 
socjalistycznego, 
tej historycznej 


Radzieckiego 
współzawodnictwa 
podjętego ku' czci 
daty. 

O WYKONANIU ZOBOWIĄZAŃ 

DONOSZĄ: 

Moskiewskie Zakłady Metalurgiez= 
ne „Sierp i Młot", robotnicy przed. 
siębiorstw metalurgicznych i hutni- 
czych południowego Uralu, robotnicy 
Czelabińskieh Zakładów  Traktoro- 
wych im. Stalina górnicy zjednocze- 
nia „Czelabinskugol*, górnicy Za. 
głębia Donieckiego i przedsiębior- 
stwa przemysłowe Kijowa. 

O wspaniałych sukcesach — przed- 
terminowym wykonaniu planów pro- 
dukcyjnych donoszą z Mińska i Tbi- 
lisi, meldują tkacze Zakładów Iwa. 
nowskich, robotnicy Leningradu, Lit- 


wy, Łotwy i Estonii, oraz zakłady 
przemysłowe republik środkowo- 
azjatyckich. 


Ze wszystkich krańców Związku 


Radzieckiego nadchodzą meldunki o 
wykonaniu zobowiązań podjętych 
przez kołchoźników i pracowników 
rolnictwa. 


Bohaterski naród radziecki w darze 
swojemu  Wodzowi i Nauczycielowi 
złożył najpiękniejszy podarunek — 
przedterminowe wykonanie zobowia- 
zań produkcyjnych, wzmocnienie po- 
tencjału gospodarczego kraju radziee 
kiego, 


Czechosłowacja 


UROCZYSTA AKADEMIA 
'W PRADZE 

PRAGA: W Pradze odbyło się uro- 
czyste posiedzenie Zgromadzenia Na- 
rodowego Republiki, na którym obec. 
ny był prezydent Republiki Gottwald, 
członkowie rządu z premierem Zapo- 
tocky'm, przedstawiciele korpusu dy- 
plomatycznego na czele z ambasado. 
rem ZSRR w Czechosłowacji Silinem, 
generalicja, przodowniecy pracy oraz 
przedstawiciele organizacji społecz- 
nych i młodzieżowych. 

Przemówienie, poświęcone 70 rocz- 


przewodniczacy Zgromadzenia Nars- 
dowego — dr John. 

Wśród olbrzymiego entuzjazmu u- 
chwalono tekst depeszy powitalnej do 
Józefa Stalina, 


Bułgaria 
WARNA — MIASTEM 
IMIENIA STALINA 

Po manifestacji ludności miasta 
odbył się wielki wiec, na którym prze 
mawiał członek Biura Politycznego 
Komitetu Centralnego Bułgarskiej 
Partii Komunistycznej — W. Popto- 
mow. Wśród olbrzymiego entuzjazmu 
zgromadzonych wystosowano depeszę 

powitalną do Józefa Stalina. 


Węgry 
WĘGIERSKIE MASY PRACUJĄCE 
KU CZCI STALINA 
BUDAPESZT: Robotnicy budapesz 
teńskich zakładów _elektrotechnicz. 


- 


nych „Ganz“, wykonali zobowiązania 
podjęte ku czci Wielkiego Jubileu- 
3ZU. 

Z całego kraju napiywają meldun- 
ki o licznych uroczystościach, akade. 
miach i wiecach z okazji wielkiego 
święta — dnia urodzin Józefa Stali. 


| Włochy 


LUD WŁOSKI W HOŁDZIE 
STALINOWI 
RZYM: Ambasada radziecka w 
Rzymie otrzymuje setki depesz i ji- 
stów, w których masy pracujące 


Włoch przekazują serdeczne życzenia 
i pozdrowienia Józefowi Stalinowi z 
okazji 70-lecia Jego urodzin. 
Depesze i listy nadsyłają organiza. 
cje partii komunistycznej, robotnicy 
zakładów przemysłowych, młodzież i 
demokratyczne organizacje kobiece, 


Chiny 
WIELKI WIEC W SZANGHAJU 


SZANGHAJ: W Szanghaju odbył 
się wielki wiec członków Chińskiej 
Partii Komunistycznej, z okazji 70-le 
cia urodzin Józefa Stalina. 

Liczni mówcy podkreślili, że zwy. 
cięstwo rewofucji chińskiej jest nie- 
rozerwalnie związane z nauką Stali- 
nowską. 


Delegacje zagraniczne w Moskwie 


MOSKWA: Na uroczystości 70-le- 
cia urodzin Józefa Stalina przybyły 
do stolicy Związku Radzieckiego liez- 
ne delegacje mas; pracujących calego 
świata. 

Poza znajdującymi się już delega- 
cjami do Moskwy przybyła delega- 
cja węgierskich mas pracujących na 


czele z M. Rakosi, delegacja pracu= 
jących Rumuńskiej Republiki Ludo- 
wej na czele z Georgiu Dej i Anną 
Pauker, delegacja Komunistycznej 
Partii Szwecji, delegacja Komunisty 
cznej Partii Finlandii oraz delegacja 
włoska, w składzie Palmiro Togliate 
ti i P. Seceia. 


Sejm Ustawodawczy Polski Luiowej 


łączy się z całym narodem 
w hołdzie dla Wielkiego Jubilat 


Uroczyste posiedzenie Sejmu 
w dniu 70 rocznicy urodzin 


powagi 
obecno- 


W nastroju podniosłej 
Sejm Rzeczypospolitej w 
ści Prezydenta Bolesława: Bieruta 
uczcił 70 rocznicę urodzin Gene- 
ralissimusa Józefa Stalina. Wiel- 
kie popiersie Stalina na tle czer- 
wieni przykuwa wzrok przedsta- 
wicieli narodu polskiego, Zdawa- 
ło się jak gdyby sam Józef Stalin 
był między: nami, patrzył na na- 


nicy urodzin Józefa Stalina, wygłosił | sze dzieło, na naszć osiągnięcia. 


procesu agentów wywiadu francus- 
kiego przed Wojskowym Sądem Re 
jonowym we Wrocławiu, ekspert u 
stalił niezbicie, że ujawnione w to- 
ku rozprawy dokumenty, których au 
torstwa: wypiera się Yvonne Bassa- 
ler, są przez nią własnoręcznie spo- 
rządzone, i 
Świadkowie przedstawili szezsgó- 
ly- „nieoficjalnej“ działalności fran- 
cuskiej misji poszukiwań, która wy 
korzystywała gościnność Polski dla 
prowadzenia akcji szpiegowskiej na 
wielką skałę. Świadkowie stwierdzi 
li, że akcją tą kierowali czołowi dy 
plomaci francuscy w Warszawie, 
Obywatel francuski EDWARD 


WALCZYK, zeznał, iż w roku 1946 
został przyjęty do pracy we Fran- 
cuskiej Misji Poszukiwań i Repa- 
triacji. Przed zaangażowaniem na 
tłumacza, szef misji, kapitan Pallan 
dre, kazał mu podpisać zobowiąza= 
nie, stwierdzające: „Ja, niżej podpisa 
ny, wierny państwu francuskiemu, 
obowiązuję się przekazywać wszel- 
kie uzyskane informacje wojskowe, 
polityczne i gospodarcze", 


Pod płaszczykiem 
ekshumacji zwłok 


Świadek znajdował się pod bez- 
pośrednimi rozkazami zastępcy. sze- 
fa misji, kapitana Massonet, który 


ymbol przyjadni polsko-radr.orkiej 


i symbol miłości oraz wdzięczności 


dla Towarzysza STALINA 


„Zebraliśmy się tutaj, by dając 
wyraz woli całego Narodu Polskiego 
dokonać aktu położenia Kamienia 
węgielnego pod Pomnik Przyjaźni 
Polsko - Radzieckiej“, tak rozpo- 
czął swe przemówienie na uroczy- 
stości położenia kamienia węgielne- 
go pod Pomnik Przyjaźni Polsko - 
Radzieckiej przewodniczący CRZZ 
tów. Aleksander Zawadzki, 

Tu u wylotu Ogrodu Saskiego, 
gdzie stanąć ma w przyszłości pom- 
nik przyjażni zebrali się na uroczy- 
stości położenia kamienia węgielne- 
go przedstawiciele najwyższych 
władz państwowych z Prezydentem 
RP Towarzyszem Bierutem na cze- 
le. Na uroczystość przybyli przedsta 
wiciele klasy robotniczej Warsza- 
wy — delegacje organizacji partyj- 
nych poszczególnych zakładów pra- 
cy, młodzież robotnicza i Szkolna. 
W  rozbrzmiewających co chwila 
potężnych okrzykach na cześć przy- 
jaźni polsko .„ radzieckiej, na cześć 
Wodza narodów radzieckich ; mas 
pracujących całego świata, brzmia- 
ła serdeczna miłość do Wodza sił 
pokoju i postępu — Towarzysza 
Stalina. 


* * * 


„Pomnik, który wzniesiemy w 


Staną ludzie i spojrzą: Nowe widzą nadzieje, 
Przyszłość widzą, ja: prawo, które sobie nadali, 
„I mówią: Póki są ludzie, własne tworzymy dzieje 
Z. NAMI JEST STALIN. 
(Strofy o Stalinie — Stanisław Wygodzki). 


Warszawie kn czci przyjaźni pol- 
sko - radzieckiej będzie symbolem 
miłości i wdzięczności milionów 
serc robotników ; chłopów polskich 
dla Wielkiego Stalina — Wodza i 
Nauczyciela mas pracujących świa- 
ta“ — powiedział w swym Pprzemó* 
wieniu tow. Aleksander Zawadzki, 
* 


Na odsłoniętym przez Towarzysza 
Biernta kamieniu węgielnym wi- 
dnieją słowa — „W TYM MIEJSCU 
BĘDZIE WZNIESIONY POMNIK 
PRZYJAŹNI POLSKO - RADZIEC- 
KIEJ“, Pomnik wzniesiony będzie 
tu, gdzie przez Ogród Saski biegnie 
wspaniała Szeroka aleja, łącząca 
szpalerem wysokich drzew dwa roz 
ległe place Warszawy — Plac Zwy* 
cięstwa i Plac Żelaznej Bramy. Wi- 
doczny z daleka, z dwóch krańców 
schodzącej ku Wiśle „Osi Saskiej“ 
— pomnik będzie wspaniałym sym- 
bolem przyjaźni polsko =- radziec- 
kiej. Będzie symbolem uczuć, które 
wyraził robotnik — uczestnik uro- 
czystości, gdy wmmiósł okrzyk: 
„NIECH ŻYJE PRZYJAŻŃ POL- 
SKO . RADZIECKA — NA WIE- 
KI“. 

Będzie symbolem uczuć mas pra- 
cujących całej Polski, 


polecił mu zbierać wszelkie informa 
cje 6 obiektach wojskowych, szla- 
kach kolejowych i idących przez nie 
transportach. Członkowie Misji ko- 
rzystai z zupełnej swobody poru- 
szania się po Polsce, gdyż oficjal- 
nym celem ich prac było odnajdywa 
nie-grobów poległych obywateli fran 
cuskich oraz repatriacja jeńców — 
Francuzów, którzy znajdowali się 
jeszcze ną terenie Polski. 


W istocie jednak — mówi świa 
„dek Walczyk — głównym zada- 
niem „nieoficjalnym“ Misji było 
wypełnianie Specjalnych map, 
które nadchodziły z Paryża, in- 
formacjami natury szpiegowskiej, 
Odpowiednie wskazówki dawa- 
no personelowi Misji na odpra- 
wach u jej szefa kpt. Pallandre, 
W odprawach tych uczestniczyli 
m. in. attache wojskowy, gen. 
Tessier, pierwszy sekretarz am- 
basady francuskiej Raymond La 
porte, wicekonsul Boite, raz po 
rucznicy Faudry i Lecrivain. 
Świadek nadmienia, że zdobyte 
informacje szpiegowskie, kpt. 
Palilandre przekazywał p. Lapor 
te, który — jak stwierdza Wal- 
czyk — zajmował się przygoto- 
waniem poczty dyplomatycznej 
do wysyłki do Francji. 


Dyplomaci werbowali 
płatnych szpiegów 

Świadek JAN SALAMON zatrud 
niony był jako tłumacz*na lotnisku 
Okęcie w Warszawie, gdzie zetknął 
się z francuskim. personelem lotni- 
czym i przez mechanika Vallois 
skontaktowany został z mir. Humm. 
Na prośbę Hunima, świadek udzie- 
łał mu informacji o lotnictwie pol- 


skim, za co otrzymał dwadzieścia 
dolarów oraz dwadzieścia tysięcy 
złotych. 


We Wrocławiu świadek otrzymał 
od oskarżonej Yvonne Bassaler kon 
kretne polecenia szpiegowskie, któ- 
re wykonał, przekazując jej następ 
nie zdobyte materiały. 

Innym agentem wywiadu francus- 
kiego był świadek Bernard Klabiszew 
ski, który uprzednio w randze kapra 
la hitlerowskich sił zbrojnych, brał 
udział w kampanii przeciw ZSRR, do 
chodząc jak zeznał aż do 
Kaukazu, Po wojnie zwerbował go do 
pracy w wywiadzie sekretarz konsu- 
latu francuskiego we Wrocławiu, Ja- 
łoszyński. 


Świadek dostarczył informacji o 
ruchach wojsk w rejonie Świdnicy i 
o samolołach, a także notował nume- 
ry samochodów wojskowych. 


Numerami samochodów . wojsko- 
wych interesowała się również na 
polecenie wywiadu francuskiego, 
Maria Małkowska — Kubisiak, żona 
oskarżonego Jana Kubisiaka. Dostar 
czyła ona swym mocodawcom wiele 
informacji szpiegowskich z różnych 
dziedzin, składając je na ręce Bassa- 
ler: . 

Pracując w Centrali Rybnej, świa- 
dek zbierała dane © zgłaszających 
sie po odbiór towaru przedstawicie- 
lach jednostek wojskowych, w celu 
ustalenia ich miejsca postoju i okre- 
ślenia — na podstawie zapotrzebo- 
wań przypuszczalnych składów 
osobowych. Stwierdziła ona, że kon- 
sul Monge wiedział o szpiegowskiej 
działalności Bassaler. 

Brat oskarżonego  Kubisiaka 
Jacek Kubisiak, oświadczył Sądowi, 
że dostarczył wywiadowi francu- 
skiemu kilku informacji. 

Do Wrocławia wezwał 
brat, który wiedział o zapotrzebo- 
wania na agentów, a który — jak 
mówi Jacek Kubisiak, — ku wesołoś- 
ci pubłiczności — „nie chciał, aby 
kto inny zarobił”, 

Świadek Maria Kubisiak — siostra 
oskarżonego — nie mogła wskutek 
choroby stanąć przed sądem, wobec 
czego odczytano jej zeznania. Maria 
Kubisiak, która była pracownicą kon- 
sulatu francuskiego we- Wrocławiu, 
potwierdziła szczegóły  „nieoficjal- 
nej” pracy placówki konsularnej, w 
której była zatrudniona, obciążając 
swymi zeznaniami oskarżonych Ivon- 
ne Bassaler i Feldeisena. 

Ostatni świadek, Leszek Mańkow- 
ski, zeznał, że spotkał się pewnego 
dnia w Wałbrzychu z oskarżonym Bu 
kisowem. Bukisow wypytywał swiad- 
ka oraz obecnego przy tej rozmo- 
wie wspólnego ich znajomego nazwis 
kiem Hehnecki o obiekty wojskowe, 
znajdujące się w tych okolicach. Za- 
równo Świadek jak i Hełmecki poin- 
formowali Bukisowa w miarę możli- 
wości oraz zgodzili się ną jego propo- 
zycję dostarczenia dalszych wiado- 
mości szpiegowskich, 

Przewodniczący odczytał następnie 
nadesłaną przez biegłego Nowickie- 
go ekspertyzę dotyczącą pisma oskar 
żonej Bassaler. 

Biegły oświadcza, że porównał pjs 
mo sporządzone przez oskarżoną na 
rozprawie z pismem znajdującym się 
na dokumentach, do których autor- 
stwa oskarżona nie przyznała się. 
Biegły stwierdza, że dokumenty te 
są, ponad wszelką wątpliwość, pisa- 
ne ręką oskarżonej. 

Dalszy ciąg rozprawy odbędzia się 
w dniu 22 bm 


go jego 


a>) oLm ZD NĄ YN WO 


które są zasługą Jego nauki, Jego 
przykładu. Jego serdecznej pomo- 
cy. 

I w istocie Stalin był w ser- 
cach į myślach ‘przedstawicieli 
ludu polskiego podczas uroczyste 
go posiedzenia Sejmu Rzeczypos- 
politej. Jego to nauką przepojone 
-były słowa i myśli, zawarte w 
przemówieniach marszałka Sej- 
mu į prezesa Rady Ministrów- 
Naukom i przykładowi człowieka 
którego jmieniem nazwą wiek 
XX serdeczną zgotował owacje 
naród połski przezswych przed- 
stawicieli. Jemu śłabował naród 


Generalissimusa STALINA 


polski przez swych przedstawicie 
li wiernie iść drogą wskazaną 
przez Stalina, drogą wiodącą do 
trwałego pokoju, do nieskrępowa 
nego rozkwitu, do rzeczywistej 
siły państwa, dobrobytu i szczęś- 
cia ludzi pracy. 

Tylko jeden był punkt porząd- 
ku dziennego Sejmu: uczczenie 70 
rocznicy urodzin Wielkiego 
Stalina. Ale ten punkt wypełnio- 
ny był skondensowaną treścią na- 
szych dążeń i naszej pracy. Na- 
ród polski uczcił człowieka, które 
ga nauki są.słą napędową na- 
szych bsiągnięć. 

PS 


EJM USTAWODAWCZY POLSKI LUDOWEJ, JAKO PRZED- 
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STAWICIELSTWO NARODU POLSKIEGO, ŁĄCZĄC SIĘ 


WRAZ Z CAŁYM NARODEM W  HOŁDZIE i CZCI DLA JOZEFA 
STALINA W DNIU SIEDEMDZIĘ SIĘCIOLECIA JEGO URODZIN, 


ZAPEWNIA GO UROCZYŚCIE, ŻE 


NARÓD POLSKI STOI I STAC 


BĘDZIE WIERNIE W WALCE O POKÓJ, O DALSZE POGŁĘBIENIE 


PRZYJAŹNI POLSKO - RADZIEC KIEJ, 


O PEŁNE ZWYCIĘSTWO 


SPRAWIEDLIWOŚCI SPOŁECZNE J, O SOCJALIZM“ — powiedział 
przy burzliwych owacjach całej iz by marszałek Władysław Kowalski 
na uroczystym posiedzeniu Sejmu Ustawodawczego w dniu 70 roczni- 
cy urodzin Generalissimusa Stali na, 


Sala posiedzeń Sejmu , Ustawo- 
dawczego wypełniona jest po brze- 
gi. Ławy poselskie, loże dla prasy 
krajowej i korespondentów zagra- 
nicznych, jak i galeria dla publicz- 
ności — zajęte są do ostatniego 
miejsca. 


Ponad fotelem marszałkowskim, 
na tle olbrzymich, szkarłatnych 
szari, wielkie białe popiersie ge- 
nialmego Wodza międzynarodowego 
proletariatu — JÓZEFA STALINA. 
Pod sklepieniem Biały Orzeł. 


Na uroczyste posiedzenie przybył 
rząd in corpore z premierem Józe- 
fem Cyrankiewiczem, wicepremie- 
rami Hilarym Mincem į Antonim 
Korzyckim oraz marszałkiem Pol- 
ski — Ministrem Obrony Narodo- 
wej Konstantym Rokossowskim na 
czele. 


W lożach pierwszego piętra, ude- 
korowanych kwiatami, zajęli miej- 
sca członkowie korpusu dyploma- 
tycznego, akredytowanego w War- 
szawie. 


W chwili gdy marszałek Kowal- 
skj otwiera posiedzenie Sejmu Usta 
wodawczego na salę wchodzi, wita- 
ny długo niemilknącymi oklaskami 
Prezydent Rzeczypospolitej — BO- 
LESŁAW BIERUT i zajmuje miej- 
sce w pięknie udekorowanej loży, 


Uroczyste posiedzenie otworzył 
marszałek Sejmu Władysław EKo- 
walski, wygłaszając gorące i ser- 
deczne przemówienie, poświęcone 
70 rocznicy urodzin dostojnego Ju- 


bilata — Przywódcy i Nauczyciela 
całej postępowej ludzkości — Józe- 
fa Stalina. 

W czasie przemówienia marszał- 
ka Sejmu TYładysławą Kowalskiego 
— Izba co chwilę manifestowała 
swoje gorące uczucia przywiązania 
i czci dla Twórcy, pierwszego pań- 
stwa. socjalistycznego — Józefa 
Stalina. 


Na trybunę sejmową wchodzi pre 
mier JÓZEF CYRANKIEWICZ, po- 
święcający obszerne przemówienie 
historycznemu znaczeniu dzieła Jó- 
zefa Stalina, 


Posłowie ze wszystkich partii ł 
stronnictw politycznych, reprezen- 
tanci mas pracujących miast i wsi 
Polski Ludowej wysłuchali prze- 
mówienia premiera Cyrankiewicza 
w nastroju uroczystej powagi i ra- 
dosnego uniesienia, dając wielo- 
krotnie wyraz serdecznym  uczu-= 
ciom, myślom i życzeniom, jakie 
cały naród polski śle — w hołdzie 
swemu Wielkiemu Przyjacielowi, 

Sejm manifestował gorąco przy 
słowach-premiera'o szczególnej dü- 
mie, jaką odczuwa naród polski, na 
leżąc do świata tworzącego epokę 
socjalizmu — pod wodzą Józefa 
Stalina. 

Długotrwała owacja była wyra- 
zem uznania Sejmu dla Rządu, któ- 
ry — zgodnie z zapewnieniem pre- 
miera czynić będzie wszystko, aby 
rosły siły Polski, jako ogniwa świa- 
towego obozu pokoju, zbudowanego 
przez Józefa Stalina. 


Samoloty francuskie z Vietnamu 
naruszyły terytorium Chin Ludowych 


PEKIN (PAP) Agencja Nowych 
Chin podaje oświadczenie ministra 
spraw zagranicznych rządu Chin Lu- 
dowych Czu-En-Lai, które stwierdza, 
że 14 grudnia 5 samolotów francus- 
kich nadleciało z Vietnamu nad pro- 
wineję Kwangsi; pozostając przez kil 
ka godzin nad terytorium Chin. 

Ten niesłychany.akt jest dowodem 


jawnej interwencji władz francuskich 
w chińskiej wojnie wyzwoleńczej. 

W imieniu Centralnego rządu Chin 
Ludowych minister Czu-En-Lai złożył 
energiczny protest, ostrzegając rząd 


francuski przed konsekwencjami, wy 
nikającymi z tej wrogiej wobec Chin 


Ludowych akcji lotnictwa francuskie 
zo 
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KONSTANTY ROKOSSOWSKI 
MINISTER OBRONY NARODOWEJ 


JOZEF STALIN 


Największy sitrateg 


W siedemdziesiątą rocznice uro 


tchnieniem sił demokratycznych, 


dzin Generalissimusa Związku Ra | walczących o sprawę Pokoju, Or- 


dzieckiego, Józefa Stalina, oczy ca 
łej postępowej ludzkości zwraca- 
ja się ku Niemu, jako największe 
mu  działaczowi politycznemu i 
państwowemu, Wodzowi pierwsze 
go na świecie [Państwa Socjali- 
stycznego, Wielkiemu  Wodzowi 
mas pracujących, będącemu na- 


ganizatorowi zwycięstwa nad fa- 
szyzmem i największemu stratego 
wi dziejów współczesnych. Naro- 
dy całego świata widzą w Osobie 
Stalina swego Wodza i Nauczycie 
la, Przyjaciela i Ojca wiodącego 
ludzkość do jej wielkiego celu — 
komunizmu. 


Józef Stalin — wypróbowany przyjaciel 
Polski Ludowej 


Dzień urodzin Józefa Stalina 
ma szczególne znaczenie dla na- 
szego narodu. Stalin jest dla na 
szego narodu  wypróbowanym 
przyjacielem, wyzwolicielem z fa- 
szystowskiego jarzma, nauczycie- 
lem i wielkim wodzem. torują- 
cym drogę narodow: polskiemu 
wraz z inńymi narodami, wyzwo- 
lonymi spod jarzma. kapitalizmu 
ku jasnej przyszłości, Naród poł 
ski z uczuciem najgłębszej wdzię- 
czności zachowuje w swym sercu 
pamięć o tym, że w najcięższych 
dla Polski latach Związek Ra- 
dziecki z Wielkim Stalinem na 
czele przyszedł nam z pomocą, 
wyzwolił naród Polski spod jarz= 
ma okupacji faszystowskiej, umo 
żliwił nam budowanie naszego ży 
cia państwowego i społecznego 
na zasadach demokracji ludowej, 
na zasadach budowy socjalizmu. 
że Związek Radziecki stoi na stra 
ży całości i niepodległości naszych 
ziem. Józefowi Stalinowi naród 
polski zawdzięcza olbrzymia po- 
moc, którą kraj nasz otrzymuje 
w dziele odbudowy i rozwoju 
swej gospodarki. 

Historyczne doświadczenia par 
tii Lenina-Stalina, działalność Jó- 
zefa Stalina jest dla nas wytycze 
ną, natchnieniem i wzorem we 
wszystkich dziedzinach budowni 
ctwa nowej Polski. Całe życie Jó- 
zefa Stalina jest przykładem nie- 


„ugiętej walki o sprawę maş pra- 


cujących, o komunizm. 
Jako wierny i konsekwentny 
mczeń Marksa — Engelsa — Le 


nina, Józef Stalin rozwinął naukę 
marksistowsko-leninowską w za- 
stosowaniu do nowych warunków, 
które powstały w okresie ogólne” 
go kryzysu kapitalizmu, po zwy- 
cięstwie Wielkiej Socjalistycznej 
Rewolucji Październikowej. 


Wraz z Leninem stworzył Jó- 
zef Stalin pierwsze na świecie 
Państwo Socjalistyczne — Zwią- 
zek Socjalistycznych Republik 
Radzieckich. który pod jego kie- 
rownictwem przekształcił się w 
potężną ostoję sił pokoju i demo 
kracji, 

Stworzone przez 'Generalissi- 
musa Stalina siły zbrojne Związ* 
ku Radzieckiego w śmiertelnych 
zmaganiach z faszyzmem odnio- 
sły pod jego przewódem najwięk- 
sze ze wszystkich zwyciestw i nie 
tylko obroniły honor, wolność i 
niepodległość swej ojczyzny, lecz 
przyniosły też wyzwolenie z fa- 
szystowskiego jarzma narodom 
Europy. wśród nich również i na 
szemu narodowi. Zwycięstwo 
Związku Radzieckiego, odniesione 
pod genialnym kierownictwem 
Stalina, stworzyło decydujące wa- 
runki, aby narody krajów Euro" 
py Środkowej i południowo-wschG 
dniej, Chin, Północnej Korei mo 
gły ująć swój los we własne dło- 
nie, ustanowić. władzę mas pra- 
cujących, pod kierownictwem kla 
sy robotniczej. realizującej sojusz 
z masami pracującymi miasta i 
wsi, aby mogły wkroczyć na dro- 
ge socjalizmu. 


Twórca najbardziej przodującej nauki 
wojennej 


Generalissimus Stalin, najwięk- 
szy działacz państwowy, wódz lu- 
du, wódz wielkiej Partii Komuni- 
stycznej, koryfeusz nauki marksi 
stowsko-leninowskiej, jest wcie- 
leniem wszystkich cech najwięk: 
szęgo stratega dziejów współcze- 
snych, twórcą najbardziej przodu 
jacej, współczesnej nauki wojen- 
nej. Z imieniem Stalina, z jego 
niezmordowaną działalnością zwią 
zana jest cała historia sił zbroj- 
nych Związku Radzieckiego, Wraz 
z Leninem Józef Stalin stworzył 
Armię Pierwszego na święcie Pań 
stwą Socjalistycznego. 

Stalin opracował zasady struk- 
tury organizacyjnej Armii Ra- 
dzieckiej, jako Armii nowego ty- 
pu — Armii Państwa Socjalistycz 
mego. Stalin opracował zasady 
jej wychowania į szkolenia, Sta- 
lin opracował plany decydujących 
operacji Armii Radzieckiej w o- 
kresie wojny przeciwko obcym 
interwentom i białogwardzistom. 
t kierował ich realizacją. Jedno- 
cześnie Stalin opracował zasady 
mowej radzieckiej sztuki wojen- 
nej, uzbrajał w nie kadry dowód- 
cze i masy żołnierskie Armii Ra- 
dzieckiej, badał wnikliwie do- 
świadczenia wojny, wykorzystując 
je wszechstronnie dla tworzenia 
i rozwoju młodej radzieckiej nau- 
bi wojennej. : 


Józef Stalin był najbliższym 
współpracownikiem Lenina w 
dziele organizacji i kierowania 
obroną Kraju Rad w latach woj- 
ny przeciwko obcym  interwen- 
tom i białogwardzistom. Ilekroć 
powstawało śmiertelne niebezpie- 
czeństwo dla Państwa Radziec- 
kiego, partia bolszewicka i Wło- 
dzimierz Lenin posyłali wypróbo 
wanego strategarStalina na naj- 
bardziej odpowiedzialne, najbar- 
dziej decydujące odcinki walki 
zbrojnej. I Stalin zawsze z że- 
lazną konsekwencją osiągał w naj 
krótszym czasie decydujące zwy- 
cięstwa, które otwierały drogę do 
ostatecznego pogromu  interwen- 
tów i białogwardzistów i zwycię: 
skiego zakończenia wojny domo- 
wej. 

W najtrudniejszych i najbar 
dziej skomplikowanych warun 
kach żelazna wola i geniusz 
strategiczny Józefa Stalina 
gwarantowały zwycięstwo Re 
wolucji, 

W ilatach wojny domowej 
przejawiła się w pełni wyższość 
stalinowskiej sztuki wojennej 
nad sztuką wojenną armii im” 
periałistycznych. Stalinowska 
sztuka wojenna była jednym 
z czynników, które zadecydo- 
wały o zwycięstwie młodego 
Państwa Radzieckiego. 


Zwycięstwo pod Stalingradem — dziełem 
Stalinowskiego geniuszu strategicznego 


Władcy Anglii i USA nie wyko 
nywali „przyjętych uroczyście zo- 
bowiązań w sprawie otwarcia dru 
giego frontu w Europie. Pozwa* 
lało to dowództwu niemieckiemu 
bez wszelkiego ryzyka skoncentro 
wać przeciwko Związkowi Radziec 
kiemu wszystkie swe odwody stra 
tegiczne i rzucić przeciwko Niemu 
wielkie siły satelitów. Liczba dy 
wizji niemieckich į dywizji sateli 
tów faszystowskich Niemiec la- 
tem 1942 roku zwiększyła się pra 
wie półtorakrotnie w stosunku do 
początkowego okresu wojny. Po 
stawiło to wojska radzieckie w nie 
korzystnej 
Niemcom rozwinięcie ofensywy na 
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sytuacji i umożliwiło 


Rozpoczęła się gigantyczna bi- 
twa pod Stalingradem. Niemcy 
znowu! liczyli, że zadadzą klęskę 
Armii Radzieckiej, że uda im się 
odciąć stolicę Państwa Radzieckie 
go od nadwołżańskiego i uralskie 
go zaplecza, pozbawić ją nafty, 
przedostać się na tyły Moskwy i 
wziąć ją uderzeńiem ze wschodu. 

Stalin i tym razem przejrzał za 
mysły wroga. Organizuje czynną 
obronę pod Stalingradem, gdzie 
skierowane było główne uderze- 
nie przeciwnika oraz na północ- 
nym Kaukazie, dokąd nieprzyja- 
ciel skierował uderzenie pomocni 
cze. W ciągu kilku miesięcy toczy 
ła się bitwa obronna, w toku któ- 
tej udaremnione zostały strate- 
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MARSZAŁEK POLSKI 
- KONSTANTY ROKOSSOWSKI 


Następnie, w myśl stalinowskiego 
planu j pod bezpośrednim kierow 
nietwem Stalina, Wojska Radziec 
kie przeszły do zdecydowanej 
kontrofensywy, przełamały obro- 
nę nieprzyjaciela na skrzydłach 
głównego zgrupowania pod Sta- 
lingradem i błyskawicznym ude- 
rzeriem wielkich sił czołgów oto- 
czyły główną grupę szturmową, 
dowodzoną przez feldmarszałka 
Paulusa w składzie dwóch armii, 
w sé 330 tysięcy ludzi, 

Bitwa pod Stalingradem, która 
w ciągu całego lata i jesieni 1942 
roku przykuwała oczy całego 
świata, zakończyła się wspania- 
łym zwycięstwem Wojsk Radziec 
kich. Stanowiła ona ukoronówa- 
nie stalinowskiej sztuki wojennej, 

W bitwie pod Stalingradem 
przeprowadzono wypracowaną 
przez Sta/ną z niebywałym mi- 
strzostwem, klasyczną pod wzglę- 
dem swej formy operację, którą 
miała na celu okrążenie głównego 
zgrupowania nieprzyjaciela z za- 
stosowaniem nowoczesnych środ- 
ków właściwych dla motomecha- 
nicznego okresu wojen, 

Zwycięstwo w bitwie pod 
Stalingradem jest wspania- 
łym dziełem stalinowskiego 
geniuszu strategicznego, sta- 
nowiącego wcielenie dosko- 
nałości przodującej radziec- 
kiej sztuki wojennej. Zwycię 
stwo pod Stalingradem stało 
się radykalnym punktem 
zwrotnym w biegu wielkiej 


Polsko - radzieckie 


W działaniach wojennych "1943 
roku brała udział w składzie 
wojsk radzieckich I Dywizja Woj 
ska Polskiego, utworzora na tery 
torium ZSRR przy pomocy Rządu 
Radzieckiego, Ze wspólnej walki 
oddziałów polskich i oddziałów 
Armii Radzieckiej powstała więż 
braterstwa, która na wieki połą- 
czyła siły zbrojne nowej Polski z 
siłami zbrojnymi Zwiazku Ra- 
dzieckiego. 

Rosła coraz bardziej potęga Ta 
dzieckich sił zbrojnych, znikała 
ilościowa przewaga technicznych 
środków walki, którą miały w 
pierwszym okresie wojny wojska 
niemiecko - faszystowskie. Pod 
względem liczebrości sprzętu ba 


wojny narodowej Związku 
Radzieckiego i drugiej woj- 
ny światowej „której decydu 
jące wydarzenia rozgrywały 
się ną radziecko - niemiec- 
kim froncie. 


Radzieckie siły zbrojne rozwi- 
nęły potężną ofensywę na ogrom- 
nym froncie, zadając cios za cio- 
sem wojskom niemieckim. Inicja 
tywa strategiczna przeszła w rę- 
ce Dowództwa Radzieckiego, Osła 
wione wojska niemieckie zmuszo 
re były nie tylko bronić się, lecz 
i cofać, szukając często ratunku 
jedynie w ucieczce. Zwyciestwo 
pod Stalingradem miało ogromne 
znaczenie dla uaktywnienia wa|l- 
ki, prowadzonej przez siły oporu 
narodów europejskich, które zna- 
lazły się w jarzmie okupacji fa- 
szystowskiej. Narody krajów oku 
powanych zdawały sobie sprawę 
z zasadniczego przełomu w prze 
biegu wojny, dokonanego na ko- 
rzyść Związku Radzieckiego. 

Zwycięstwa Armii Radziec 
kiej pod Moskwą i Stalingra 
dem, odniesione pod geniel- 
nym kierownictwem Józefa 
Stalina, stały się dla patrio- 
tów naszego kraju natchnie- 
niem ji bodźcem do walki. 
Rosły i krzepły partyzanckie 
oddziały Gwardii Ludowej, 
utworzone przez Polską Par- 
tię Robotniczą, czerpiące nat- 
chnienie ze zwycięskiej wal- 
ki radzieckich sił zbrojnych. 


braterstwo broni 


jowegó i jego jakości, Armia Ra- 
dziecka górowała znacznie nad 
armią niemiecko - faszystowską. 
Coraz bardziej oczywista stawała 
się bezsilność okrzyczanej nie- 
mieckiej sztuki wojennej, wobec 
stalinowskiego geniuszu wojenne 
go. 

Ten głęboki przełom w 
przebiegu działań wojennych 
osiągnięty został dzięki bez- 
spornej przewadze  radziec- 
kiego ustroju społecznego i 
państwowego, dzięki kierują- 
cej i organizującej działalno- 
ści Partii Bolszewiekiej, dzię- 
ki genialnemu kierownictwu 
strategicznemu Stalina. 


Zwycięstwa Związku Radzieckiego 


przyczyniły się do 


dalszego rozwoju 


wyzwoleńczej walki naszego narodu 


31 grudnia 1943 roku powstał 
rajwyższy organ podziemnej Wła 
dzy Ludowej Polski — Krajowa 
Rada Narodowa, która skupiła si- 
ły narodu polskiego, walczące w 
sojuszu z wielkim Państwem Ra- 
dzieckim przeciw okupantowi o 
wyzwolenie narodowe i społeczne. 

Z najgłębszą wdzięcznością na- 
ród nasz powitał orędzie Wiel- 
kiego Stalina do Zwiazku Patri 


tów Polskich later, 1943 roku 
„MOŻECIE BYĆ PRZEKO- 
NANI — pisał Stalin — ŻE 
ZWIĄZEK RADZIECKI ZRO- 
BI WSZYSTKO CO W JEGO 
MOCY, ABY PRZYŚPIE- 
SZYĆ ROZGROMIENIE NA- 
SZEGO WSPÓLNEGO WRO- 
GA, NIEMIEC HITLEROW= 
SKICH, UMOCNIĆ PRZY- 
JAŹŃ POLSKO = RADZ 


naszy 


i. rakteremy, -$ 
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Wyzwoleńcza rola 

Rok 1944 zapisał się w historii 
drugiej wojny światowej, jako rok 
decydujących zwycięstw  radziec- 
kich sił zbrojnych. W ciągu 1944 
roku na całym olbrzymim froncie 
od północy do południa, radzieckie 
siły zbrojne zgodnie z planem 
Stalina i pod jego bezpośrednim 
kierownictwem zadały nieprzy ja- 
cielowi kolejno dziesięć druzgocą- 
cych ciosów, Uderzenia te wstrza- 
snęły całym frontem strategicz- 
nym nieprzyjaciela i rozgromiły 
go, Wojska radzieckie znosząc z 
oblicza ziem; linie obrony nieprzy 
jaciela, przeszły w bojach na za- 
chód od 500 do 1100 kilometrów. 
W ten sposób wyzwoliły one cale 
terytorium Związku Radzieciezo, 
chwilowo okupowanego przez na- 
jeźdźców niemiecko - faszystow- 
skich. Przywrócone zostały na ca 
łej swej długoścj granice Związku 
Radzieckiego i Armia Radziecka 
przystapiła do spełnienia swej Ro 
lejnej historycznej misji wyzwole 
nia narodów słowiańskich į innych 
krajów Europy, ujarzmiónych 
przez faszyzm. W ofensywie ra- 
dzieckich sił zbrojnych w 19544 ro 
ku uczestniczyło" również Wojsko 
Polskie. i 

Dzięki bezinteresownej po- 
mocy Rządu ZSRR, sily 
Wojsk Polskich w Związku 
Radzieckim nieustannie wzra- 
stały, W roku 1944 stanowiły 
one już całą armie, wspaniale 
wyposażoną i uzbrojoną w do 
skonały radziecki sprzęt tech 
niemy. Walcząc ramię przy 
ramieniu z armiami radziecki 
mi nasze wojska uczyły się 
stalinowskiej sztuki wojennej 
i przyśwajcły sobie wartości 
bojowe swych wałecznych s0 
juszników. 

Zwycięstwa radzieckich sił zbroj 
nvch w 1944 roku byłv triumfem, 
odniesionym przez radziecką Sztu 
kę wojenną nad sztuką wajenną 
nieprzyjaciela, Genialny stalinow- 
ski plan wymierzania nieprzyjacie 
lowi druzgocących ciosów na róż- 
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ch czasów 


RODZENIA WOLNEJ, NIE- 
PODLEGŁEJ POLSKI". 


Armii. Radzieckiej 

ne kierunki w myśl jednolitego 
planu strategicznego, zdecydowa- 
ny charakter operacji, opartych 
na wybitnie mistrzowskim wyko- 
rzystaniu wszystkich sił i środ 
ków współczesnej wojny, w ich 
kombinowanym współdziałaniu, 
wszystko to jest szczytem sztuki 
strategicznej w warunkach zme- 
chanizowanej wojny. 


Sytuacja  wojskowo-polityczna, 
która wytworzyła się w połowie 
1944. roku, przesądzała dalszy 
przebieg į wynik wojny. 


Było już absolutnie wiado- 
me, że Związek Radziecki udol 
ny jest sam jeden, g włas- 
nych jedynie siłach, 'rozgro- 
mié ostatecznie armię faszys- 
towską į wyzwolić całą Euro 
pe z jarzma faszyzmu, Fakt 
ten zmusił rząd angielski i 
amerykański do przeprowadze 
nia latem 1944 roku operacji 
desantowej w Europie, 


Sens tego desantu był jasnył 
Miał on na celu uratowahie pano- 
wania sił reakcyjnych w Europie i 
zapewnienie imperialistom Anglii 
i Stanów Zjednoczonych realiza- 
cji ieh własnych egoistycznych in 
teresów, Otwarcie drugiego fron- 
tu w Europie zachodniej nie zmie 
niło układu sił na froncie radziec- 
ko-niemieckim, Front radziecko- 
niemiecki pozostawał nadal decy- 
dującym frontem drugiej wojny 
światowej. Cały ciężar walki prze 
ciwko faszystowskim Niemcom 
dźwigały nadal na swych barkach 
radzieckie siły zbrojne, 


Ale. chwilą: ostatecznego. zw 
stwa BUNE RE Rok tan 
począł Się pod znakiem bardziej 
jeszcze druzgocących ciosów Ta- 
dzieckich sił zbrojnych, Wojska 
Radzieckie wykonywały rozkaz 
swego Wielkiego Wodza: — „do- 
bić bestię faszystowska w jej 
własnym legowisku i zatknąć na 
murach Berlina sztandar Zwycię- 
stwa“, 


Przewaga Stalinowskiej nauki wojennej 


Zwycięstwo Związku Radzieckie 
go w drugiej wojnie światowej 
było przede wszystkim  zwycię- 
stwem Radzieckiego Socjalistycz= 
nego ustroju społecznego i pań- 
stwowego nad  kapitalistycznym 
ustrojem faszystowskim, Podsta- 
wę zwycięstwa Związku Radziec- 
kiego i jego sił zbrojnych stano- 
wi olbrzymia przewaga Świata 50 
cjałtzmu nad światem umierające 
go kapitalizmu, Państwo Radziec- 
kie ze swoją potężną gospodarką 
planową, z niezłomną jednością 
moralno-polityczną į braterstwem 
narodów, z wysoką kulturą socja 
listyczną i wspaniałymi siłami 
zbrojnymi, okazało się bez porów 
nania silniejsze od najsilniejszego 
państwa faszystowskiego Europy, 
w dodatku wspomaganego przez 
szereg satelitów, 

Źródłem zwycięstwa Związku 
Radzieckiego była przewaga no- 
weż, stalinowskiej nauki wojennej, 
geniusz stalinowskiego  kierowni- 
ctwa państwowego i strategiczne- 
ge. Stalin, który genialnie przewi 
dział charakter współczesnej woj- 
ny, umożliwił przygotowanie Pań 
stwa Radzieckiego, narodu radziec 
kiego i jego sił zbrojnych do ak- 
tywnej obrony, której ukoronowa 
niem było całkowite rozgromienie 
napastnika, 

Geniusz Józefa Stalina zorgani- 
zował do walki z faszystowskimi 
Niemcami wszystkie siły Armii 
Radzieckiej, lotnictwa i marynar- 
ki, Geniusz Stalina wypracował 
strategiczne plany wojny, stworzył 
nowe formy wałki zbrojnej, które 
wzbogaciły radziecką sztukę wo- 
jenną i uwarunkowały zwycięstwo 
radzieckich sił zbrojnych, 

Rozwijając w toku wielkiej woj 
ny narodowej radziecką naukę 
wojenną, Józef Stalin podniósł ją 
ną niebywale wysoki szczebel roz 
woju, Uczynił! z niej naukę najbar 
dziej przodującą, która odzwier- 
ciedla całą przewagę ustroju ra- 
dzieckiego, naukę, która wyróżnia 
się nowatorekim i twórczym cha- 


Stajinowska nauka wojen= 
na posiada nieocenione Zna- 
czenie dła sił zbrojnych nowej 
Demokratycznej Polski į dla 
sił zbrojnych wszystkich Kra 
jów Demokracji Ludowej, Za 
łożenia stalinowskiej nauki 
wojennej są teoretyczną pod- 
stawą budownictwa naszej 
Armii, Lotnictwa i Marynarki 
oraz umocnienia obronności 
naszego Państwa, są podsta- 
wą szkolenia į wychowania 
naszych kadr dowódczych i 
żołnierzy, są niewyczerpanym 
źródłem rozwoju naszej sztu- 
ki wojennej. 

Nasi generałowie i oficerowie 
winni nieustannie głęboko studio- 
waé stalinowską naukę wojenną, 
najdoskonalszą nauke wojenną 
nąszych czasów, badać doświadcze 
nia bojowe Armii Radzieckiej — 
pajwspanialszej Armii naszych 
czasów. Powinniśmy studiować bo 
jowe doświadczenia naszych od- 
działów, nabyte w walkach na fron 
cie radziecko-niemieckim w ści- 
słym współdziałaniu z wojskami 
radzieckimi, pod kierownictwem 
największego Wodza naszej epoki 
— Generalissimusa Stalina, 

Męstwo i dzielność polskiego 
żołnierza, oparte na wieczystym 
braterstwie z żołnierzem radziec- 
kim, męstwo į dzielność polskiego 
żołnierza, przyswajającego sobie 
niezwyciężoną strategię stalinow= 
ską, wielokrotnie wzmaga obron- 
ność ij bezpieczeństwo Polski, 


W DNIU 70 ROCZNICY URO- 
DZIN NARÓD POLSKI ŚLE 


SWEMU WIELKIEMU PRZYJA- 
OIEŁOWI, 
I GENIALNEMU WODZOWI, 
KTÓRY WSKAZUJE NAM DRO- 
GĘ 
FOWI STALINOWI 
OCZACEJ MIŁOŚCI, 
I WDZIĘCZNOŚCI. 


WYZWOLTOIOLOWI 


DO SOCJALIZMU — JÓZE- 
UCZUCIA 
ODDANIA 


ŻOŁNIERZE POLSOY Z CAŁE 


GO SERCA WZNOSZA OKRZYK 
NA CZEŚĆ 
WODZA NASZEJ EPOKI — GE: 


NAJWIĘKSZEGO 
SĄ STALINA, 
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OK 1943. Stalingrad przechylił 

szalę zwycięstwa na stronę Zwią- 
zku Radzieckiego. Tylko geniusz 
Wielkiego Stalina mógł widzieć w 
owe czasy przyszłe kształtowanie się 
losów Polski, mógł widzieć tę najlep- 
szą i najskuteczniejsza formę poma- 
cy, z jaką Związek Radziecki — sam 
zmagając się w śmiertelnych zapa- 
sach z hitlerowskim  zwierzem 
mógł przyjść ofiarnie walczącym o 
narodowe i społeczne wyzwolenie 
masom pracującym Polski. 


Wyraziło się to zarówno w popar- 
ciu Związku Patriotów Polskich i je. 
go platformy ideowej, jak i jego iñi- 
tiatywy zorganizówania na terenie 
ZSRR i w oparciu o pomoc Związku 
Radzieckiega — Odrodzonego Wojska 
Polskiego. Wyraziło się to także w 
przyjęciu później przez Towarzysza 
Stalina delegacji Krajowej Rady Na. 
radowej, która przedostała się przez 
front na teren Związku Radzieckiego. 


4 
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CZASIE, gdy  kosmopolityczny 
watażka Anders, wspomagany 
przez anglosaskich sojuszników, zdra 
dziecko wyprowadzał do Iranu zor- 
gamnizowaną przy pomocy rządu ťa- 
dzieckiego armię polska — organ 
Związku Patriotów Polskich w ZSRR 
cgłosił w pierwszym swym numerze: 
„Polak musi walczyć o Polskę 
sprawiedliwą, bęz rasowych i na. 
rodowych nienawiści, o Polskę 
silną wewnętrznie nie siłą pięści 
i policyjnej pałki. ale jednością 
narodu, rozwojem ekonomicznym 
i kulturalnym *. 

„I c'atego będziemy się doma- 
gali tego, by tu, na ziemi radziec 
kiej, Polacy mogli zmagać się z 
wrogiem z bronią w ręku”. 

„Zbliża się dzień zwycięstwa; 
słychać jego głos od Stalingradu, 


ziem Ukrainy, od oswobodzonych 
rejonów Białorusi". 


od wyzwalanych z dnia na msc 


rodów Huropy, 


Aleksander Zawadzki : 


Z moich wspomnień 
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BLIŻAŁ się dzień zwycięstwa, sły 

chać było jego głos od nieśmier- 
telnego Stalingradu — widział ge- 
niusz Stalina czień wyzwolenia na- 
widział historyczny 
sens, by w to wyzwolenie wniosły one 
swój maksymulny wkład, 

16 maja 1943 r. tenże organ ZPP 
— „Wolna Polska“ pisał w artykule 
„Ruszamy do walki*: . 

„Przyszła wreszcie długo ocze- 
kiwana chwila — rząd radziecki 
zgodził się zadość uczynić na. 
szym prośbom i zezwolił na for- 
mowanie na terytorium Związku 
Radzieckiego polskiej dywizji im. 
Tadeusza Kościuszki, w której 
szeregach Połacy, zamieszkali w 
Związku Radzieckim, ramię przy 
ramieniu z bohaterami spod Mo- 
skwy, Leningrzdu i Stalingradu, 
walczyć będą ze wspólnym wro« 
giem... 

Dziś w godzinie krwi i meki na 
szego narodu, prawo do walki — 
to najbardziej upragniony, naj- 
piękniejszy przywilej każdego Pa 
lakā... 

Wiemy. że... nu naszych bagne 
tach błyśnie w Polsce pierwszy 
promień wyzwoleniu. 

* 
A wkrótce w liście do Zjazdu ZPP 
pisał Towarzysz Stalin słowa pełne 
jary i otuchy: 
OZECIE BYĆ PEWNI, ŻE 
ZWIĄZBK RADZIECKI U+ 
CZYNI WSZYSTKO CO MOŻ. 
LIWE, BY PRZYŚPIESZYĆ KLE 


„Trybuny Ludu“ z dn. 21.X11.1949 r.) 


SKĘ NASZEGO WSPÓLNEGO 
WROGA — NIEMIEC HITLE- 
ROWSKICH, BY UTRWALIĆ 
PRZYJAŹŃ POLSKO-RADZIEC- 
KĄ I DOPOMÓC ZE WSZYST- 
KICH SIŁ W ODBUDOWIE SIL 
NEJ 1 NIEPODLEGŁEJ POL. 
SKI” 
* < * 
ślad za wsławioną pod Lenino 
I Dywizja, w Sielcach pod Mos 
kwą organizowała się II Dywizja 
I Korpusu, za nią trzecia i inne jed- 
nostki Wojska Polskiego. 


W marcu 1944 r, w związku z prze- 
mianowaniem Korpusu w Armię Pol. 
ską, przewodniczący Państwowego 
Komitetu Obrony Towarzysz Stalin 
przyjął na Kremlu przedstawicieli 
ZPP i dowództwa Armii. 

Z obecnych z naszej strony pamię- 
tam Wandę Wasilewską, Jakuba Ber- 
mana, Karola Świerczewskiego i Ed- 
warda Ochaba oraz dowództwo AT- 
mii z paru dowódcami dywizji. 

Wtedy to pa raz pierwszy meldo- 
wałem się Towarzyszowi Stalinowi 
jako zastępca dowódey Armii do 
spraw polityczno-wychowawczych. 


OWARZYSZ STALIN witał się z 

nami bardzo serdecznie, wypyty- 
wał o stan poszczególnych jednostek, 
wymieniał nazwiska. dowódców dy- 
wizji, bryasó a nawet szeregu puł. 
ków. a i 

Przy kolacji przemówił do nas To- 
warzysz Stalin. Słowa jego tchnęły 
bezpośrednióścią, niezwykłą prostotą 
i głębia myśli, Mówid-Towarzysz Sta. 


p 


przyjaźni, na której winny się oprzeć 
nasze wzajemne stosunki po wojnie, 
o słuszności naszej decyzji walczenia 
u boku Armii Radzieckiej o wyzwole 
nie swego kraju, o wniesienie wlas- 
nego wkładu w to wyzwolenie. 

Po kolacji zaproszeni zostaliśmy 
do sąsiedniego pokoju na kawę, 

Rozmawiałem z tow. Szczerbako- 
wem, gdy usłyszałem swoje nazwi. 
sko, Zaproszyno mnie do stolika, przy 
którym siedział Towarzysz Stalin, 
tow: Mołotow, Wanda Wasilewska i 
dowódca armii gen. Berling. 


W toku rozmowy Towarzysz Stalin 
podkreślił rolę oficeta polityczno-wy- 
chowawczego w nowym, demokraty- 
cznym Wojsku Polskim, wspominał 
okres tworzenia się Armii 
nej. 

Pozostało we mnie na zawsze głę- 
bokie odczucie wielkiej wagi słów 
Towarzysza Stalina i obraz własnych 
myśli, gdy tych słów słuchałem. A 
myślałem wtedy, że to przecież mówi 
człowiek, który dowodzi armią, zwy- 
cięsko walczącą z największą potęgą 
militarną świata, człowiek, który jest 
twórcą tej armii i wychowawcą ko. 
misarzy wojskowych, bez któryh — 
jak mówił Lenin — nie byłoby Armii 
Czerwonej. é 

Doświadczenie historyczne wykaza- 
ło, że korpus oficerów polityczno-wy- 
chowawczych, przełamując różne opo- 
ry i trudności, miał doniosły wpływ 
na ukształtowanie się ideowo-polity- 
cznego oblicza naszego Odrodzonego 
Wojska Polskiego. 

Po kawie oglądaliśmy film, a koło 
4 nad ranem żegnaliśniy Towarzyszą 
Stalina, człanków Biura Politycznego 
i Rządu Radzieckiego, wzruszeni do 

Igłębi serdecznym przyjęciem, przeję- 
ci oczekującymi nas zadaniami. 

Lecz Towarzysz Stalin, stojąc już 
w swym szarym, skromnym płaszczu 


lin o trwających wieki waśniach, któ- 
re osłabiały naród polski i rosyjski, o 
Czerwo- 


Stalin-twórca epoki socjalizmu 


otoczony jest czcią i miłością narodu polskiego 


Przemówienie o osa 
Ogólnopolskiego 


(Dokończenie ze str. 2) 
Ideą łączącą narody socjalistyczne i 
narody uciskane, jak również miasy 
pracujące całego Świata, jest inter- 
nacjonalizm, t. zn. braterstwo i 
współdziałanie wolnych narodów w 


omiłetu Uczczenia 


walce o usunięcie przemocy imperia | 
listycznej, o całkowite wyzwolenie 

wszystkich uciskanych narodów — 

w celu zabezpieczenia ich najpełniej 

szego wkładu w Sskarbnicę kultury 

ogólnoludzkiej, 


Dwa razy otrzymaliśmy wolność dzięki Partii 
_ Lenina — Stalina | 


widzieliśmy na przykładzie "doku | kiego, pośpieszyła z pomocą kontr- 


mentu, który przytcczyłem, że polska 
klasa robolnicza już w pierwszym 
okresie swego politycznego rozwoju 
żywiła w sobie głębokie idee inter- 
nacjonalizmu, idee międzynarodowej 
solidarności proletariatu w walce o 
cbalenie kapitalizmu, Cała 70-letnia 
niemal historia rozwoju walki poli- 
tycznej polskiej klasy robotniczej wy 
pełniona jest równocześnie walką re- 
wolucyjnego nurtu politycznego z 
nacjonalistyczną ideologią oportuni- 
stycznej prawicy, która pod maską 
pseudo-socjalizmu usiłowała rozdzie- 
lié proletariat polski, oderwać go od 
wspólnej z proletariatem rosyjskim 
walki o obalenie caratu. W tej walce 
polski nurt rewolucyjny stykał się 
bezpośrednio z pomocą, z nauką, ra- 
dami i doświadczeniami wielkich wo- 
dzów proletariatu rosyjskiego — Łe- 
nina i Stalina, 


Cenili oni wysoko zdolności orga- 
nizacyjne, „bojowość, internacjona- 
lizm, ofiarność polskiej klasy robot- 
niczej. Kierownicy Rewolucji Paź- 
dziernikowej 1917 r. już nazajutrz po 
zwycięstwie wyciągali braterską dłoń 
pomocy narodowi polskiemu, zabez- 
pieczając jego prawa do niepotliegło- 
ści, torując Polsce drogę do niepodle- 
głego państwowego bytu. 


Ale burżuazja polska, poparta przez 
prawicę PPS, zajęła postawę wrogą 
wobec nowego państwa proletariac- 


rewolucji i włączyła się zbrojnie w 
akcję interwencyjną państw kapita- 
listycznych, podjętą w celu zduszenia 
rewolucji proletariackiej. 

Imperiałistyczne i  antysowieckie 
rządy faszystowsko-sanacyjne wprzę- 
gając Polskę w rydwan polityki hitle- 
ryzmu ułorowały drogę najazdowi hi- 
tlerowskiemu na Polskę i klęsce wrze 
Śnjowej. Po raz diugi zwycięska Ar- 
mia Radziecka pod wodzą Towarzy- 
sza Stalina rozbiła najeżdźców i wy* 
zwoliła Polske z jarzma hitlerowskie- 
go. 17 czerwca 1943 roku Towarzysz 
Stalin pisał z okazji Zjazdn Związku 
Patriotaw Polskich: 

„Możecie być pewni, że Związek 
Radziecki uczyni wszystko, co jesł w 
jego mocy, aby przyśpieszyć klęskę 
naszego wspólnego wroga — hille- 
rowskich Niemiec, umocnić przyjaźń 
połsko-radziecką i wszelkimi środka- 
mi przyczynić sie do odbudowania 
silnej i niepodległej Polski”. 

Dzieki wspaniałomyślnej i przyja- 
znej pomocy Towarzysza Słalina na- 
ród polski otrzymał możność zorgąni- 
zowania już w trakcie wojny własne- 
go wojska, które wyekwipowane w 
nowoczesną broń dzięki pomocy 
Związku Radzieckiego — wzięło a- 
dział wraz z Armią Radziecką w wiel 
kim zwycięskim szlaku bojowym na 
przestrzeni od Lenino do Polski i po 
wyzwolenia Polski aż do Berlina i do 
Łaby. Ka 


Pomoc, o której nie zapomnimy nigdy 


Ale naród polski zawdzięcza Towa- 
rzyszowi Stalinowi znacznie więcej— 
zawdzięcza Mu wielki historyczny 
zwrot w swym rozwoju, zawdzięcza 
Mu odzyskanie prastarych ziem pia- 
stowych i oparcie Polski o nowe gra- 


nice na Odrze, Nysie i Bałtyku, Któż: 


dziś może jeszcze wątpić, że Polska 
odrodzona w nowych granicach, Pol- 
ska, która zerwała z uciskiem innych 
narodów, Polska jednorodna narodo- 
wo ma bez porównania lepsze wa- 
runki społecznego, gospodarczego i 
kulturalnego rozwoju, niż Polska 


przedwojenna? Wszelkie wątpliwości | 


tego rodzaju zdruzgotał iakt szybkie- 
go już dziś rozwoju gospodarczego i 
kulturalnego Polski, jej coraz szerszy 
i połężaiejszy wzrost przemysłowy, 


ogólne tempo wzrosłu produkcji, 
oświaty, zdrowia, kultury, wysokie 
tempo wzrostu liczebnego ludności, 
spadek: śmiertelności i zachorowań, 


likwidacja bezrobocia, stopniowy, ale 
stały wzrost dobrobytu mas pracują- 
cych. i 

Naród polski zawdzięcza Towarzy- 
szowi Stalinowi historyczny zwrot w 
stosunkach między narodem polskim 
i narodami radzieckimi. Przy podpi- 
saniu układu o przyjaźni, pomocy 
wżajemnej i współpracy między Pol- 
ską i ZSRR 21 kwietnia 1945 r. Towa- 
"ysz- Stalin powiedział: 


! 


i 


A ge 


„Stosunki między naszymi kra- 
jami obfitowały, jak wiadomo, w 
ciągu ostatnich pięciu stuleci w 
elementy wzajemnej nieuiności, 
niechęci i nierzadko ' otwartych 
konfliktów zbrojnych, Stosunki 
takie osłabiały obydwa nasze 
kraje i wzmacniały imperializm 
niemiecki. 

Znaczenie niniejszego układu 
polega na tym, że kładzie on 
kres i wbija ostatni gwóżźdz doj 
trumny tych dawnych stosunków | 
między naszymi krajami oraz, 
stwarza realne podstawy do za- 
stąpienia dawnych  nieprzyja- 
znych stosunków — stosunkami 
sojuszu i przyjaźni między Związ- 


kiem Radzieckim i Polską” 
Od 5 lą, od chwili wyzwolenia 
Eolski stosunki sojuszu i przyjaźni 


między narodami ZSRR i Polski roz- 
szerzają sie, pogłębiają, ich współ- 
praca umacnia się, a stare niechęci 
wzajemne należą już do bezpowrot- 
nej przeszłości. Wielka i ofiarna po- 
moc Związku Radzieckiego dla Pol- 
ski w bierwszych latach  powojen- 


70 Rocznicy Urodzin 


dziś Polska korzysta z wielostronnej 
pomocy ZSRR, korzysta z rosnącej 
współpracy gospodarczej, kulturalnej, 
naukowej i technicznej, Korzysta z 
wielkich doświadczeń Związku Ra- 
dzieckiego i-z nieocenionych, twór- 
czych rad, ż osobistej pomocy i przy- 
jażni Towarzysza Stalina. 

Jakża wielkie: znaczenie ma na 
przykład dla przebudowy życia wsi 
polskiej możność zaznajomienia się z 
osiągnięciami rolnictwa ZSRR przez 
trzy delegacje chłopów polskich, dla 
których te odwiedziny były niezastą- 
pioną szkołą i przełomem w ich świa- 
topoglądzie, 

Towarzysz Stalin wskazał, w jaki 
sposób gospodarstwo chłopskie može 


RP Bolesława Bieruta — wygłoszone na uroczystym posiedzeniu 


Józefa Stalina 


rozwinąć się w kierunku socjalizmu, 
likwidając swoje zacofanie i związa- 
ną z nim nędzę lub ograniczone, szar 
piące się z nieustannymi kłopotami i 
trudnościami życie podstawowych 
mas biednego i średniorołnego chłop- 
stwa. 

"We wszystkich podstawowych za” 
gadnieniach budownictwa socialize 
mu Towarzysz Stalin dał współczes 
nej nauce spółecznej nieocenioną a- 
nałizę teoretyczną, opartą o doświad 
czenie budownictwa socjaMstyczne- 
go w ZSRR. Dał on ponadto mistrzo 
wską į nowoczesną analizę podstawo 
wych problemów strategii i taktyki 
wojennej opartą na doświadczeniach 
dwóch wojen światowych. 


Niezłomny, szermierz walki o pokój 


Ale Towarzysz Stalin — genialny 
strateg i mistrz sztuki wojeanej w 
okresie wojny — jest niezłomnym 
szermierzem walki o pokój. Kieru- 
jac polityka Związku Radzięckiego 
w ciągu 20-%u lat po zakończeniu 
wojny domowej i przed 2-gą wojną 
światową Towarzysz Stalin parali- 
żował wielokrotne skryte machina- 
cje podźegaczy wojennych. 

To samo czyni dziś nieugięcie, de 
maskując imperialistyczne zakusy 
wojenne, stając na czełe wielomilio 
nowych mas obrońców pokoju, ucząc 
je, jak walczyć o pokój, 

W awangardzie mas pracujących 
i narodów pragnących trwałego po- 
koju kroczy wielk? Związek Ra- 
dziecki, który wygrał największą Z 
wojen. W wielkim froncie walki o 
pokój kroczą obok Związku Radziec 
kiego kraje demokracji ludowej. Sta 
je w tym frońcie zwycięski 400-mi- 
lionowy, bohaterski naród chiński, 
włącza się w ten potężny front no- 
wa, Niemiecka Republika Demokra 
tyczna, 

W walce o pokój łączą zię setki 
milionów ludzi we wszystkich kra- 
jach świata, Towarzysz Stalin już 
dwa i pół roku temu odrzucił į zde- 
maskował fałszywą tezę podżegaczy 
wojennych, że narody o różnych $y 
stemach społecznych nie mogą ist- 


Życzenia najgorętsze narodu polskiego 


Obywatele i Towarzysze! 
Jeden z poetów polskich takie oto 
stawia pytanie: 
Człowiek stwarza idee. 
Ginie dla nich — 
lub idea stwarza człowieka. 
Ale jak nazwać tego, 
który formę komuniemu 
r odleje 
ij w stali i betonie 
budowy jego. doczexa? 
Wiemy, jak nazwać tego ezłowie- 
ka, jest nim Wielki Przyjaciel i 
Wódz ludzkości odrodzonej, twórca 
nowej epoki — Socjalistycznej — 


| *zef Stalin. 


Zebraliśmy się. aby w radosnym 
dniu 70 rocznicy urodzin najsyięk- 
szego i najwspanialszego człowieka 
naszej epoki — złożyć Mu najgoręt- 
sze życzenia od narodu polskiego. 

Nie łatwo jest opanować wzrusze 


nych, będąca wynikiem osobistej tro; |.nie, ponieważ czujemy w chwili tej 


ski Towarzysza Stalina — przyniosła | duchową obecność wśród nas Tego, 
narodowi polskiemu nieocenioną ulgę | w którym cały 


w chwili najtrudniejszej., Również 


è 


naród polski widzi 
swego - * uwbawce, którego 


nieć obok siebie, strzegąc wzajem= 
nie „okoju. 
„Systemy gospodarcze USA j ZSRR 
są różne, ale ome nie wojowały ze 
sobą, lecz współpracowały w czasie 
wojny. dlaczego nie mogłyby współ 
pracować w okresie pokoju. Zrozu- 
miałe, że o ile będzie chęć współ- 
pracy, to współpraca jest zupełnie 
możłiwa przy różnych systemach go 
spodarczych. A jeśli nie ma chęci 
współpracy, to nawet przy jednako- 
wych systemach gospodarczych pań- 
stwa į ludzie mogą się ze soba po- 
kłócić". 

(Rozmowa z amerykańskim polity 
kiem Stassenem 9 kwietnia 1947 r). 

Kraje budujące socjalizm mogą 
współzawodniczyć pokojowo z syste 
mem kapitalistycznym, 


wypić 


zaproponował 
Nawiązała się nowa, żywa i serde- 
czna rozmowa, na stojąco do 5.30 


* * 


e 
RUGI raz widziałem Towarzysza 
Stalina, gdyśmiy pewnej nocy zo- 

stali wezwani z dowódcą Armii na 
Odbywało się posiedzenie, które roz 

patrywało prośbę dowództwa Armii 


Str. 5 


szczególnie odpowiedzialność strony 
rosyjskiej w okresie caratu. 
Wtedy to słyszeliśmy wielkie sło- 


wa: 

„NIE ŻĄDAMY, ABYŚCIE 
NAM WIERZYLI NA SŁOWO, 
—BADŹCIE I USTOSUNKUJCIE 
SIĘ DO NAS WEDŁUG CZY, 
NÓóW NASZYCH, NA ZASA- 
DZIE STOSUNKU, JAKI BĘ- 
DZIEMY MIELI DO NARODU 
POLSKIEGO". 


My, polscy komuniści, wychowani 


Polskiej o organizację nowych jedno- |w leninowsko - stalinowskiej szkole 


f s 
wojskowym, 
strzemiennego. 


stek, głównie technicznych. 


Gdyśmy się zamełdowali, Towa- 
rzysz Stalin poprosił nas, abyśmy u- 
siędli, sam zaś spacerując po pokoju, 
wypytywał nas o szczegóły, o kadrę 
ludzką, możliwości 


szkolenia młod-|- 


walki o Polskę Socjalistyczną, czuliś. 
my, że to mówi nasz Wódz i Nauczy- 
ciel — człowiek, który myśli katego- 
riami nie tylko narodów ZSRR, ale i 
całego człowieczeństwa. 


Wiedzieliśmy, że czyny Towarzyszą 


szych oficerów, od czasu gdo czasu | Stalina potwierdzą jego słowa. 


zwracał się do obecnych % zapyta- 
niem, kazał się łączyć % szefem 
sztabu, f 
Wnioski nasze zostały zatwierdzo. 
me. > 

— Życzę wam powodzenia — poże- 
znał nas Towarzysz Stalin. 


Od tego czasu minęło 4 i pół roku, 

Dziś wiemy i dziś wie cały naród 
polski, że słowa Towarzysza Stalina 
potwierdziły się stokrotnie. 


Wyszliśmy uskrzydleni do dalszej REZ jeszcze widziałem Towarzyszą 


pracy i walki. 
Armia podchodziła pod Bug. 


R ka * 


po RAZ trzeci zetknąłem się bez- 4; 


pośrednio z Towarzyszem Stali- 
nem 23 czerwca 1945 r. Poleciatem 
do Moskwy już z Katowie w składzie 
delegacji polskiej na święto zwycię- 
stwa. 


Stalina przy trumnie Jego wier. 
nego ucznia i współpracownika, boha- 
tera obrony Leningradu — Andrzeja 
Żdanowa. 

Na twarzy Wielkiego i Niezłomne- 
go Człowieka widzieliśmy wyraz głę. 
bokiego żalu. I to uczyniło Go jeszcze 
bardziej bliskim, jeszeze bardziej ko- 
chanym, jeszcze bardziej naszym — 
ludzi pracy, walczących o swą lepszą 
przyszłość, o lepsze życie, o socja- 


Dnia tego Towarzysz Stalin przy- |jjzm. 


jat nas na Kremlu z okazji osiągnię- 
tego w Moskwie porozumienia w spra 
wie tymczasowego Polskiego Rządu 
Jedności Narodowej, 

Witając się ze mną, Towarzysz 
Stalin powiedział: — „Cóż, Towarzy- 
szu Zawadzki, wy teraz węgiel wydo- 
bywącie?* 


Bo Stalin — to Człowiek i Wódz 
ucieleśniający, jak nikt inny, najszla. 
chetniejsze cechy ludzkie: najgłęb- 
sze zrozumienie doli i niedoli, rado- 
ści i cierpień, tęsknot i dążeń mili). 
nów ludzi pracy całego świata; to 
Człowiek i Wódz, wskazujący im nie- 
zawodną drogę ku wyzwoleniu, uzbra 


— Tak jest, Towarzyszu Stalinie— | ający ich w niezawodny oręż mark- 
odpowiedziałem. — Węgiel u nas to|sjizmu - leninizmu, którego sam jest 


podstawowa rzecz w odbudowie kraju. 

— Wiem, wiem — rzucił Towa- 
rzysz Stalin, — węgla będzie wam 
potrzeba coraz więcej. 


genialnym współtwórcą. 


„Jeśliby życie moje — mówił To- 
warzysz Stalin — nie było poświęto- 
ne sprawie klasy robotniczej, uważał 


Dopiero później przy stole, patrząc |jbym je za bezcelowe". 


na krzepką postać Towarzysza Sta- 
lina, na jego skupioną i wyrażającą 
stalowa wołę twarz, zastanawiałem 
się nad niezwykłą pamięcią tezo 


Tak na życie swoje patrzał Wielki 
Lenin. : 
STALIN—TO LENIN DNIA DZI 


Wielkiego Człowieka i Wodza między | SIEJSZEGO. 


narodowej klasy robotniczej — Wiel- 
kiego i przez to, że umie pamiętać o 
sprawach dużych i małych. 

Przy stole nawrócił Towarzysz 


systemem obumierającym, systemem wiekowych nieporozumieniach między 


targanym przez kryzysy ekonomicz | naszymi 


ne i przeciwieństwa 'wewnętrz- 


ne. Natomiast zaborczość 


grabieży leżą w samej strukturze $y | 


stemu imnerialistycznego i dlatego 
imperializm rodzi wciąż i hoduje 
podżegaczy wojennych. A 
Ale siły pokoju są dziś większe i 
rosną nieustannie, bo pragnienie 
pokoju ożywia olbrzymią większość 
ludzi na świecie. Dlatego walka 0 
pokój, wałka, której przewodzi wiel 
ki, niezłomny Stalin — zwycięży! 


czczą i kochają miliony najlepszych 
ludzi na całym świecie. > 


Ogarnia nas głębokie wzruszenie, 
ponieważ łączą się -z nami w tej 
chwili uczucia milionów polskich 
robotników, chłopów, uczonych i naj 
sławniejszych ludzi twórczej pracy 
umysłowej į fizycznej. Ogarnia nas 
głębokie wzruszenie, ponieważ serca 
nasze jednoczą się dziś w jeden ryt 
z uderzeniami milionów serc pol- 
skich dzieci, dziewcząt i młodzień- 
ców, kobiet i matek. 


Jednoczą się w jeden rytm z uderze 
niami setek milionów serc wszyst- 
kich ludzi pracy na całym Świecie, 


W słowach prostych i szczerych— 
słowach listu polskich chłopek — po 
zdrawiamy Cię, Wielki nasz Towarzy 
szu į Przyjacielu? 

Żyj nam długo, w pełni sił i zdro 
wia, ku radości ludu pracującego 
całego światą — kochany nasz i dro 
gi Towarzyszu Stalin! Oto życzenia 
najgorętsze, które przesyła Cj dzi- 
siaj cały naród polski, 


narodami, podkreślając 


„RZYM (PAP). — Zapowiada się 
nowy strajk włoskich urzędników 
państwowych. Na zebraniu związ- 
ku zawodowego pracowników pań- 
„stwowych, należącego do Włoskiej 
Konfederacji Pracy, powzięto decy- 
zję, wezwania urzędników do przy- 
gotowania się do strajku, którego 
data zostanie później zakomuniko- 
wana. 


Jak wiadomo, większość rządowa 
w senacie uchwaliła ustawę, przy- 
znającą podwyżki płac tylko pew- 
nym kategoriom wyższych urzędni- 
ków. Związek zawodowy domaga 
się natomiast przyznania odpowied 


w sprawie 
NOWY JORK (PAP). — Rada Po- 


wiernicza ONZ postanowiła we- 
zwać rząd Izraela do odwołania 


ostatnich zarządzeń, na których 
mocy postanowiono przenieść do 
Jerozolimy niektóre ministerstwa. 
tZa uchwałą tą głosowało £ państw 


[EPOKI KIEDY NA SZALI 


STALIN — TO LENIN Ak 
D 2 ". 
JóW LUDZKICH PRZEWAŻAJĄ SI. 
ŁY POKOJU I BRATERSKIEGO 


który jest Stalin do obustronnych win w wielo. | WSPÓŁZAWODNICTWA NARO- 


DÓW, SIŁY POSTĘPU I SOCJA- 
| LrzMU. 


s 
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Zapowiedź nowego strajku 


włoskich urzędników państwowych 


nich podwyżek wszystkim urzędni- 
kom i dlatego zamierza proklamo- 
wać strajk. 


RZYM (PAP) — Włoska Konfe- 
deracja Pracy zapowiedziała na 22 
grudnia strajk wszystkich kategorii 
robotników w prowincji Palermo 
na Sycylii. 


Strajk ten będzie protestem prze- 
ciwko fałszowanin danych staty- 
stycznych, odnoszących się da kosze 
tów utrzymania. Specjalna komisja 
powołana w tym celu do życia, 0- 
głosiła cyfry statystyczne, które 
świadczą o rzekomym zmniejszeniu 
się kosztów utrzymania, 


Uchwała Rady Powierniczej ONZ 


Palestyny 


w "7 wstrzymało się od głosowa= 
nia. 

9 głosami przy 3 wstrzymujących 
się Rada Powiernicza wyraziła rów 
nież pogląd, że Izrael zlekceważył 
uchwałę Generalnego  Zgromadze- 
nia ONZ z 8 grudnia w sprawie 


umiędzynarodowienia Jerozolimy 


DRAWA [I 


i 


warzysza Stalina 


— mówią z dumą robotnicy PZPW Nr 5 


Czy załoga PZPW Nr 5 wykonała 
zobowiązania,- podjęte z okazji 
70-lecia urodzin  Towarzysza Sta- 
lina? 

Nie trzeba nawet żadnej odpo- 
wiedzi na to pytanie. Najlepszą od- 
powiedzią — jest dyplom, przyzna= 
ny PZPW Nr 5 przez Centralny Za- 
rząd Przemysłu Wełnianego, za wy* 
konanie zobowiązań produkcyjnych 
dla uczczenia Towarzyszą Stalina. 
Dyplomem tym szczyci się cała za- 
łoga. 

— Wykonaliśmy wszystko, nawet 
z nadwyżką. Nasze trudne zobowią- 
zania dodawały nam jeszcze więk- 
szego bodźca do pracy. Gotowi by- 
liśmy pokonać wszystkie przeszko- 
dy, żeby tylko dowieść jak bardzo 
kochamy i czcimy naszego Wodza, 

* LJ * 

W niewielkim kantorku farbiarni 
stoi czterech towarzyszy: Pietrzy- 
kowski, Mikuła, Krysztofiak i pod- 
majstrzy Nowak, Ręce ciemne od 
farb, twarze błyszczące od potu. Są 
to przedstawiciele farbiarni. cze- 
sanki, której załoga 6 grudnia po- 
stanowiła do dnia rocznicy urodzin 
Towarzyszą Stalina ufarbować po- 
nad plan 5.000 kg. czesanki, Zaraz 
następnego dnia rozgorzała gorącz- 
kowa praca. Większość pracowała 
normalnie po 8 godzin, tylko tow. 
Krysztofiak i ob. Mikuła, brygadier 
i farbiarzi przędzy,  zdecydówali 
przedłużyć swój dzień pracy. K 

Mijały- dni, a farbiarze «co dzień 
dowiadywali „się u kierownika, ile 
ig- już kilogramów mają ponad 

an. Przedostatniego dnia zdarzyło 
się mięszczęście: popsuły się dwa 
aparaty do farbowania, Ale i to nie 
uniemożliwiło wykonania zobowią» 
zań. Tego dnia robotnicy zostali dłu 
żej i farbowali na pozostałych apa- 
ratach, 


21 grudnia wieczorem kierownik 
zanotował w brulionie, że farbiarze 
ufarbowali ponad plan 5.328 kg. cze 
sanki, 

% $ * 

Ob. Stanisław Jaworski, farbiarz 
przędzy, nie należy do Partii. Kiedy 
jednak cały oddział podejmował zo- 
bowiązamia, ob. Jaworski nie. zasta- 
nawiał się długo. Postanowił też 
wziąć udział w wielkim święcie, ja- 
kie 21 grudnia obchodzij wszyscy 
robotnicy, wszyscy ludzie pracy ca- | 
łego świata. Popatrzył na swe apa- 
raty farbiarskie, zsunął na tył gło- 
wy beret i z pewną  nieśmiałością 
powiedział do podmajstrzego tow. 
Nowaka: 

— Do 21 b. m, mogę wraz z całą 
obsługą ufarbować dodatkowo 2.000 
kg. przędzy. Niech to będzie nasz 
dar dla Towarzyszą Stalina, Syn 
mój jest oficerem i w wojsku pra- 
cuje dla ojczyzny. Niech wie, że je- 
go ojciec też czci święto Tego, dzię- 
ki któremu Polska odzyskała wol- 
ność, 

I pracował ob. Jaworski, a wraz 
z mim tow. tow. Mikuła s Lewan- 
dowski. Buchały kłęby pary z apa- 
ratów farbiarskich, 

Dnia 21 grudnia o godz. 16 ufar- 
bowałi ponad pian 2.000 kg przę- 
dzy. 

+ * * 


Maszynę tow. Barabąsa widać już 


z daleka. Udekorowana chorągiew- 
kami lśni dko wypolerowanymi 
częściami, Tow. Barabás, monter 


oddziałowy, jest szczupły i ma chło 
pieca postać. Ale drzemie w nim ja 
kaś niespożyta siła. Wesoło śmieją 
się niebieskie oczy. 

Przewijarka, którą zmontował ze 
złomu ze swym pomocnikiem tow. 
Zubrzyckim i uczmiem  Zbrosz- 
kiem, została wykonana na czas. 
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Kocioł centralnego ogrzewania wykonany ku uczczeniu 70 rocznicy uro- 
dzin Towarzysza Stalina przez załogę Zakładów d. Weigta. 


Wasi korespondenci fobryczni piszą 


Załogi dotrzymują swych przyrzeczeń 


We wszystkich łódzkich zakładach 
pracy zostały w pełni wykonane 
podjęte przez załogi zobowiązania 
dla uczczenia rocznicy urodzin Wiel- 


kiego Wodza międzynarodowego 
proletariatu, 
Nasz korespondent jAk 0RA z 


ŁZPO donosi, że załoga, która zobo- 
wiązała się do dnia 21 grudnia wyko- 
nać miesięczny plan produkcyjny, 
ukończyła go już w dniu 20 grudnia, 
Przyrzeczenia poszczególnych oddzia 
łów i taśm, jak podniesienie jakości 
towaru o 5 procent, założenie klubu 
racjonalizatorów, odsłonięcie sztan- 
daru Ligi Kobiet również. zostały do 
dnia 21 wykonane, 


Tow. Wojciechowski, korespondent 
fabryczny z Rudy Pabianickiej pisze 
nam, że wszystkie podjęte przez za- 
łogę zobowiązania całkowicie wyko- 
mano. Pakarnia urzeczywistnia po 
wzięte zobowiązania, wytwarzając 
dziennie 118 proc. normy! 


Komitet współzawodnictwa pod- 
niósł odsetek współzawodniczących z 
"41 do 60 proc, Transport przepro- 
wadził reorganizację planowania, wy 
łączając całkowicie posługiwanie się 
prywatnym transportem. 

Personel przedszkola, zgodnie z po- 
wziętymi zobowiązaniami, przepra- 
cował 5 godzin przy czyszczeniu ce- 
wek w przędzalni. 

Zobowiązania indywidualne — pi- 
sze nam dalej tow. Wojciechowski — 
które zostały podjęte masowo przez 
naszych pracowników, wykonane zo- 

stały już do dnia 20 grudnia. Między 
innymi tow. Strzebiecka zorganizowa 
ła w przędzalni 25 zespołów najwyż- 
szej jakości. Tow. Krawczyk ż wydz, 
tuchu naprawił ponad plan wraz ze 
swym zespołem 4 tokarnie i 3 wier- 
tarki. ZMP-owiec Jagodziński, który 
zobowiązał się do dnia 21 zorganizo- 
wać.;19 zespołów współzawodniczą- 


cych, już do dnia 12 grudnia zorga- 
nizował 24 a do dnia 21 grudnia licz- 
bę te podwoił. 


Zobowiązania ku czci Wielkiego 
Wodza Obozu Pokoju i Przyjaciela 
Polski podjęte i realizowane przez 
wszystkie załogi fabryczne oraz in- 
stytucje, nie pozostały bez echa 
wśród młodzieży szkolnej, 

Młodzież łódzkich. szkół zawodo- 
wych, średnich i podstawowych pod 
jęła równięż zobowiązania, pragnąc 
złożyć w ten sposób wyrazy swego 
gorącego przywiązania młodzieży 
dla Towarzysza Stalina. 


Dyrekcja Gimnazjum 1 Liceum 
Przem. Gum. w Łodzi wraz z kołem 
ZMP przesłały nam meldunek, w któ- 
rym z radością donoszą, że powzięte 
przez nich wraz z robotnikami prze- 
mysłu gumowego zobowiązania wy- 
budowania nowym sposobem szyb- 


Ba, nawet przed terminem. Zamiast 
21 "grudnia już 19 rano włączono da 
niej motor. Szeroki uśmiech opro- 
mienia twarz młodego montera. 

— To dla Towarzyszą Stalina, To 
dla Niego zmontowaliśmy tę mą- 
szynę. Niech wie, że w dalekiej Ło- 
dzi bije dla Niego serce każdego ro- 
botnika. 

* KA * 

Oddział czesalni PZPW Nr 5 
zobowiązał się wyprodukować 
ponad plan poważną ilość bia- 
lej czesanki, 21 b. m. wieczorem 
załoga zobowiązanie swoje wy- 
pełniła Z NADWYŻKĄ. 

Z uznaniem spoglądamy na dy- 
plom. W tym jednym zdaniu „Za 
najwyższe wykonanie zobowiązań 
z okazji 70 rocznicy urodzin Towa- 
rzysza Stalina" zamknęło się wiele 
pracy i wieje uczucia robotników 
„Wełnianej Piątki“. 

Podobne dyplomy otrzymały rów- 
nież załogi PZPW Nr 13 2. 

(Sam.) 
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"Wzmożone wysiłki w PZPB Nr 3 


Robotnicy dają wyraz swej miłości i przywiązaniu 


5|do Wielkiego Chorqżego w walce o Postęp i 


Na wspaniale przyozdob'onym 
frortonie budynku fabrycznego 
PZPB Nr 3 widnieje napis. „Tyl- 
ko entuzjazm i zapał do pracy 
wielomilienowych mas może za- 
pewnić wzrost wydajności pracy, 
bez którego nie ma ostatecznego 
zwycięstwa socjalizmu nad kapi- 
talizmem*, 

We wszystkich salach produkcyj 
nych, przy maszynach i warszta- 
tach robotnicy uroczyśce, w sku 
pieniu i uwadze biorą udział w, 
Stalinowskich Dniach Pracy. Na 
warsztatach zatknięto chorągiew- 
ki, a przy nowych fariuchach ro 
botnic barwią się czerwone ko- 
kokardki. Niektórzy przodownicy 
prócz tego noszą symbol.czny zna- 
czek: sierp i młot. x 

— Ten znaczek przypomina 
nam — mówi tkaczka Mar:a Szef | 


ler — o naszych obowiązkach, 
jakie podjęliśmy dla uczcze- 
nia 70-€j rocznicy urodzin Towa 
rzysza Stalina. ' 

Tow. Józefa Matusiak pracuje 
dziś ze Srebrnym Krzyżem Za- 
sługi, przypiętym do fartuchą. 

Naprawdę ważre to muszą być 
Dni Stalinowskiej Pracy, kiedy 
każdy wypełnia je tak solennie i 
uroczyście. 

„Wielu tkaczy” podpisało zobowią 
zania produkcyjne. Oczywiście 
wszystkie muszą być wykonare. 
Ob. Janina Jakubowicz, która do 
tychczas nie mogła nigdy wyrobić 
całkowice swej bazy, postanowi- 
łą sobie, że musi wreszcie wyko- 
nać swą normę. Pierwszego dnia 
S'alinowskiej Pracy, baza produk 
cyjra ob. Jakubowicz wykonana 
została już w 104,2 proc. 


Zobowiązania ku czci Towarzysza Stalina 


wypełnione przed terminem i z nadwyżką! 


Jeszcze nie przeminął 21 bm, a 
już załogi fabryk nadsyłały. uam 
meldunki o wypełnieniu zobawią- 
zań, podejmowanych dla uczcze- 
nia 70 rocznicy urodzin Towarzy- 
sza Józefa Stalina, Na kilka dni 
przed terminem, 2 zarazem często 
ze znaczną nadwyżką dotrzymali 
robotnicy swych przyrzeczeń, ma 
jących stanowić widomy wyraz 
ich najgorętszych uczuć dla Wo- 
dza proletariatu świata, 

Załoga Łódzkich Zakładów Wy 
twórczych Aparatów Niskiego Na 
pięcia Zakład A 24 zawiadamia, że 
w dniu 19 bm, o godzinie 22 za- 
kończyła produkcję artykułów go 
towych, przekraczając plan rocz- 
ny o 13 procent, 

W PZPW Nr 1 w Dniach Stal:- 
nowskiej Pracy wzięło udział. 29 
zespołów (569 osób) oraz indywi- 
dualnie 8 osób, 

Plan zobowiązania «na. dzień 21 
bm. został przekroczony w dniu 
19 bm. W ciągu 2 dni, 20 i 21 bm, 
zostanie wykonanych dodatkowo 
15,000 metrów. Zrealizowano tak 
że zobowiązania socjalne, Wczoraj 
nastapiło otwarcie wyremontowa- 
nego i powiększonego o 70 miejsce 
przedszkola, Wszystkie dzieci zo- 
stały obdarowane paczkami, 

W Łódzkiej Fabryce Zegarów 


kościowym internatu i sali gim- 
nastycznej, zostały w całej pełni wy- 
konane, Internat w dniu 21 przekaza- 
no młodzieży. 

Uczniowie 1 Miejskiego Gimna- 
zjum i Liceum  Ogólnokształcącego, 
którzy zobowiązali się pogłębić wia- 
domości szkolne i społeczne oraz 
zmniejszyć ilość opuszczonych dni i 
godzin, przyrzeczenia swoje skrupu- 
latnie wypełniają. 

Również młodzież szkoły dla doro- 
'słych w Zgierzu przysłała nam mel- 
dunek, w którym donosi o zrealizo- 
waniu swych zobowiązań, dzięki któ- 
rym powstało przy tej szkole koło 
ZMP, zebrano pokaźną kwotę na C, 
D.M. oraz zaprenumerowano wiele 
czasopism młodzieżowych i wydano 
gazetkę ścienną. 


wielu robotników podczas Dni 
Stalinowskiej Pracy podniosło 
znacznie swą wydajność, W dziaie 
automatów grupa tow. Mareinia- 
ka zwiększyła wydajnośł o 8 oro 
cent, tow. Grzegórskiego o 5 pro= 
cent, ob. Zejlera o 6 procent i ob. 
Filipiaka o 5 procent. W dziale 
ślusarskim grmipa ob. Szajnogow- 
skiego 19 bm, wykonała bazę w 
125 proc.. 20 — w 158, ‘Grupa ob. 
Jasińskiego — w 121 proc i 171 
proc. Na wyoblarkach grupowych 
grupa ob. Szezepanika pierwszego 
dnia przekroczyła bazę o 42 proe., 
drugiego o 50 proc. Przy obsłudze 
wiertarek ob, Baruch przekroczył 
bazę pierwszego dnia o 40 proc.. 
drugiego o 66 proc., ob, Kopytow- 
ski o 33 proc, i 60 proc, ob. Koto 
dziejczyk o 146 proc, i 63 proc., 
ob. Nawrocki o 40 proc. ;*53 proc, 
Na frezarkach ob. Szczepaniak 
pierwszego dnia przekroczył bazę 
o 20 proc, drugiego o 60 proc., 
ob. Jackowski — o 28 proc. : 67 
proc., ob, Nowakowa o 8 proc, i 
100 proc. 


Korespondent fabryczny 


„Gło- 


su“ z PZPW Nr 36 tow. Łukasze- 
wiez powiadamia nas, że w zakła- 
dach jego w myśl zobowiązań zor 
ganizowano. 8 zespołów najwyższej 
jakości, a w dniu 18 bm, załoga 
uporządkowała wszystkie oddziały 
produkcyjne, 


Korespondent: „„Głosu* z PZPB 
Nr 21 tow, Kaczmarek pisze nam 
o uroczystości, jaka odbyła się w 
zakładach w celu uczczenia 70 
rocznicy urodzin Tow, Stalina, Pod 
czas dni Stalinowskiej Pracy pel- 
niło wartę wiele zespołów i poje- 
dyńczych robotników. Zobowiąza- 
nia tkalni podniesienia jakości © 
5 procent oraz przędzalni, dotyczą 
ce dwuprocentowej zwyżki jakości 
produkcji, zostały w pełni urzeczy 
wistnione. 

Podobne wiadomości dochodzą 
nas z wielu innych zakładów pra- 
cy w Łodzi i województwa, 


W _meldunkach robotników 
dźwięczy głęboka radość i duma, 
że potrafili godnie uczcić rocznicę 
urodzin Swego Ukochanego Wo- 
dza, 


Zygmunt Maciszewski i Bolesław Jordan w Zakładach d. Weigia przy 
Stalinowskiej Pracy 


Pokój 


Znana przodown ca »racy, tow. 
Bronisława Deka wykonuje prze- 
ciętnie 119,7 procent. Dla uczcze- 
nia rocznicy urodzin Towarzysza 
Stał r.a zobowiązała się. zwa szyć 
wydajność pracy o 3 proc. Osag 
neła 125 procent. 


Jak sugestywną moc ma czerwo 
na kokardka, przypięta do boku, 
świadczy © tym następujący fakt: 
Majster tow. Wojtczak, choć przy 
kładnie | wzorowo pracuje w 
swej parti! i pilnuje produkcji, 
uważa, że jeszcze powinien doko- 
nać czegoś dla uczczenia Towarzy 
sza Stalina. Zgłasza się więc do 
kierownika z prbśbą: 


— Towarzyszu, zostanę dziś 0 4 
godziny dłużej i przeprowaądzę po 
rządki na mej partii, 

Rzeczyw ście, zostaje po pracy 
i porządkuje krosna, które zosta 
ły niedawno przestawione. A oto 
inny przykład: tow. Rogowski 
jest czasowym zastępcą majstra 
salowego. Chociaż ma w związku 
z tym wiele zajęcia, znajduje 
czas, aby przejść do swojej daw- 
nej partii i tam poprawać kros- 
ra. Oto przykłady nowego socja= 
listycznego stosunku do pracy. 

We wszystkich oddziałach wre 
praca, którą pobudza uczuce mi- 
łości do Towarzysza Stalina. W 
przędzaln|i następuje włąśnie popo 
łudniowa zmiana. Maszyny oczy- 
szczone, przystrojone chorągiew= 
kami. Tam, gdzie najwięcej cho- 
rągiewek, pracuje zespół tow. He- 
leny Okrój. Tow. Okrój jest prze- 
cież mężem zaufania = zawsze 
utrzymuje wszystko u siebie 
w najlepszym porządku. Ale 
dziś ćzuwa, by f3Ki sam wżo* 
rowy ład panował na całej 
sali. "Oto zdauważyła, «że od ejede 
nej z maszyn odeszła prządka, nie 
wyczyściwszy jej uprzednio. Na 
dolne wałki nawinęła się bawełna. 
A tymczasem na maszynie widnie 
je chorągiewka i podobizna Towa 
rzysza Stalina. Tak przecież nie 
może być! Tow. Okrój natych- 
miast zawiadamia majstra. Maszy 
nę szybko doprowadzono do po- 


rządku i popołudniowa ¿miarą mo 


gła już godnie pełnić swą Stali- 
nowską Pracę. 
+ $% * 


Ząbow. ązania, podjęte, dla ucz- 
czenia 70-ej roczn'cy urodzin To- 
warzysza Stalina zostały wypeł- 
none z nadwyżka, Przędzalnia 
średn.oprzędna o 4 dni wcześniej 
wyprodukowała więcej- kilogra- 
mów przędzy, niż zobow.ązała se. 
Podobnie i przędzalnia odpadko- 
wa. Uruchomiono przew/jerkę i 
snowadło szybkobieżne. Tkalnia 


wykonała zobowiązania produk-, 


cyjne z nadwyżką prawie 3-ch ty- 
B.ęcy metrów. 6 

W myśl zobowiązań dokonano 
również otwarcia gabinetu denty 
styczrego, z którego korzystać bę 
dzie cała załoga, 

Dni Stalinowskiej Pracy w 
PZPB Nr 3 wykazały, jak wiel- 
kim przywiązaniem i miłością da 
rzą robotnicy „Trójki* Wodza 
mas pracujących świata, (M. S$.) 


W PZPB Nr 7 wre ożywiona praca 


„Niech żyje wielki przyjaciel Pol- 
ski, Józef Stalin“ — pod tym ha- 
słem czciła załoga Państwowych Za 
kładów Przemysłu  Bawełnianego 
Nr 7 w Łodzi przy ul. Kilińskie- 
go 228, 70-rocznicę urodzin Gćnera- 


lissimusa Stalina, 

Już na kilka dni przed przystą- 
pieniem do Dni Pracy Stalinow- 
skiej poczyniono wszelkie przygoto- 
wanią. Trzeba przecież było i ma- 
szyny przystroić odświętnie i salę 


W „Szesnastce Bawełnianej” w 
dniach 19 i 20 grudnia. w Dniach Pra 
cy Stalinowskiej, niektóre kobiety 
prześcignęły same siebie, pobiły swo- 
je własne, dotychczasowe rekordy. 

,Przychodzimy do jednej z nich. 
Jest to prządka tow. Ewa Zontag — 
„Jestem bezpartyjna — mówi — ale 
wiem, o co walczył Towarzysz Stalin 
przez całe swe życie. Nie jest mi 
obca jego idez Pamiętam 1905 rok i 
lata poniewierania robotnikami”, 

Tow. Zontag jest wzruszona. Wspo- 
pinienia same przychodzą i wiążą się 
z osobą Towarzysza Stalina. — On to 
nas wybawił z niewoli faszystowskiej, 
on podniósł człowieka pracy do na- 
leżnej mu godności, dzięki Niemu wła 
dza znajduje się w rękach ludu już w 
wiela państwach. Dlatego jesteśmy 
wszyscy wdzięczni  Towarzyszowi 
Stalinowi i Wielkie Jego Imię czcimy 
tym, co On uważał za najszlachetniej 


Wypełnione zobowiązania załogi PZPB Nr 16) 


Ofiarne trudy przyniosły 
nowe sukcesy produkcyjne 


sze, a Więc pracą, 

Tow. Zontag wykonuje przeciętnie 
107,2 proc. normy. A w dnin 20 gru- 
dnia wykonała 108,8 proc. 

Tow. Maria Lisowska — prządka, 
która wykorywała przeciętnie 108 
procent rormy,'w dniu 20 wykonała 
109,5 procent normy. 

— Ja się tak staram — mówi tow, 
Lisowska, — aby Dni Pracy Stalinow 
skiej wypadły jak najlepiej. 

Tow. Władysława Wdowczak, pra. 
cująca na szpułarni, mówi: postano- 
wiłam sobie, że w Dniach Pracy Sta. 
linowskiej nie powstydzę sie. / 


I dotrzymała słowa. Przeciętnie i 
do tej pory wykony wała bazy w 12 
proc. w dniu 19 wykonała ją na ać 
Towarzysza Stalina w 140 proc, a w 
dniu 20 w 156 proc. 

Tow. Krzemińska — etykietarka — 
przekroczyła swoją zwykłą normę 138 
proc., wykonując w dniu 20 grudnia 
141 procent. 

Załoga PZPB Nr 16 swoje zobowią 
zania Stalinowskie wykonała. Jakość 
na szpułarni wzrosła do 90 procen 
pierwszego gatunku. Odsetek braków 
zmniejszył się o 8 proc. Jakość na 
przędzalni i skręcalni wzrosła do 36 


j procent I gatuńku. Maszyny, zrzeblar 
skie zostały ustawione. Szoferzy wy- 
remontowali auto: Kwaszarka na far- 
biarni jest wyremontowana i urucho. 
miona. Dyrekcja, organizacja podsta- 
wowa i Rada Zakładowa zobowiązały 
się przyśpieszyć urządzenie łaźni dla 
robotników o 2 miesiące. Świetlica we 
dług zobowiązań urzadziła wystawę 
5 |dorobku i osiągnięć Związku Radziec 
kiego. W Dniach Pracy Stalinow- 
skiej wzięły udział 362 osoby. Zosta. 
ła równiez wydana specjalna gazetka 
ścienna. 


Już dziś można stwierdzić, że za. 
łoga „Szesnastki Bawełnianej* pod- 
jęte zobowiązania wykonała z hono. 
rem i w terminie. 

Przebieg Dni Pracy Stalinowskiej 
w PZPB Nr 16 stanowi jeszcze jedne 
wspaniałe świadectwo ideologicznej 
póstawy załogi. i M. S. 


przyozdobi ć uroczyście, aby godnie 


iw solennym mastroju pracować 
w ciągu tych wielkich dni. 


Do Pracy Stalinowskiej miało 
przystąpić tylko sto osób — tax 
przewidziała Rada Zakładowa — 


jednak tymczasem wpłynęło kilka- 
set indywidualnych zgłoszeń. Toteż 
robotnicy na „własną rękę* zabie- 
gali o potrzebne do dekoracji mate- 
riały, 

— Trzy procent „ekstry” więcej, 
pół godziny dziennie na naukę słab 
szych w miesiącu. grudniu — oto 
wytkniętę cele Dni Pracy Stalinow= 
skiej. 

Zobowiązania te podjęło 13 zespo 
łów najlepszej jakości. 

Wypełniają swe zobowiązania ob. 
Teresa Kowzan i kol. Janina Ciżyc- 
ka, których zespoły zostały nagro- 


dzone w konkursie. Codziennie pa ' 


pracy pouczają słabszych, a „ekstrę' 
podniosą na pewno. 

Ponadto w ciagu trzech. Dni Pra- 
cy Stalinowskiej w PZPB Nr 7 po- 
wstało siedem  nówych zespołów 
najlepszej jakości. Udział załogi we 
współzawodnictwie.. podniósł się, a 
pbieś procent. 5 
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Kronika otkowa przodujące Zespo produkcyjne 


WAŻNIEJSZE TELEFONY 
10-72 Straż Pożarna 
15-87 Pogotowie lekarskie — 
ul. Stalina 45 
10-70 Szpital Św. Trójcy 


KINA; 
Kino „BAŁTYK* wyświetla 
film prod. radz. pt: „Lenin“, 
s 
= * 


Kimo „Polonia” wyświetla film 
produkcji czechosłowackiej p. t: 
„Wieś na pograniczu", 


GŁOS PIOTRKOWSEŁT 


w Fabryce Okuć Budowlanych im. Waryńskiego 


„W ostatnim etapie współzawod- 
nictwa zespołowego w Fabryce 
Okuć Budowlanych im. Waryń- 
skiego w Piotrkówie wyróżnił się 
szereg zespołów produkcyjnych. 

Na pierwszym miejscu wymienić 
należy dwuosobowy zespól. produ- 
kujący zamki zastawkowe. Kierow 
nikiem jego jest znany na terenie 
Fabryki Waryńskiego przodownik 
pracy ob. Adam Krawczyk, który 
wraz ze swoim pomocnikiem Ta- 
deuwszem Przybyłóm w ostatnim 
okresie w wysokim stopniu prze- 
kroczył normę produkcyjną. Osiąg 
nięcie to zawdzięcza on niezależnie 
od swoich kwalifikacji zawodo- 
wych, racjonałnemu rozłożeniu 
wszystkich czynności produkcyj- 
nych. — „Na okoliczność tę w pò- 
przednich okresach mało zwraca- 
łem uwagi mówi nam ob. 
Krawczyk-—Dlatego też mimb, że 
nie pracowałem mniej niż obecnie, 
a czasem nawet więcej, wyniki mo 
je daleko odbiegały od dzisiej- 
szych, Zachęcony dobrymi wyni- 
kami mych kolegów zacząłem za- 
stanawiać się, gdzie tkwi tajemni- 


| 


ea ich sukcesów. Nie pracuja wię- 
cej ode mnie i aczkolwiek są dobry 
mi fachowcami, to jednak i mnie 
nie brak kwalifikacji zawodowych 
a przecież wyniki nasze były 
różne. Stopniowo badając ich me- 
tady pracy doszedłem do wniosku, 
że tajemnica powodzeń na odcinku 
produkcyjnym tkwi w głównej mie 
rze w planowym rozłożeniu wszy- 
stkich codziennych czynności. Du- 
żą uwagę należy również zwracać 
na dokładność wykonywanej pracy. 
Najmniejsza niedbałość ujemnie 
odbija się na następnym procesie 
produkcji, a poprawki zabierają 
wiele cennego czasu. Od tej chwili 
dzień po dniu systematycznie ana- 
lizowałem poszczególne fazy mych 
czynności, dzięki czemu opracówa- 
łem własny system pracy. które- 
mu zawdzięczam obecne wyniki. 
Uzyskany ostatnio przez mój ze- 
spół wynik jest najlepszy, jaki 
ogiągnięto w naszych zakładach od 
chwili ich uruchomienia. Sukces 
ten zawdzięczam w znacznej mie- 
rze członkowi mego zespołu ob. 
Przybyłowi, który wiele włożył ser 


Robotnicy Zakładów Drzewnych na Bugaju 


poprawiają wyniki swej pracy 


W ostatnim okresie wśród zało- 


Zatrudniony przy produkcji szaf 


gi Zakładów Drzewnych na Buga-| dwudrzwiowych stolarz ręczny Jó- 


ju zaznacza się wyraźna poprawa 
osiąganych wyników produkcyj- 
nych. Szereg czołowych przodowni 
ków dzięki stałemu ulepszaniu me- 
tod produkcyjnych osiąga coraz 
to lepsze wyniki, Kilku z nich w 
ostatnim etapie współzawodnie 
twa osiągnęło poważne sukcesy, 


szef Dziubecki wyrobił w ostatnim 
czasie normę z tak dużą nadwyż- 
ką, że wysunął się na czoło przo- 
downików zakładów. 

Niezależnie od ilości dużą uwagę 
zwraca również ob. Dziubecki na 
jakość produkcji. Ambicją jego 
jest, aby „produkowane przezeń 


Blisko 3 miliony złotych 


wydano na remont szkół podstawowych 


Na terenie naszego miasta ist- 
nieje 13 szkół padstawowych. 
Troska o nie należy do Referatu 
Oświatowego = przy “Zarządzie 
Miejskim. W roku bieżącym na 
wykonanie najpilniejszych re- 
montów jak: malowanie ścian, 
naprawa okien, drzwi, oraz re- 
peracje dachów, Referat teń wy- 
datkował blisko 3 miliony zł. 
Remonty te przeprowadzone zo- 
stały przez Wydział Techniczny 
Zarządu Miejskiego. 

Okres okupacji przyczynił się 
do tego, że sprzęt szkół piotr- 
kowskich został prawie zupełnie 
zniszczony. Począwszy od róku 
1945 Zarząd Miejski systematy- 


cznie zakupuje meble do szkół, 
jednak braki na tym odcinku są 
jeszcze poważne. W roku bieżą- 
cym na umeblowanie piotrkow= 
skich szkół podstawowych prze- 
znaczono sumę 581.000 zł. Na 
umeblownie Publicznej Szkoły 
Zawodowej wydatkowano sumę 
188.000 zł, W ramach tych fun- 
duszów zakupione zostaną szą- 
fy, stóły i krzesła. Niezależnie 
od tego Ministerstwo Oświaty 
przeznaczyło w roku bieżącym 
sumę pół miliona złotych na wy- 
posażenie przedszkola TPD oraz 
wyposażenie Publicznej Szkoły 
WK, Przemysłu Odzieżo- 
wego 


Walkazanaliabetyzmem 


na terenie Piotrkowa 


Akcję walki z analfabetyz- 
mem prowadzi na terenie na- 
sżego miasta Komisja do Walki 
z Analfabetyzmem przy. współ- 
pracy oddziału Oświaty przy 
Zarządzie Miejskim. W chwili 
obecnej na terenie naszego mia- 
sta czynnych jest 14 kursów po- 
czątkowej nauki czytania i pisa- 
nia, prowadzonych przez pań- 
stwo oraz 5 kursów, prowadzo- 


w Piotrkowie 
w Tomaszowie 
w Kutnie 


dzając: 
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Centrala Handlowa Przemysłu Chemicznego 
EKSPOZYTURA REJONOWA W ŁODZI 
podaje do wiadomości P, T. Odbiorców, że z powodu rema- 

i nentów nieczynne będą: 


Biura i magazyny w Łodzi — 
~w dniach 28, 29, 30i31.XII 1949 r. 


w dniach 29, 30 i 31.XI[.1949 


Sklepy detaliczne — w dniach 2 i 3.1.1950. 


Hurtownie od 2 stycznia, sklepy detaliczne od 4 stycznia 
1950 r. rozpoczynają swą normalną działalność, rozprowa= 
chemikalia dla przemysłu, rzemiosła i laborato- 
riów, artykuły gumowe, farby, lakiery i emalie, artykuły 
gospodarstwa domowego i kosmetykę. 


nych przez Związki Zawodowe. 
Ogółem akcją szkoleniową obję- 
to 451 osób — čo stanowi 40 
procent ogólnej liczby analfabe- 
tów w naszym mieście. 

W najbliższych dniach prze- 
prowadzona zostanie dodatkowa 
rejestracja analfabetów. Pozwoli 
ona dotrzeć do tych jednostek, któ 
re dotychczas nie zostały zaewi- 
dencjonowane. 
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szaty nię miały najmniejszych nie- 
dokładności czy skaz. 

Drugim z kolei wyróżniającym 
się stolarzem. który w ostatnim 
etapie znacznie podwyższył swe 
wyniki jest stolarz ręczny, zatrud- 
niony również przy produkcji szaf 
dwudrzwiowych, ob. Stanisław Be- 
żański, który osiągnął nie wiele 
gorszy wynik niż jego kolega 
Dziubecki. 

Wspomnieć należy również o 
Zygmuncie Pałychu. zatrudrionym 
przy obcinaniu i wyrównywaniu 
tzw. płyt dyktowych. 

Poprawił również swe wyniki w 
ostatnim okresie Kazimierz Sęk, 
zatrudniony przy matowaniu szaf, 
biurek, stołów i łóżek meblowych. 
Dzięki wzmożóńej pracy osiągnął 
w ostatnim etapie współzawodnie- 
twa jedno z czołowych miejsc. 


ca w to, aby zespół nasz przodo- 
wari. 

Następnym, zasługującym na 
wyróżnienie, jest również dwuosó- 
bowy zespół, zatrudniony przy pro 
dukcji zamków zastawkowych, w 
którego skład wchodzi majster 
Czesław Kittel oraz jego pomocnik 
Biefan Bukowski. 

Jeśli chodzi o poszczególne dzia- 
ły. ta w ostatniin okresie współ- 
zawodnictwa zespołowego wyróżnił 
się spośród wszystkich dział bra- 
zowni. którego pracą kieruje ob. 
Tadeusz Musiał, W dziale tym pro- 
dukuje się części do zamków oraz 
prowadzi obróbkę klamek do drzwi. 
W ostatnim etapie pracownicy 


tego działu wyrobili 170 procent 
normy. Spośród tego 24 osobo- 
wego działu na wyróżnienie zasłu- 
guje Antoni Krawczyk zatrudnio- 
ny przy szlifowanin „klamek oraz 
Roman Lis i Jan Rybak. Ob. Anto 
ni Krawczyk w ciągu 8-mio gô- 
dzinnego dnia pracy potrafi oszli- 
fować przeciętnie około 400 kla- 
mek. podczas gdy norma dzienna 
wynosi 200 sztuk. 

Jednak i wyniki pozostałych ze- 
społów produkcyjnych nie są złe. 
Zachęceni dobrymi wynikami czo- 
łowych przodowników pracy pozo- 
stali robotnicy dokładają wsze|- 
kich sił, aby wyniki ich nie różni- 
ły się wiele od osiągnięć czołówki. 


W Wolborzu otwarto Ośrodek Zdrowia 


W Wolborzu koła Piotrkowa 
otwarty został Ośrodek Zdrowia 
W uroczystości otwarta wziął 
udział minister zdrowia cb. dr. 
Tadeusz Michejda, 

Nowootwatty Ośrodek Zdrowia 
mieści się w jednopiętrowym no- 
wocześnie urządzonym budynku. 

Znajdują się tutaj następujące 
poradnie: przeciwgruźlicza, prze- 
ciwjaqlicza; poradnia ogólna, po: 
radnia weneryczna oraz poradnia 


dentystyczna dla młodzieży szkoł 
nej. Mieści się tu również porad 
nia dia matek ciężarnych i nies 
mowlaąt, qabinet zabiegowy i re+ 
jestracyjny. W najbliższym cza* 
| sie Ośrodek Zdrowia w Wolbo* 
jrzu otrzyma aparat Roentqena, 
Personel Ośrodka Zdrowia składa 
łeb z 4 osób z dr. Simietskim na 
czele, > 

Placówka ta obsłuquje miėsz- 
kańców gminy Bogusławice i Go 
lesze. . 


Przodownicy huty „Kara“ 


piszą do uczennic 


szkoły podstawowej 


im. Mikołaja Reja- 


W ostatnim czasię pomiędzy 
załogami poszczególnych zakła= 
dów pracy, a dziećmi szkół pod 
stawowych nawiązana została ży 
wa korespondencja Uczennice 
i uczniowie piszą do znajiych 
przodowników pracy listy, dzię- 
kując im za wydaing pracę, któ 
ra buduje lepsze jutro w naszym 
kraju. 

Korespondencja taka nawią - 
zana została między uczennica 
mi szkoły podstawowej im. Mi- 
kółają Reja w Piotrkowie, a 
przodownikami huty szklanej 
Rara”. W ostatnich zaś dniach 
do. Redakcji naszej trafit list, na 
pisany do uczennic powyższej 
szkoły przez znanych w hucie 
„Kara” przodowników pracy: 

„Drmni jesteśmy — piszą ro- 
botnicy — że w nowym ustroju 
Polski Ludowej możecie się u- 
czyć w lepszych warunkach, niż 


my ża naszyć ch czasów, Myśmy 
nie mieli zapewnionej takiej opie 
ki. Czesto przy nauce zaprzątały 
nam głowę myśli, czy rodzice 
nasi nie będa pozbawieni pracy 
— a cð za tym idzie, czy do do* 
mu naszego nie wkradnie się 
głód i bieda. 

Wy nie musicie troszczyć się 
o takie sprawy. W Polsce Lu- 
dowei każdy robotnik ma zapew 
niona pracę, a każde dziecko 
otoczone iest opieką i ma odpo- 
wiednie, waruńki do nauki. Dla 
tego też winniście dołożyć sta- 
rań, aby wyniki wasze w nauce 
godne były dzieci polskiego pro- 
jefariatu, W najbliższym czasie 
postaramy się was odwiedzić.“ 

Podpisali przodownicy pracy 
huty „Kara”: Józef Kozicki, Ste 
fan Piotrowski, Stefania Sende 
recka, Zygmunt Łopaciński, Zie * 
lonka, Artowicz i inni. 


Na kursie szkoleniowym 


w Szkole Podstawowej im. Kingi 


W jednej z kłas Szkoły Podsta 
wowej w Piotrkowie przy ul. 1 
Maja 16, im. Kingi, prowadzony 
jest kurs dla analfabetów. Przy 
kilkunastu szkolnych ławkach sie 
dzi ponad 20 starszych osób, męż 
czyzn i kobiet, robotników Z po“ 
bliskiej huty „Hortensji, 

Korzystając z uprzejmości na- 
uczycielki ob, Michalskiej zasia- 
damy w ławce razem z kursanta- 


Dom. Starców 


w Piotrkowie 


zostanie odnowiony 


Obecnie Zarząd Miejski prze- 
prowadza remont budynku 
przy ul. Roosevelta Nr 2, w któ- 
rym mieści się Dom Starców. 
W najbliższym czasie uzupełnio- 


ny zostanie sprzęt, zakupione 
nowe łóżka, stoły i szafy. 
Obok gmachu buduje „się 


przybudówkę, w której mieścić 
się będzie pralnia i magiel. 
Obecnie przebywa tu 56 star 
ców, którzy mają zapewnioną 
należytą opiekę. Wyżywienie 
jest wystarczające i smacznie 
przyrządzone. Jszyscy podo- 


pieczni poddawani są regular- 
nym badaniom lekarskim. 

Zarząd Miejski ma zamiar 
zradiofonizować cały budynek. 
Jest również biblioteka, posiada |$ 
ona jednak szczupły zapas ksią 
żek, który, spodziewać się na- 
leży, w najbliższym czasie Zó- 
stanie zwiększony. 

Piotrkowski Dom Starców 
posiada jeszcze pewną ilość 
miejsce niewykorzystanych. Wy 
dział Opieki Społecznej apeluje, 
ażeby osoby starsze, które nie 
mają należytej opieki zgłaszały 
się do Domów Starców. 


Szkole Podstawowej im. Kazimierza 
należy przydzielić lokal na parterze 


Nie wszystkie szkoły podsta- 
wowe w Piotrkowie mają tak 
wygodne pomieszczenia, jak na 
przykład szkoła TPD, mieszczą- 
ca się przy Al. 3 Maja. Najczę- 
ściej szkoły znajdują się w bu- 
dynkach, do potrzeb szkolnie- 
twa nie przystosowanych. Prob- 


lem od aisee pomieszczeń 
dla szk piotrkowskich jest 
trudny S rozwiązany zostanie 


dopiero w ramach planu 6-let- 
niego. Tymczasem jednak, o ile 
istnieje możliwość poprawy 
warunków lokalnych, w którejś 
ze szkół, należy to zrealizować. 


Na przykład szkoła im. Kazi- 
mierza, mieszcząca się przy uli- 
cy Sienkiewicza 7, nie posiada 
sali gimnasty cznej, auli, a na- 
wet kuchni, gdzie by można by- 
ło gotować posiłki dla dziatwy 
szkolnej. Na razie gotowanie 
posiłków odbywa się w mieszka- 
niu woźnego, Brak sali gimna- 
stycznej powoduje, że w ciągu 
trzech czwartych roku szkołne- 
go dzieci nie uprawiają gimna- 
styki. Dużą przeszkodą w życiu 
szkolnym jest również brak au- 
li. Żeby wszystkie dzieci mogły 
wziąć udział w jakiejś akade- 
mii, trzeba ją powtarzać kilka 
razy, co jest uciążliwym tak dla 
uczniów, jak i nauczycieli. 


A można by temu zaradzić. 


Cały parter tego samego bud 

ku zamieszkały jest przez ro 

ny prywatne. dzy nie Sa 
by aby Zarząd Miejski rodziny 
te przesiedlił, a w zajmowanych 
przez nie mieszkaniach (które 
nadają się na ten cel) urządził 


salę gimnastyczną i aulę. Jak 
nas informuje kierownictwo 
szkoły, przeróbki nie byłyby 


wielkie, a poważny problem zo- 
stałby rozwiązany. 


50 harcerek i harcerzy 


pojedzie na kurs instruktorski 
do Szklarskiej Poręby 


` W czasie tegorocznych zimo- 
wych ferij szkolnych 50 dziew 
cząt i chłopców z nasze 
go powiatu harcerek i harcerzy, 
pojedzie na kurs instruktorski u- 
rządzony przez Komendę Chorą= 
gwi w Szklarskiej Porębie. Zada- 
niem tego kursu będzie przeszko* 
lenie instruktorów do pracy na 
odcinku wiejskim, na którym da- 
je się dotychczas odczuwać brak 
przeszkolonych drużynowych. 


Niezależnie od kandydatów na 
drużynowych na ferie zimowe do 
Szklarskiej Poręby wyjedzie rów- 
nież zesnół harcerek z Sulejowa. 


R EE Z A AZ IDZIE 


mi i przysłuchujemy się lekcji. 
Kolejno do tablicy podchodzą ro- 
bołpicy i robotnice í strudzonymi | 
rękoma kreślą pierwsze litery. 
Uczestnicy kursu uczą się z Zapa- 
łem. Z każdą lekcją litery wycho 
dzą zgrabniej na tablicy, z każdą 
lekcją płynniej -svlabtzawane są 
zdania z elementarza, 


pisać — mówi nam jeden z uczest 
ników kursu, rąbotnik Jóżef Cho- | 
dowicz — jest jakby pozbawiony 
ręki. Codziennie 6trzymuję gaze“ | 
tę, jednak miiszę być zdany na 
łaskę tego, który mi ją przeczyta. 


ciaż wolno, to jednak sam prze- 
czytam interesujące mnie wiado=| 
mości, 

Zadowoleni z nauki są i noro; 
stali wczestnicy kursu, Qb, Eran 
szek Sielski, AR RDR pny 
wyciągu koksu w hucie „Horten- 


Ostatnio odbyło się Ogólne ze- 
branie członków Koła TPPR przy 
Ubezpieczalni Społecznej w Pioti- 
kowie, na którym został wygło 
szony referat o życiu i czynach 
Generalissimusa Stalina. 
Następnie sekretarz Koła złożył 
sprawozdanie z ostatniej odprawy 
członków Zarządów Kół, podając 
do wiadomości zalecenia i uchwa 
q |ły Zarządu Powiatowego TPPR. 


Począwszy od 15 stycznia 
1950 roku, Wydział Opieki Spo 
łecznej w Piotrkowie przyjmuje 
zapisy inwalidów na kursy zawo 
dowe, Na kursy te przyjmowani 
będą inwaltdzi w wieku od lat 
18 do 45, posiadający ponad 45 
procent utraty zdolności zarob- 
kowania. W pierwszym rzędzie 
przyjmowani będą inwalidzi ze 
środowiska wiejskiego i robot- 
niczego, Zainteresowani, winni 
złożyć własnoręcznie napisane 


nie przedstawicieli Zarządów Kół; 
Zw. Zaw. Pracowników Instytucji 
Społecznych i Pracowników Służ- 
by Zdrowia, poświęcone omówie* 
niu akcji choinkowej 


łecznej. 


W niedłuqim jednak czasie, cho*| 


| tapicerstwa, 


dła dzieci | słodyczami, 
pracowników Ubezpieczalni Spo-|i tp. 


sja* mówi nam: „Nigdy nia 
przypuszczałem, że jeszcze w ży” 
ciu swoim nauczę się czytać i pí 
sać. W okresie przedwojennym 
było to niemożliwe. Bardzo wcze” 
śnie zacząłem pracować, a w q0* 
dzinąch wolnych od pracy nie 
miałem sposobności, zdóbyć umie 
jętności * czytania + pisania. Teraz 


Człowiek nie umiejący czytać i | jednak cieszę się, że “w niedłue 


fa czasie Braki te nadrobię,” 

Jak nas informuje nauczycielka 
| kursu, nauka rozpoczęta: została 
1 grudnia. Lekcje odbywają się 
trzy razy w tygodniu: w ponie= 
(działki, środy i piątki w  godzi* 
nach od 16 do 18,20. 

Na terenie naszego miasta i p3 
wiatu prowadzonych jest wiele 
l=odabnych kursów dla analfabe+* 
tów. W niedługim czasie usunięta 
' | zostanie smutna pozostałość Z 

czasów sanacyjnych — analfabe= 
tyzm ludzi pracy. 


Z życia TPPR 


przy Ubezpieczalni Społecznej 


Celem usprawnienia pracy Koła 
powołano do życia dwie sekcje 
— organizacyjną w składzie 3 0 


sób i kulturalno-oświałową w 
składzie 4 osób. Zadaniem obu 
sekcji będzie ścisła współpraca 


z Zarządem Koła w jego pracach 
organizacyjnych. 

Koła TPPR przy 
Społecznej liczy obecnie 
członków, 


Ubezpieczalni 
111 


Kursy zawodowe ula inwalidów 


podanie oraz załączyć posiadarie 
świadectwo szkolne. 

Kursanci otrzymają bezpłat 
ne zakwaterowanie, wyżywie - 
nie oraz opiekę lekarską. Szko= 
lenie mężczyzn prowadzone bę 
dzie w następujących zawodach: 
ślusarsko = mechanicznym, rys 
marskim, spawalniczym, it. p. 
Kobiety będą się mogły uczyć 
krawiectwa, maszynopisania, t 
Czas. szkolenia 
trwać będzie w zależności 04 


zawodu, od 6 miesięcy do 2 lat, 


Choinka dla dzieci 


w Ubezpieczalni Społeczaej 
W tych dniach odbyło się zebra |120 dzieci pracowniczych przybęe 


dzie do świetlicy związkowoj, 
qdzie odbędzie sle zabawa dzie* 
cięca, po czym zostaną im wręczo 
ne upominki w postaci paczek że 
owocami, książkami 
Komisja, 


Wyłoniona została 


W wyniku obrad postanowiono, | która zajmie się zakupieniem upo 
że akcją tą objęte zostaną dzieci |minków i zorganizowaniem zaba 
wracowników w wieku da lat 14,' wy dziecięcej, 
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Co pisała prasa łódzka 22 grudnia 1929 r. 


KATASTROFALNY 
PRZYROST LUDNOŚCI 
„Kurier Łódzki” zamieszcza arty- 
kuł, którego autor zastanawia się po- 
ważnie, co zrobić z fatalnym przyro- 
stem ludności w Polsce. Mimo, że 30 
tysięcy osób wyrusza corocznie za 
chlebem w daleki świat — przyrost 
wynosi wciąż jeszcze około pół mi- 
liona ludzi rocznie, powiększając ka- 
dry bezrobocia i nędzy, Autor docho- 
dzi do wniosku, że trzeba około 3 mi- 
lionów obywateli usunąć po prostu 
g kraju i zmusić do wyemigrowania, 


ZAMIAST NAZWISK — NUMERY 
„Republika” ogłasza projekt nieja- 

. kiego p. Krasnopiórko, zam. w Łodzi 
przy ul. Alęksandrowskiej 42. Pomy- 
słowy obywatel radzi znieść imiona 
i nazwiska, a zamiast nich wprowa- 
dzić odpowiednie liczby. Projekt jest 
w obecnej chwili rozważany przez 
Ministerstwo Spraw Wewnętrznych, 


WIELKIE POKŁADY ZŁOTA 
ODKRYTO NA SYBERII 
„Głos Porańnny* podaje wiado- 


- mość o odkryciu na Syberii olbrzy- 


mich pokładów złota. Na czele ekspe 
dycji, która te pokłady odkryła stoi 
słynny geolog radziecki — prof. O- 
brazcew. 


GIEŁDZIARZE 
ZAWSZE CI SAMI 
"Pisma podają, że firma bank ame 
rykański, Dillon Red and Co zaniie- 
rza pożyczyć przemysłowcom  nie- 
niecki 490 milionów marek, 400 milionów marek, 


Emo. 


PAŃUTWOWY TEATR 
IM. STEFANA JARACZA 
y (ul. Jaracza 27) 
Dziś o godz. 19.15 sztuka Anatola 
Surowa pt. „Zielona ulicą”, Wszyst- 


| kie bilety wyprzedane, 


PAŃSTWOWY TEATR NOWY 

(Daszyńskiego 54, tel. 123-02) 

O godz. 19.15 „Brygada szlifierza 
Karhana*. Zniżki dla studentów i 
członków Zw. Zaw. ważne. 


PAŃSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 
ul. 11 Listopada 21, tel. 150-36) 
Dziś Teatr nieczynny. 
« 


š L 

Dziś i codziennie o godz. 19.15 — 
„Ptasznik z, Tyrolu“ , operetka w 3 
aktach K. Zellera. 


TEATR LALEK TPD „PINDKIO* 
Codziennie — oprócz poniedział- 
ków — „Wilk, koza i kożięta* Gra- 
bowskiego. * 


TEATR „OSA“ 
(Traugutta 1, tel. 272-70) 
Codziennie o godzinie 19.80, w nie- 
dzielę o godzinie 15.30 i 19.30 
„Romans z wodewilu* z gościnnym 
występem T. Wesołowskiego. 
PAŃSTWOWY TEATR ŻYDOWSKI 
(ul. Jaracza 2, tel. 217-49) 
Ostatnie dni! W niedzielę, dnia 15 
grudnia o godz. 19.30 „Mój syn“. 
W poniedziałek dnia 26 grudnia o 
godz. 19.80 „Mój syn“, 


-SMA 


ADRIA — dla młodzieży (Stalina 1) 
„Dżulbars* — godz. 16, 18, 20. 
BAŁTYK (Narutowiczą 20) — „Od- 

dział Z-8“ — godz. 17, 19, 21, 
BAJKA (Franciszkańska 231) 
„Admirał Nachimow*. — godz. 18, 


GDYNIA (Daszyńskiego 1) — „Pro- 
gram aktualności krajowych i za- 
granicznych Nr 58“ godz. 11, 
12, 138,16, 17, 18, 19, 20, 21 

HEL — dla młodz. (Legionów 2-4) 
Ax tod szlaku“ — godz. 16, 
1 

MOZA Bennes 173) — „Arinka” 
— godz. 18, 20, 

POLONIA (Piotrkowska 67) — „Bit- 
wa o Stalingrad“ — godze17, 19, 


21. 

PRZEDWIOŚNIE (Żeromskiego 76) 
Kino nieczynne z powodu remontu 

ROBOTNIK (Kilińskiego 187) — Ki- 
no nieczynne z powodu remontu 

ROMA (Rzgowska 84) — „Ulica Gra 
niczna“ — godz. 15.30, 18, 20.30, 

REKORD (Rzgowska 2) — „Podrzu- 
tek“ dla młodz. — godz. 16; „Cy- 
gański tabor“ — godz. 18, 20. 

STYLOWY (Kilińskiego 128) 
„Cyrk — godz. 18, 20. 

ŚWIT (Bałucki Rynek 2) — „Opo- 
wieść o prawdziwym człowieku — 
godz. 18, 20. 

TĘCZA (Piotrkowska 108) — „Bi- 
twa o Stalingrad* — godz. 16.30, 
18.30 i 20.30. 

TATRY (Sienkiewicza 40) „Wscho- |* 
dnie zaloty“ — godz. 16, 18, 20, 


WISŁA (Daszyńskiego 1) — „Od. 
dział Z.8* — godz. 16.30, 18.30, 
" 20.30, 


WŁÓKNIARZ (Próchnika 16) — „Ali 
Baba i 40 Rozbójników* — godz. 
16.80, 18,30, 20.30. 

WOLNOŚĆ (Napiórkowskiego 16) — 
„Sumienie* — godz. 16, 18, 20. 
ZACHĘTA: (Zgierska 26) — „Życie 
“dla nauki* — godz. 16, 16.30, 21. 


MILIONOWY DEFICYT PWK, 

Powszechna Wystawa Krajowa — 
PWK — przyniosła pięć i pół milio- 
na złotych deficytu. Rząd chce po- 
kryć straty tylko do wysokości 1 
miliona złotych. Poznań obiecuje 
również tylko milion. Pozostałe trzy 
i pół miliona złotych "nie wiadomo 
kto zapłaci — pisze „Kurier Łódz- 
ki*, 

STRACENIE 
BESTIALSKIEGO MORDERCY 
W Grudziądzu stracony został nie 

jaki Leon Lewandowski, który za- 
mordował matkę, ojca, babkę, 
dwóch braci i siostrę. Zaciekłość 
mordercy była tak wielka, że na 
rozprawie sądowej oświadczył — 


szkoda, że ich nie było więcej! 


12.04 Dzięnnik południowy. 13.30 
Muzyka rozrywkowa. 14.00 Kronika 
czechosłowacka. 14.20 Audycja dla 
kobiet. 14,30 Muzyka rozrywkowa. 
14.50 „Sprawy naszego miasta”. 14.55 
Muzyka klasyczna. 15.30 Audycja dla 
świetlic dziecięcych. 15.50 Skrzynka 
Banku PKO. 16.00 Dziennik popołud- 
niowy. 16.20 Aktualności łódzsie. 
16.25 Nowe nagrania płyt. 1645 Au- 
dycja dla młodzieży. 17.00 „Słuchamy 
muzyki. 17,35 „Śpiewamy pieśni 
młodzieżowe* — and. słowno-muzycz. 
18.00 ,Z kraju i ze świata”, 18.15 
Koncert rozrywkowy. 19.00 Pogadan- 
ka z cyklu: „O Stalinie* (audycja 
problemowa). 19.15 „Ten lincz będzie 
czysty* — słuchowisko. 20.00 Dzien. 
nik wieczorny. 20.40 Muzyka rozryw= 
kowa. 20.55 Audycja Biura Studiów. 
21.00 „Wieczorna godziną“ kon- 
cert, 21 AŻ RAOYCJU problemowa (O 
Stalinie), 22.00 Reportaż dźwiękowy 
z przebiegu uroczystości ku uczcze- 
niu 70 rocznicy urodzin J. Stalina. 
22.15 Koncert solistów i zespołu in- 
strumentałnego. Transmisja do Cze- 
chosłowacji. 23,00. Ostatnie wiadomo- 
ści. 28.15 Muzyka poważna. 


WIĘKSZE WYGRANE 


57 LOTERUŁ 
12-19 dzień ciągnienia W-gj klasy 


Wygrana 3.000.000 zł padła na 
Nr 53192. 

Wygrane po 1.000.000 zł padły na 
NrNr: 5297 26887 27365 34658 97898, 


Wygrana 500.000 zł padła na Nr: 
35444, 


Wygrane po 200.000 zł padły na 
NrNr: 69695 80353 87037. 

Wygrane po 100.000 zł padły ną 
NrNr: 15642 45885 46184 60312, 

Wygrane po 40.000 zł padły na 
NrNr: 5180 14809 16432 19052 49882 
50119 51105 75359 91284, 

Wygrane po 16.000 zł padły na 
NrNr: 7978 10798 10852 18007 20496 
21624 23360 25989 26141 26568 27461 
27715 30199 838834 37266 37780 38485 

44219 52497 55066 57739 701338 70669 
ży 76130 76797 77950 91472-93971 
95207. 


„Pierwszy krok“ w marcu 


Pierwszy Krok Bokserski odbędzie 
się w końcu marca 1950 r. Zarządze- 
nie Wydziału Wyszkoleniowego Pol- 
skiego Związku Bokserskiego mówi, 
że zawodnicy startujący w pierw- 
szym Kroku Bokserskim powinni być 
zgłoszeni przynajmniej na trzy mie- 
siące przed startem. 


Ze sportu 
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Wnoszą poprawki do regulaminu zawodów o puchar P.Z.P. 


Czy słuszne uwagi łodzian zostaną uwględnione w Warszawie? 


POLSKI ‘` Związek Pływacki 
opracował regulamin Zawodów o 
puchar P.Z.P., regulamin ten jednak 


nie wszędzie spotkał się z jednako- |w nową deskę. 


mamy najmniejszego wpływu na 
gospodarzy pływalni i nie możemy 
na nich wymóc, aby wyposażyli ją 
Interweniowaliśmy 


wym przyjęciem. Łódzki Okręgowy (już w tej sprawie wielokrotnie, ale 


Związek Pływacki co do regulaminu 
P.Z.P. ma trzy zasadnicze zastrze- 
żenia. Po pierwsze jeśli chodzi o 
udział w zawodach dziewcząt i chłop 
ców, po drugie skoków z trampoliny | 
chłopców i po trzecie zaa | 
piłki wodnej. 


SPRAWA MŁODZIEŻY 


— Wyjazd do Gdańska czy Gdy- 
ni — mówi nam prezes ŁÓŻP. mgr. 
Leśniewski. połącz żony jest z 15 go- 
dzinną podróżą (pociągu pośpieszne- 
go nie ma), nikt spośród rodziców 
nie zezwóli więc córce czy synowi 
na tak długą i męcząca podróż, 
zwłaszcza w okresie zimowym. Ze 
swej strony uważamy, że okręg órga 
nizujący mecz o puchar: P.Z.P. po- 
winien przeprowadzić sam w swym 
okręgu cztery czy sześć konkurencji 
ale tylko dla swych młodzików. 
Wzamian za to program zawodów 
o puchar P.Z.P. można by uzupełnić 
sztafetami męskimi i żeńskimi. 

— Nikt nie może nas posadzić 
o to — ciągnie dalej nasz rozmówca 
— że kierujemy się jakiemiś uboczny- 
mi względami, gdyż chyba wszyst- 
kim jest wiadomo, że Okręg Łódzki 
może obsadzić pie tylko cztery kon- 
kurencje dla dziewcząt i chłopców, 
ale nawet sześć, czy osiem. Ostatnie 
zawody Związkowca i Włókniarza 
są najlepszym dowodem, że w Ło- 
dzi narybek pływacki jest liczny 
i wyników jego nie potrzebujemy się 
wstydzić. 


ŁODŹ I WARSZAWA NIE PO- 
SIADAJĄ TRAMPOLIN 


— Druga sprawa — mówi prezes 
Ł.O.Z.P. — to sprawa skoków z 
trampoliny, pare wchodzą do pro- 

amu zawodów © puchar P.Z.P. 
Badea ciekawi jesteśmy, czy Za- 
rząd P.Z.P. wić jak przedstawia się 
sprawa trampolin w wielu naszych 
okręgach. LI nas na przykład w Ło- 
dzi trampolina uległa zniszczeniu 
dwa lata temu, a my, jako okręg, nie 
n 


Co sły chać 
u bokserów? 


na próżno. P.Z.P. też nie poczynił 
do tej pory żadnych starań. aby 
wreszcie wszystkie pływalnie nasze 
wyposażyć w trampoliny jednome- 
trove. Jak wiemy. w arszawska pły- 
walnia „Ogniska“ nie posiada rów- 
nież trampoliny, toteż wprowadzenie 
tej konkurencji do programu zawo- 
dów wydaje nam się na razie za 
} przedwczesne, gdyż wiele okręgów 
zostałoby pokrzywdzonych. 

— Przechodzimy teraz do trzeciej 
i ostatniej sprawy — piłki wodnej. 
Rozgrywki przy udziale trzech dru- 
żyn nie mogłyby być przeprowadzo- 
ne w ciągu jednego dnia. Mecze roz- 
grywane przed zawodami wpłyną na 
obniżenie poziomu samych zawo- 
dów, gdyż jak bowiem wiemy 
większość zawodników, którzy grają 
w piłkę startuje również w konku- 
reńcjach biegowych. 


KTO POKRYJE DEFICYT 

— Regulamin zawodów o A 
P.Z.P. ma jeszcze i inną złą stro- 
nę, natury już czysto finansowej. 
Mianowicie chodzi o... deficyt z im- 
prez. Nam na przykład P.Z.P. przy- 
dzielił na imprezy w roku 1950 sto 
tysięcy złotych. Wpływy z dwóch 
spotkań o puchar P.Z.P. w najlep- 
szym wypadku mogą nam przynieść 


sumę 120 tysięcy, z czego dochód 


netto wyniesie około 80 tysięcy, | 


a więc razem Okręg na te imprezy 
może wyasygnować 180 tysięcy zło- 
tych. A teraz obliczmy w przybliże- 
niu koszty. Sam wyjazd ekipy 30 
osobowej (z tyłu zawodników musi 
się ona składać) do Gdańska wynie- 
sie około 150 tysięcy złotych, do: 
Poznania ponad 100 tysięcy czyli | 
razem wyniesie 250 tysięcy. 

więc pokryje nam niedobór 70 e 
sięcy złoty: ch? 

DO WARSZAWY POSZŁO 
PISMO 


— Biorąc to wszystko pod uwa- 
gę — kończy nasz rozmówca — 
wysłaliśmy do Zarządu P.Z.P. pismo 
z prośbą o rewizję regulaminu i prze- 
prowadzenia porta zwłaszcza 
tam gdzie chodzi o młodzików. 

— Przyjęcie naszej koncepcji, koń- 
czy nasz rozmówca — aby konku- 
rencje młodzików odbywały się lo- 
kalnie — zmniejszyłoby stan liczebnv 
ekspedycji z 30 do 20 osób, a więc 
tym samym zmniejszyłyby się koszty 
przejazdów i zmniejszyły ewentualne 
deficyty z tych imprez. 


POKE SCRIPTUM 


Sądzimy, że P.Z.P. weźmie pod 
uwagę głos sey pływaków i 
uwzględni ich uwagi, mie ci Te- 
qulaminu tej niezmiernie ciekawej 


imprezy. 


o procu 1290. rosu; 


Kolarzy naszych czeka 


bogatv i urozmaicony sezon 


WARSZAWA (obsł, wł.). Oprócz 
dorocznych wyścigów  międzynarodo- 
wych, jak Warszawa_—Praga, Dooko- 
ła Polski i o puchar gen. Konarzew* 
skiego, tenninarz PZKol na nadcho- 
dzący rok przewiduje w konkurencji 
międzynarodowej ciekawą imprezę na 
torze. Mają w niej uczestniczyć za- 
wodnicy węgierscy, bułgarscy i cze- 
chosłowaccy. Planowany dwutygodnio- 
wy start kolarzy zagranicznych na 
wszystkich torach betonowych w Pol 
sce rozpocznie występ dwudniowy w 
Krakowia w ostatnich dniach lipca. 

Szczegółowy program imprez kolar- 
skich w roku przyszłym przewiduje: 

27. 3. — 27. 4. — obóz przygoto- 


Nie wszyscy. zapewne wiedzą że wawczy przed wyścigiem Warszawa— 
każdy bokser musj być badany przez Praga. 


lekarza w ciągu roku czterokrotnie. 
Kierownicy sekcji jak i sami zawo- 
dnicy muszą pamiętać, aby przerwy 
w badaniu pomiędzy pierwszym a 
drugim, drugim a trzecim nie wyno- 
siły więcej jak trzy miesiące. Zawod 
nik, który tego nie dopilnuje, będzie 
pozbawiony prawa słartu. Zaznaczyć 


należy że poradnia łekarska przyj- 
muje codziennie w grupach po 68 
zawodników, 


Kurs dla działaczy 

bokserskich z prowincji 

Kurs dla działaczy organizacyjnych 
sekcji bokserskich z prowincji TOZ- 
pocznie się 27 grudnia br. i trwać 
będzie do 31 bm. zakwaterowanie i 


‘wyżywienie będzie się odbywało w 


Ognisku. Kurs prowadzi Wydział 
Wyszkoleniowy ŁOQZB wspólnie z 
Wojew. Urzędem Kultury Fizycznej. 


Dziś ważą się losy miasta, losy, być może, całego kraju. 

Wstrzymując oddech patrzą ludzie z miejskich murów. 

Brama otwarta naoścież. Słychać entuzjastyczne okrzyki. Straż 
strzela w górę — na powitanie, Wartownicy rozstępują się i pierw- 
sze szeregi konnicy wjeżdżają do miasta. 

— Ha — la — a — Delhi!,, Ha — la — a — Mirut... 

Rozlega się strzał armatni. Jeszcze i jeszcze raz. Na wszystkich 


basztach strzelają w powietrze, 


Armaty Delhi witają powstańców. Sły chać radosne okrzyki na 
murach „Ha — la — a!“ Tłum szaleje i wymachuje rekami: 

— Pozdrawiamy was, bracia! Bchaj-band! 

Za kawalerią maszeruje piechota, sznurem wbi ieda na most, 
rozchodząc się Í znów wyrównując szeregi. Są w czerwonych kurt- 
kach mUaNTÓW, ida. z punem werbli, z rozwi iniętymi sztandarami, 


Teraz przez most idą chłopi. Rajoci Indii, w żakurzonej odzie- 


Ży, 


w niebieskich samodziałowych turbanach. 


Kopie błyszczą 


w słońcu, kołyszą się długie lance, własnego wyrobu. Rajoci, jak 
bracia, ramię przy ramieniu, maszerują z piechotą. 

— Salaam, rajoci Bchagputu! Pozdrawiamy wasl... 

W zaułku Trębaczy słychać miarowy tupot i krzyki. To pięć- 
dziesiąty czwarty tubylczy pułk wyszedł ze swych koszar. 

Sipaje z pięćdziesiątego czwartego gromadzą się pa otwartej 
przestrzeni przy. północnym murze. 


2, 4. —amistrzostwa Polski na prze 

łaj (na X DnE obozu), * = 

30. 4. — 9. 5. — II WYŚCIG MIĘ- 
DZYNARODOWY WARSZAWA 
PRAGA, 

14, 5. — torowe mistrzostwa miast, 

21. 5, — wyścig szosowy o puchar 
gen. Konarzewskiego, 

28, 5, — szosowe mistrzostwa wcje- 
wództw (seniorzy — 100 km, junio- 
rzy — 50 km.), 

4, 6, — torowe mistrzostwa Zw. 
Zaw, we Włocławku, 

14. 6, — wyścig szosowy „Dzienni- 
ka Łódzkiego* na dystansie 140 kn, 

18, 6. — szosowe mistrzostwa Pol- 
ski w Poznaniu (seniorzy 160 km., ju 
niorzy 75 km), 

25, 6. — torowe mistrzostwa Polski 
w sprintach (Szczecin), 

29. 6, — wyścig Warszawa — Ra- 
dom — Warszawa o puchar prezesa 
PZKoOL., 

2. 7, — jubileuszowy wyścig sz030- 
xi PARA Wawer — Garwolin (100 

m. 


=> "TE" ETA OE WZ TE ATE wam pozwolił opuścić koszary? Zdrada!.. 


9. 7. — indywidualne torowe mi- 
strzostwa Polski na 4.000 m, (Włocła- 
wek), 

11 — 28. 7, — obóz dla torowców 
w Krakowie, 


16. 7, — szosowe N E zw. 
Zaw, na trasie Gdańsk — Gdynia, 

22, 7. — doroczny wyścig na trasie 
Lublin — Chełm — Lublin w roczni. 
z T PKWN, 


o O0Ż 7 międzynarodowe 
ża torowe z udziałem Bułgarii, 
Węgier, Czechosłowacji i Polski w 
rakowi, 


2, — 24. 8, — obóz przygotowawczy 
przed wyścigiem dookoła Polski, ` 

12. 8. — mistrzostwa świata w Bru 
kseli, 

20. 8. — górskie mistrzostwa Polski 
(Wałbrzych), 

28, 8. — 10. 9 — IX Wyścig Do- 
okoła Polski, 

17. 9. — drużynowe mistrzostwa 
Polski na torze we Włocławku, 

23, — 24. 9. — jubileuszowe zawo 
dy torowe o puchar PZKol w Łodzi, 

1. 10, — długodystansowe  mistrzo- 
stwa Polski na torze, 


8. 10. — drużynowe 
strzostwa Polski. 


szosowe mi- 


Ponad milion uczestników 
w tegorocznych Marszach 


Jesiennych 

Ws oficjalnych danych GUKF 

w tegorocznych Marszach Je- 
siennych na terenie całego kraju 
wzieło udział 1.026.200 osób. W r. 
1948 w Marszach Jesiennych starto- 
wało 530,325 uczestników. 

Na pierwszym miejscu według ilo- 
ści startujących do ilości wszystkich 
uczestników znalazło się wojewódz- 
two szczecińskie, 

Liczba. uczestników w> poszcze- 
gólnych województwach i stosunex 
procentowy iłości startujących do 
ilości mieszkań przedstawia się na- 
słępująco: 1. Szczecin — 67.348 (7,75) 
proc). 2. Gdańsk — 54853 (6.67 pro- 


cent). 3. Bydgoszcz — 83620 (5,94 
proc.) 4. Rzeszów -—— 82.691 (5.93 
proc., 5. Wrocław — 84.535 (4,83 


proc.). 6. Lublin — 79.705 (4,80 proch 
7. Katowice — 123.264 (4 proc). 
Poznań — 97.693 (3,97 proc.). 9. laty 
stok — 36.691 (3,92 proc.). 10. Olsztyn 
— 18.920 (3,62 proc). 11. Łódź — 
75.283 (3,45 proc). 12. Kraków — 
73.680 (3,42 proc.). 13. Warszawa — 
95.989 (3,38 proc.). t Kielce — 51.928 
(2,97 proc.). 


Sport w ZSRR 
Reprezentacja Moskwy 


mistrzem w zapaśnictwie 

MOSKWA {obs} wł.) — W Lenin- 
gradzie zakończyły się drużynowe mi 
strzóstwa ZSRR w walkach zapaśni- 
czych, W decydującym spotkaniu re- 
prezentacja Moskwy pokonała  repre- 
zentację Federacyjnej Republiki Ro- 
syjskiej 8:4, 

W zakończonych w Kujbyszewie 
drużynowych mistrzostwach Związku 
Radzieckiego w walkach zapaśniczych 
w stylu wolnym pierwsze miejsce Za- 
jęła reprezentacja Ukrainy. 


Dalsze rozgrywki 
w lidze koszykowej 

7.1.50 Warta (Poznań) — Gwardia 
(Kraków), Stal (Świętochł.) — Spój- 
nia (Łódź), Kolejarz (Toruń) Craco- 
wia. 

8.1.50 r. Kolejarz (Poznań) — Gwar 
dia (Kraków), AZS (Kraków) — Spój- 
nia (Łódź), Spójnia (Gdańsk) — Cra- 
covia, Kolejarz (Ostrów) — ŁKS 
Włókniarz. . 

141.50 r. Spójnia (Łódź) AZS — 
(Warszawa), Spójnia (Gdańsk) — 
Stał (Świętochł.), Kolejarz (Ostrów) 
— Gwardia (Kraków), Cracovia — 
AZS (Kraków), Kolejarz (Poznańj — 
Warta Poznań (II runda). 


21.1. 50 r. AZS (Kraków) — ŁKS 
(Włókniarz), Kolejarz (Poznań) — 
Cracovia. 


22.1.50 r. Gwardia (Kraków) — ŁKS 
Włókniarz, Warta (Poznań) — Cra- 
covia, Kolejarz (Ostrów) — Spójnia 

— (Łódź), Kolejarz (Toruń) — Spójnia 
(Gdańsk), AZS (Warszawa) — Stal 
(Świętochł.) 

Dwa ostatnie mecze z IŁ .rundy 

Gospodarze wymienieni są 
pierwszym miejscu, 


na 


Gwardia, Solidarność i Wełna 
źle się sprawują 


Do ŁOZB wezwane zostały kierow- 
nictwa sekcji bokserskiej Gwardii, 
Solidarności i Wełny z Łodzi do wy- 
jaśnienia dlaczego sekcje te nie wy- 
kazują żadnej działalności 


es.t.. mnewanasunessssresneeertray 


Akcja sportowo-wychowawcza 


czeskich juniorów piłkarskich 


OSTRAWA (obst wł.) — Władze 
piłkarskie okręgu ostrawskiego doko- 
nały bilansu dotychczasowej akcji 
spórtowo-wychowawczej juniorów pił- 
karskich. Tegoroczne rozgrywki mi- 
strzowskie, których klasyfikacja obję 
ła także punktowanie za „piękną 
gre“ przyniosły w drugiej Yi USi0J BRUD, 


Bunt!.. 


Pułkownik biegnie do nich, na ukos przez pole, w pędzie y A 


jac rzemyk hełmu. 


Sipaje słyszą powitalne okrzyki i nawoływania tłumu, zgTro- 
madzonego po drugiej stronie muru. Właśnie ukazali się pierwsi 


sowarowie. 
— Ognia do buntowników! 


— wydaje komendę major. 


Sipaje szykują broń. Oficerowie zdążyli tylko jeden raz wy- 


dać rozkazy. 


Rozległo się kilka wystrzałów i pułkownik zostaje zabity. 
Zabito również dwóch poruczników. 


Major przeskoczywszy głęboki rów; ucieka, szukając ocalenia 


zą murami miasta. 


— Oficerowie uciekają! Nadszedł koniec panowania sahibów... 


AR" = dr 2 
tryumfuje tłum. 
Pięćdziesiąty czwarty, 


Skończyła się władza cudzoziemców! — 


pędzi, aby połączyć się z pułkami mi- 


ruckimi. Sipaje z Delhi i sowarzy z Mirutu spotykają się jak przy- 


jaciele i ściskają jak bracia. 
— Delhi jest nasze! 


Nadszedł koniec sahibów!.. 


« Bchaj-Band. 


Wąska ulica po tej stronie miejskiej bramy nie mieści wszyst- 
kich w swych murach. Tłum napiera falami i przednia kolumna 


powstańców wypływa na główną ulicę miasta 


Bazar. 


— na Srebrny 


W pałacu panuje zamęt. Bahadur-Szach jest rad i nierad pow- 
stańcom. Uciekają Anglicy — to dobrze, ale mogą jeszcze wrócić. 
Trzęsącymi się rękami wkłada swój złotolity strój. Wydaje roz- 
kaz — otworzyć bramę, prowadzącą do rzeki i zamknąć bramę do 


miasta. 


Stary szach sam nie wie, co ma zrobić. 

Kilku Anglików z miasta szuka w pałacu ratunku. W dole pod 
schodami, prowadzącymi do komnat szacha stoi Fieser. guberna- 
tor miasta, morderca Muzułmanów i Hindusów, wielki sahib nad 
sahibami. Kapitan Douglas, dowódca straży pałacowej wchodzi po 


schodach na górę. 
w pałacu. 


Prosi Bahadur-Szącha o ukrycie 


Anglików 
d. c. n. 


zwycięstwo drużynie polskiej „Polo- 
nii* z Karwiny, Również w czwartej 
griipie pierwsze miejsce zdobyła dru- 
żyna polska z Suchej Górnej, S. „Le- 
chia“, Piękny sukces odniosła także 
jedna z najmłodszych drużyn polskich 
na czeskim śląsku Cieszyńskim — „Na 
przód* — Łąki, uzyskując na 90 dru- 
żyn kraju ostrawskiego 7 miejsce w 
punktacji indywidualnej „za piękną 
gre“. 

Na konferencjach, jakie odbyły sie 


w Ostrawie i Opawie, ustalono obszer æ 


ny program  sportowo-wychowawczy 
dla juniorów piłkarskich w roku przy 
szżym, Jednocześnie postanowiono til- 
rządzić szereg kursów szkoleniowo- 
wychowawczych. * s 
z A , 
GŁOS ` 
Organ Łódzkiego Komitetu i| Woje- 


wódzkiego Komitetu Polskiej Zje- 
dnoczonej Partii Robotniczej 
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